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Czy nic
do ukrycia?

W związku ze zbliżającym się ter­
minem wygaśnięcia konwencji, genew­
skiej Niemcy rozwinęły ogromną pro­
pagandę posługując się całym, stoją­
cym im do dyspozycji, aparatem. Pro­
paganda ta idzie w dwóch kierunkach: 
1) ma rozpowszechnić mniemanie o 
rzekomym ucisku Niemców na pol­
skim Górnym Śląsku; 2) ma wytworzyć 
opinię o niemieckości Śląska Opol­
skiego.

Dzisiaj zająć się nam wypada tym 
drugim kierunkiem akcji niemieckiej. 
Posługują się w nim Niemcy odpo­
wiednio spreparowanymi wiadomo­
ściami i artykułami dziennikarskimi, 
ostatnio zaś nadprezydent prowincji 
śląskiej sprowadził na Śląsk Opolski 
wycieczkę dziennikarzy anglosaskich i 
skandynawskich, którzy mają mieć 
rzekomo całkowitą swobodę bezstron­
nego zbadania stosunków miejsco­
wych. Jak bowiem p. Wagner oświad­
czył, Niemcy „nie mają nic do ukry­
cia“ na Śląsku Opolskim.

Czy istotnie tak jest? Czy polityka 
niemiecka na Śląsku Opolskim w sto­
sunku do mieszkającej tam w 800-ty- 
sięcznej masie ludności polskiej nie 
ma nic do ukrycia?

Niestety, sielankowy ten pogląd 
sprzeczny jest z rzeczywistością, co 
wyraźnie występuje, kiedy się zważy, 
jakie prezydent prowincji śląskiej ma 
zamiary w odniesieniu do zaproszo­
nych przez siebie dziennikarzy zagra­
nicznych. Odsłonił je zresztą sam w 
mowie, wypowiedzianej do swoich 
gości.

Oświadczył mianowicie, że pogląd, 
jakoby Śląsk był polskim, oparty jest 
na krótkiej przynależności Śląska do 
Polski przed wiekami. Zdaniem jego 
jest to pogląd niesłuszny, przez 600 bo­
wiem lat Śląsk należał do Niemiec i 
zjednoczył się z nim pod względem go­
spodarczym, politycznym i kultural­
nym. Jeżeli zaś mimo to ludność Ślą­
ska Opolskiego , mówi po polsku, to 
przyczyna tego tkwi w tym, że Śląsk 
przez setki lat leżał na uboczu prądów 
kulturalnych i handlowych. Dzisiaj 
na Śląsku Opolskim nie ma już mło­
dych łudzi, którzy by nie mówili po 
niemiecku i odwrotnie, nie ma prawie 
starszych osób, któreby tylko po polsku 
rozumiały. 80 pet ludności nie rozumie 
już obecnie języka polskiego, obraz 
Górnego Śląska jest przeto językowo 
niemiecki.

Nadprezydent Wagner powiedział 
dalej, że jeśli pytać ludzi miejscowych 
w sprawie przynależności do Niemiec 
(nawet te osoby, które skłaniają się do 
mniejszości polskiej), to w 98 na 100 
wypadków otrzyma się odpowiedź, że 
chcą oni stanowczo być „niemieckimi“. 
Kraj ten, w 96 procentach katolicki, 
przy każdej próbie opowiada się w

Demonstracja niemiecka pod Walencja?
Prasa brytyjska twierdzi, że flota niemiecka i włoska na własną rękę zrobią demon­

strację morską — Narady w Berlinie — Zaniepokojenie w Paryżu
Londyn (PAT) Prasa angielska 

jednomyślnie stoi po stronie rządu bry­
tyjskiego w sprawie zajścia z krążow­
nikiem „Leipzig" i aprobuje stanowi­
sko zajęte przez min. Edena.

Dzienniki przewidują, że Niemcy 
podejmą obecnie na własną rękę przy 
udziale floty włoskiej demonstrację 
morską wobec rządu w Walencji. Krą­
żownik niemiecki „Koeln“, eskorto­
wany przez 3 kontrtorpedowce „Tiger“, 
„Luchs“, „Leopard“, przybył do Alge- 
eiras, morskiej bazy wojsk gen. Fran­
co, położonej o 5 mil na zachód od Gi­
braltaru. „Leipzig“ znajduje się nie­
daleko Ceuty. Pancernik „Admirał 
Scheer" opuścił Tanger, udając się w 
kierunku północnym.

Oczekują, że koncentracja tych o- 
krętów z udziałem jednego lub dwu 
kontrtorpedowców włoskich na ze­
wnątrz portu Walencji nastąpi jutro 
przed południem. Demonstracja od­
byłaby się w pełnym szyku bojowym, 
ale nie oddanoby żadnego strzału.

Berlin. (ATE.) „United Press“ do­
nosi :

Uchwały jakie zapadły w Londynie 
na konferencje czterech mocarstw zro­
biły tu silne wrażenie. W ciągu dnia 
dzisiejszego spodziewane są dalsze na­
rady kanclerza Hitlera z min. Blom- 
bergiem, Goeringiem i Neurathem, ad­
mirałem Raederem oraz innymi czoło­
wymi osobistościami Rzeszy. Spodzie­
wane jest również zwołanie nadzwy­
czajnej sesji organizacyj partyjnych 
celem zajęcia stanowiska wobec ostat­
nich wydarzeń.

W kołach politycznych zastana­
wiają się nad środkami, jakie zasto­
suje rząd Rzeszy wobec postanowień 
konferencji przedstawicieli czterech 
mocarstw. Sfery poinformowane są­
dzą, że Almeria nie powtórzy się i że 
Niemcy raczej dążyć będą do przepro­
wadzenia układów międzynarodo­
wych.

Paryż. (PAT). Ostatnie wiadomo­
ści, jakie nadeszły z Berlina, wywołały 
tu poważne zaniepokojenie. Narady 
Hitlera z dowódcami sił zbrojnych 
Rzeszy potraktowano jako zapowiedź, 
iż w łonie rządu Rzeszy wzięły górę 
czynniki skrajne, co może grozić jakąś 
nową bezpośrednią akcją ze strony 
Niemiec.

W kołach politycznych dawano 
wyraz obawom, czy Niemcy nie zamie-

czterechpiątych za narodowym socja­
lizmem.

To są właśnie te przejawy życia na 
Śląsku Opolskim, których nadprezy­
dent Wagner „nie ma do ukrycia“. Nie 
mamy też zamiaru polemizować z p. 
Wagnerem na temat rzeczywistego sta­
nu stosunków narodowościowych na 
Śląsku niemieckim. Obraz przedsta­
wiony przez niego jest ogromnie prze­
sadzony. Stwierdzamy jednak, że nad­
prezydent prowincji śląskiej, wbrew o- 
świadczeniom kanclerza Hitlera i licz­
nym innym enuncjacjom oficjal­
nym, dał w swoim przemówieniu do 
dziennikarzy zagranicznych wyraz nie­
mieckiej akcji germanizacyjnej na Ślą­
sku Opolskim. Niczym bowiem innym, 
jak germanizowaniem jest wmawianie 
niemieckości językowo polskiej lud­

rzają skorzystać z kryzysu francuskie- dynu. Oświadczenie min. Edena, iż
go oraz osłabienia Sowietów i wziąć 
czynny udział w hiszpańskiej wojnie 
domowej.

Prasa ślpdzi nważnia kroki Lon-

„Bélgica“ lądowała na Łotwie
Ryga. (PAT). Balon „Belgica“, pi­

lotowany przez Demuytera, lądował 
wczoraj po południu w pobliżu miej­
scowości Tukkum na Łotwie.

Miejscowość Tukkum, w której wy­
lądował Demuyters, leży o ponad 50 
kim. na zachód od Rygi.

Dotychczas nie ma potwierdzenia 
wiadomości o lądowaniu „Polonii 2“ 
koło Windawy. Gdyby ta wiadomość 
okazała się prawdziwą, wówczas kpt. 
Janusz ma b. poważną szansę zajęcia 
pierwszego miejsca. Trudno jednak w 
tej sprawie snuć jakieś przewidywa­
nia, gdyż różnice przestrzeni przebytej 
przez „Belgicę" i „Polonię 2“ byłyby 
minimalne.

Krzemieniewo. (PAT). Człon­
kowie załogi balonu „Zurych 3“, któ­
rzy, jak wiadomo, wylądowali w po­
niedziałek wieczorem w miejscowości 
Wielka Łąka, pow. gostyńskiego, w 
następujący sposób opisują przebieg 
lotu:

Po pomyślnym starcie balon poszy­
bował na niskiej stosunkowo wyso­
kości w kierunku Luksemburga i przy

„Pulaski Day“-świętem narodowym
Nowy Jork. (Tel. wł.) W dniu 11 

października z okazji „Dnia Pułaskie­
go“ odbędzie się w Nowym Jorku jed­
na z największych manifestacyj wy- 
chodztwa polskiego.

Prez. Roosevelt wydał zarządzenie, 
że dzień ten — „Pułaski Day“ ma być 
czczony w całych Stanach Zjednoczo­
nych jako święto narodowe. W defila­
dzie w Nowym Jorku ma wystąpić 
przeszło 100.000 uczestników, w tym 
część w mundurach historycznych.

Centralny zarząd obchodu „Pułaski

ności.
A nie odbywa się to jedynie na sku­

tek kulturalnych i gospodarczych wy­
siłków niemieckich — ale przede 
wszystkim w wyniku tych działań, któ­
re p. prezydent Wagner i cała niem­
czyzna ma właśnie do ukrycia, nie 
tylko przed oczyma dziennikarzy za­
granicznych, ale przed całym światem.

Napewno przeto p. Wagner nic nie 
powie dziennikarzom zagranicznym o 
wysiedleniu 6.000 rodzin ze Śląska O- 
polskiego w głąb Niemiec. Nie powie 
dalej o tym, że kto nie ukończy szkoły 
niemieckiej, nie otrzyma pracy. Nie 
dowiedzą się dziennikarze zagraniczni, 
że bez przynależności do „Arbeiter- 
dienstu“ bezrobotny skazany jest nieo­
mal na śmierć głodową. Nikt nie obja­
śni ich o sterylizacji, jako środku wal­

rząd angielski nie weźmie udziału w 
żadnej demonstracji floty u brzegów 
Walencji, wywołało tu duże zadowo-

ulewnym deszczu minął granicę bel­
gijską. Następnie niesiony wiatrem 
balon przeleciał nad Renem około 
miasta Steyer, dalej nad Stutgartem, 
gdzie dostał się w silną burzę i wiatr 
znosił go w kierunku Monachium.

Lotnicy wznieśli się na wysokość 
przeszło 5.000 mtr i przy temperaturze 
13 st. poniżej zera znaleźli się ponad 
burzą. Pochłonęło to wiele balastu, co 
niewątpliwie odbiło się później na 
długości lotu. Po południu spostrzegli 
w oddali duże miasto. Była to prawdo­
podobnie Praga.

Pod wieczór balon wskutek braku 
balastu opuścił się na niewielką wyso­
kość i mimo wysiłków załogi nie zdo­
łał utrzymać się dłużej, niż do godz. 
20.40. Lądowanie odbyło się pomyślnie 
przy słabym wietrze na bardzo dogod­
nym terenie. Załogę spotkało bardzo 
życzliwe przyjęcie ze strony miejsco­
wej ludności i władz. Powłokę balonu 
już spakowano i wysłana będzie nie­
bawem do Zurychu. Dr Tilgenkamp 
wraz z towarzyszem udali się w drogę 
powrotną do Szwajcarii.

Day“ w Nowym Jorku składa się z na­
stępujących osób: p. Pateracki — prze­
wodniczący, sędzia B. Kozicki — hono­
rowy przewodniczący, dr Piskorski — 
wiceprezes, pani Wojcieszak — wice­
prezeska i adw. Bayer — skarbnik. 
Komitety wykonawcze ukonstytuowa­
ły się 22 bm.

Komitet obchodu zamierza prosić 
rząd polski o wysłanie dwóch okrętów 
wojennych do Nowego Jorku na dzień 
11 października rb. (bs.)

ki z polskością, o kagańcowej ustawie 
prasowej, o ustawie o zagrodach dzie­
dzicznych, o szczegółach akcji prowa­
dzonej przez „Bund Deutscher Osten“, 
o napadach bojówek niemieckich na 
polskie zebrania i przedstawienia, o sa­
botowaniu szkolnictwa polskiego, o 
tendencyjnych podręcznikach szkol­
nych itd., itd.

Trudno by było wszystko tu wyli­
czyć. Faktem jest, że ludność polska 
Śląska Opolskiego żyje pod obuchem 
wielkiego terroru moralnego i mate­
rialnego. I tylko napięcie tego terroru 
oraz ujęcie go w system rządzącej pań­
stwem, totalnej partii, pozwala prezy­
dentowi Wagnerowi głosić, że „nie ma 
nic do ukrycia“.

Tymczasem do ukrycia jest wszyst­
ko, co stanowi o istocie rzeczy.



Zwycięska ofensywa narodowców
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Bilbao. (PAT.) Wojska powstań­

cze opuściły Bilbao, które znajduje się 
juz na tyłach i straciło swe wojskowe 
znaczenie.

Oddziały znajdują się obecnie na 
Północno-zachodzie na drodze do San­
tanderu, a na zachodzie maszerują w 
kierunku Vałmaseda, nie spotykając 
Poważniejszego oporu ze strony prze­
ciwnika. Na odcinku trzeciej i czwar­
tej brygady daje się zauważyć całko­
wite zdemoralizowanie nieprzyjaciela.

Wojska narodowe, ciągnące wśród 
wzgorzy Mandiguisa i Altube, posuwa­
ją się codzień o 20 i więcej kilometrów. 
Jzw. fortyfikacje „żelaznego pasa* *" po- 
*<»z<?nc na południe i południo-zachód 

. Bilbao, dostały się w ręce powstań­
ców bez strzału.

S a 1 a m a n k a. (PAT.) Komunikat 
Kwatery giownęj z godz. 20:

Na froncie baskijskim oddziały po­
wstańcze posuwają się naprzód, nie 
napotykając na większy opór. Zajęły 
one Lejaretta, Casadeał Derente, Ba­
raoaldo, Sestao, Portugalette, La Es- 
contrilla i Ortuella.

W Baraoaldo przeszły na stronę po­
wstańców 2 bataliony wojsk rządo­
wych a dwa inne — w strefie Portu- 
galette—Ortuella. Poza tym 1200 żoł­
nierzy baskijskich przegzło w różnych 
miejscach na stronę powstańców W 
Ciągu wtorku opuściło szeregi „czer­
wonych“ ogółem 4.000 milicjantów z 
oficerami na czele. Przynieśli oni ze 
sobą znaczne zapasy broni i materiału 
wojennego.

Na froncie Santanderu na odcinku 
Aguilar—Baruelo odparto atak nie­
przyjacielski.

Na froncie Leonu atak nieprzyja­
cielski został odparty ze znacznymi 
dla przeciwnika stratami. Pozycje po­
wstańcze wyrównano pr^ez zajęcie 
Collado i Delillo.

Ba. jon na. (PAT.) Według infor- 
ńhcyj ze źródeł powstańczych, samo­
lot komunikacyjny, kursujący między 
Tuluzą i Santanderem zmuszony był 
do lądowania na skutek uszkodzenia 
motoru w miejscowości Zaraus o 20

Ze Stronnictwa Narodowego
W ar s z a w a. (Tel wł.). „Warszaw­

ski Dziennik Narodowy“ ogłasza, co 
następuje:

Dnia 20 bm. odbyło się posiedzenie 
Komitetu Głównego Stronnictwa Na­
rodowego. Komitet przyjął do wiado­
mości rezygnację prezesa Zarządu 
Głównego senatora Joachima Barto­
szewicza i uchwalił jednomyślnie wy­
razić mu podziękowanie za kilkolet- 
nie kierowanie pracami Zarządu.

Równocześnie Komitet powierzył 
wiceprezesowi Zarządu drowi Tadeu­
szowi Bieleckiemu pełnienie obowiąz­
ków prezesa do najbliższego posiedze­
nia Rady Naczelnej Stronnictwa Naro­
dowego. (w)

W Tallinie odbyła sie czwarta z kolei kon­
ferencja polsko-estońskiego porozumienia praso­
wego, na której przyjęto szereg uchwał, mają­
cych na celu pogłębienie współpracy polsko- 
eatońskiej w tej dziedzinie.

*
W Genewie grupy rządowe przystąpiły do 

wyborów do Rady Administracyjnej Miedzynar. 
Biura Pracy. Wybrano Polskę, W. Brytanie, 
Chiny, Chile, Jugosławie, Norwegie, Meksyk 
i Hiszpanie. Belgia straciła miejsce w Radzie 
Administracyjnej.

*
W Nimes odbył sie pogrzeb narodowy b. pre­

zydenta Republiki Francuskiej Doumergue‘a. 
W uroczystościach żałobnych rząd reprezento­
wali min. sprawiedliwości, min. marynarki i 
min. spraw socjalnych. Zjawili sie również 
marsz. Petain i gen Denain.

*
Bawiący w Wiedniu od paru dni ks. Wind­

sor z żona pojawia sie często na mieście czyniąc 
w różnych sklepach zakupy. Przed magazynami 
tymi gromadzą sie liczni przechodnie, witając 
z sympatia księcia i jego małżonkę.

*
W Monachium odbył sie na koszt państwa, 

niezwykle uroczysty pogrzeb opata benedykty­
nów Schachleitera, jedynego dostojnika Kościo­
ła Katolickiego, zwolennika narodowego socja­
lizmu,

*
Na stadionie olimpijskim w Berlinie odbyło 

sie doroczne święto . ludowe. W uroczystości 
wzięli udział przedstawiciele Polski w strojach 
góralskich, krakowskich i łowickich. Nasze tań­
ce wzbudziły powszechny zachwyt.

kim. na zachód od San Sebastian, czy­
li na obszarach pod władzą powstań­
czą.

Wśród pasażerów znajdowali sie 
minister rządu baskijskiego Espinoza 
i francuski porucznik rezerwy Georges 
Rouge. 6

Salamanka. (PAT.) Według na- 
deszłych tu wiadomości, organizacje 
anarchistyczne w Santanderze wystą­
piły z propozycją utworzenia rady o- 
brony miasta. Ponieważ inne organi­
zacje lewicowe nie przyjęły tej propo­

Pożar w kopalni złota
Johan nesburg (ATE.) Zagłębie 

złota w Poł. Afryce zostało nawiedzo­
ne przez olbrzymi pożar.

Wskutek nagłego wybuchu w 12 
szybie kopalni złota Orown zapalił się 
cały szyb. Płomienie objęły sąsiednie 
kopalnie i domostwa. O rozmiarach 
pożaru świadczy fakt, że słup ognia 
był widoczny na odległość kilkunastu 
kilometrów.

Mieszkańcy pragnąc ratować się od 
niechybnej śmierci uciekali w popło­
chu. Straty materialne i w hidziach 
nie zostały dotąd ustalone. Obecny po­
żar jest zapewne największą katastro­

0 nowym rządzie Francii
Paryż (tel. wł.) Prasa poranna 

podkreśla z zadowoleniem krótkotrwa- 
lość kryzysu. Entuzjastycznie witają 
nowy gabinet, naturalnie pisma „fron­
tu ludowego“, natomiast inne — z du­
żą rezerwą. Według przewidywań 
dzienników, Chautemps uzyska więk­
szość w Senacie, jeżeli przedstawi ja­
sny program i powie wreszcie całą 
prawdę o położeniu, jak tego domagał 
się niejednokrotnie Caillaux.

„M a t i n“ stwierdza, że „front lu­
dowy“ ostał się podkreślając, iż w poli­
tycznym zestawieniu rządu nic się nie 
zmieniło.

„F i g a r o“ jest rozczarowany skła­
dem nowego gabinetu, który w niczym 
nie różni się od rządu poprzedniego. 
Przyjdzie czas, gdy i we Francji trze­
ba będzie przystąpić do utworzenia 
rządu w składzie podobnym, jak obec­
ny w Belgii. Lepiej byłoby, gdyby zro­
biono to już dziś i dlatego należy ubo­
lewać, że godzina odbudowy kraju je­
szcze nie wybiła.

„Echo de P a r i s“ wysuwa na 
pierwszy plan zagadnienia finansowe, 
o których opinia publiczna wie bardzo r 
mało. Senat podkreślił, że poważnego i 
położenia gospodarczego nie można <

Masowe aresztowania na Białorusi
M o s k w a (PAT) Masowe areszto­

wania na Białorusi nie ustają. Uwię­
ziono m. in. szefa wydziału prasowego 
centr. komitetu partii białoruskiej, 
Minkina, oskarżając go o „trockizm“. 
Pod postacią błędów korektorskich 
„przemycał w prasie idee kontrrewolu­
cyjne“. Usunięto ze stanowisk 24 re­
daktorów gazet rejonowych i wielu z 
nich aresztowano.

W trustach rolnych, majątkach 
państwowych i na stacjach maszyno- 

, traktorowych wykryto 367 „wrogów lu­
du“. Usunięto ze stanowisk 140 kie­
rowników komitetów partyjnych oraz 
150 dyrektorów trustów i przedsię­
biorstw państwowych, aresztując wielu 

Ł z nich, jako „wrogów ludu“. Uwięzio­
no jako „szkodnika“ członka komisji

planowej na Białorusi sowieckiej Pio­
trowicza. Krążą poza tym pogłoski o 
aresztowaniu dyrektora leśnego tru­
stu białoruskiego, Szapiro, pełnomocni­
ka komisariatu przemysłu leśnego, Ro- 
sina oraz jednego z dyrektorów fabry­
ki jedwabiu w Mochylewie pod zarzu­
tem, iż są „faszystami“.

Uwięziony naczelnik kolei białoru­
skiej, Włodimirskij przyznał się w cza­
sie śledztwa do popełnienia szeregu 
aktów dywersyjnych m. in. do spowo­
dowania katastrofy pociągu wojskowe­
go na stacji Homel.

Został usunięty ze swego stanowi­
ska przewodniczący sądu najwyższego 
republiki gruzińkiej Bołkwade. We­
dług wiadomości nieoficjalnych are­
sztowano go, jako „wroga ludu“.

„Cephenemyia“ owad-błyskawica
Nowy Jork (PAT) Muzeum 

historii naturalnej przv uniwersytecie 
w Rochester w stanie nowojorskim do­
szło do posiadania owadu. który tylko 
kilka razy dał się złapać człowiekowi.

Owad ten jest jednym z cudów przy­
rody. Nazywa się „Cephenemyia“. Jest 
oń podobny do pszczoły, a długość wy­
nosi zaledwie centymetr. Lata na bar­
dzo wielkich wysokościach i osiąga 
nieprawdopodobną szybkość tysiąca 
dwustu kilometrów na godzinę. Mecha­

zycji, anarchiści wycofali się z „frontu 
ludowego“.

Zatarg ten wywołał krytyczną sytu- 
ajcę i rząd w Walencji wydał zakaz o- 
głoszenia odezwy, którą anarchiści za­
mierzali wystosować do narodu.

Salamanka (PAT) Radio ogło­
siło komunikat stwierdzający, że obec­
nie w rękach wojsk powstańczych 
znajdują się 34 stolice prowincyj hi­
szpańskich, podczas gdy rząd walenc- 
ki roztacza władzę nad stolicami 16 
prowincyj.

fą tego rodzaju, jaka się kiedykolwiek 
wydarzyła w zagłębiu złota.

Johan n esbur g. (ATT.) Olbrzy­
mi pożar został częściowo ugaszony. 
Były czynne 28 straże, które zastoso­
wały m. i. suchą metodę tłumienia 
ognią.

Należy liczyć się z unieruchomie­
niem na pewien czas kopalń złota co 
nie pozostanie bez wpływu na giełdy 
międzynarodowe. Specjalna komisja 
południowo - afrykańskich towarzystw 
eksploatacji złota przystąpi do ustale­
nia szkód, aby móc domagać się od to­
warzystw asekuracyjnych wypłaty 
premij.

dłużej ukrywać. Dlatego należy przy­
stąpić do wyraźnego określenia po­
trzeb skarbu państwa, do zrównoważe­
nia budżetu i wzmocnienia waluty. 
Marksiści z tym się nie śpieszą, gdyż 
wiedzą, że strata czasu powiększa trud­
ności, które dodatnio wpływają na 
wzrost nastrojów rewolucyjnych.

Radykalny „L‘Oeuvre“ zadowolony 
jest z faktu, że Blum zgodził się w no­
wym rządzie objąć stanowisko wice­
premiera. We wtorek Chautemps od­
czyta w Izbie Deputowanych progra­
mowe oświadczenie. To samo zrobi w 
Senacie wicepremier Blum, co wygląda 
na ironię losu.

Paryż (PAT) Posiedzenie rady 
naczelnej socjalistów zakończyło się 
wynikiem, który sprawił niespodzian­
kę nawet optymistom.

Większość 4/5 jaka się wypowiedzia­
ła za udziałem w rządzie, jest sukce­
sem Bluma. Wynik głosowania przy­
pisują wyłącznie jego zabiegom. Wska­
zał m. i., że w razie, gdyby socjaliści 
odrzucili udział w rządzie, kierowa­
nym przez radykałów, to tym samym 
rozbiliby „front ludowy“ i uniemożli­
wili na przyszłość powrót rządu pod 
kierownictwem własnym.

nizm jego skrzydeł przystosowany jest 
ponadto do natychmiastowego zwięk­
szania lub zmniejszania szybkości. Bu­
dowa głowy ma typowo aerodynamicz­
ne kontury.

Owadów tych obawiają się szczegól­
nie jelenie j sarny, w których noz­
drzach składają swoje jajka. Owad nie 
siada na zwierzęciu, ale ciska te jajka 
z odległości kilku metrów z precyzyjną 
dokładnością trafiając w nozdrza 
zwierzęcia.

pszenna gat. I 0-65% 
pszenna gat. II 65-70% . 4P

•
• • 30.50-

42.50
31.50

pszenna gat. IIA 65-75% • • 28 00— 29.00
pszenna git. III 70-75% . • 24.00— 25,00

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand. . . 19.50
Otręby pszenne śr dnie stand . 18,23— 18,50
Otręby pszenne brednie stand . 17.25— 17,50
Otręby jęczmienne . . . 17,00— 18.00
Gorczyca....................., , » • • 33.00— 35 00
Wyka latowa..................... « • 23.00— 25.00
Peluszka , » • • 23.00— 25.00
Groch Wiktoria . , , • 23,00— 25.00
Łubin niebieski . . , . 4 4 • 16,50— 17.00
Łubin żółty.......................... • • 1 fi. 7 17.50
Makuch lniany w taflach 22.50— 22.75
Makuch rzepak, w aflach 18.75— 19.00
Makuch slon. w taflach 42—43% 23.00— 23,75
śrut Soja............................... 23,50— 24.50
Stoma pszenna luzem . . 8 • 2.00- 2.25

», pszenna pra.owana 4 * 2.50— 2.75
żytnia luzem . . . « • 2 20— 2.45

•• żytnia prasowana . * • » 2,93— 3.20
M owsiana luzem . , » • 2.46— 2.65
. owsiana prasowana • • 2.90— 3.15
_ jęczmienna luzem . ( 8 2.10— 2.35
,. jęczmienna prasowana 2.60— 2.85

"bano zwykle 'nzem . . . • • 4.60— 5.10
. zwykle prasowane • « 5.25- 5.75
„ nadnoteckie luzem . • , 5.70- 6.20

nadnoteokie prasowane 6.70— 7.20
Ogólne usposobienie stale.
Ogólny obrót: 1981,2 tonn, w tein

tonn, pszenicy
©wea 22 tonn,

236 tonn, jęczmieni.»
żyta 840 
19 tonn,

piszczany1 Przeciw 
bólom stawów:

Dogodna komunikacja lotnicza!
Inf.; Biuro Piszczany, Cieszyn, VIII/23

 Tg’20 «44

Profesor uniwersytetu w Rochester, 
Richard Post, który ten fantastyczny 
opis podał przedstawicielowi Associa­
ted Press, otrzymał dwa okazy „Cephe- 
nemyi“ od znanego brazylijskiego ento­
mologa dra Townsenda. Prof. Post 
jest zdania, że budową tego nadzwy­
czajnego owadu zająć się powinni kon­
struktorzy samolotów.

Zmiana granic 
województw

Warszawa. (Tel. wł.) Dzisiejszy 
I „Dziennik Ustaw“ ogłasza m. i. usta­

wę o zmianie granic w wojewódz­
twach warszawskim, łódzkim, poznań­
skim i pomorskim.

Ciągnienie loterii
Warszawa. (Tel. wł.) W dzisiej­

szym ciągnieniu loterii wygrane padły 
na następujące numery:

5.000 — 145155.
1.000 — 6132, 112016, 151349.

500 — 27331, 54502, 60157, 63001, 
113484, 145405, 173528, 192500._______(w)

Wylosowane bony 
funduszu inwestycyjnego
Urząd Długów Państwa komunikuje, 

że w dniu 17 czerwca 1937 r. wylosowane 
zostały do umorzenia bony funduszu in­
westycyjnego oznaczone nr, nr. 2161, 10790, 
14614, 22836, 24377, 25882, 33355.

POZNAHSKA GIEŁDA PIEMFŻHA
P o z n a ń, 23. 6. 1937 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była utrzymana.

Z pożyczek państwowych płacono za 
5% poż. konwers. (większe odcinki) 59,—.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra­
cano 4Jś% zlotowe listy zastaw, po 51,50 
oraz 4% listy zast. konwert. po 44,35.

Z akcyj bankowych wzgl. przemysło­
wych płacono za Bank Polski 100,— oraz 
za Cukr. Kruszwicę 610,—, natomiast 
obracano akcje H. Cegielski po 19,—.

Ceduła Urzędot a Giełdy Pieniężne) 
z w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. większe ode.

50,— P.
V/2% zlotowe listy zast. serii L. Pozn.

Ziem. Kred. 51,50 +
4% listy zast. konwert. ostempl. P. Z. K.

44,35 +
Akcje bankowe I przemysłowe

Bank Potoki 100,— P.
Cegielski H. 19,— +
Cukrownia Kruszwica 610,— P.

Tendencja utrzymana.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

Poznań, 23. 6. 1937 r. 
STANDARTY: 1) żyto 700 g/l., 2) pszenica

742 g/lM 3) owies 420 g/l.

Żyto 150 topn par. Poznań . . , 27.00
Żyto 150 tonn par. Poznań . . . 27.25

Ceny orientacyjne:
Żyto (Usposobienie stale) . . . 26.50— 26.75
Pszenica (Usposob. stale) . . . 10 25— 30.50
Jęczmień 630—640 g/l. ..... 23,00— 23.25
Jęczmień 667—67C g/l. . , , , . 24,25— 24.50

Usposobienie stale.
Owies..................... 25,25— 25,50

Usposobienie stale.
Maki żytnie standarty nowe 
żytnia gat. I 0-70% . . . .

Usposobienie spokojne.
Mąki pszenne standarty nowe

33,00
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płynie obecnie, pod flagą stuprocento­
wej gospodarki planowej. Nie jest to 
co prawda żadna nowość, ponieważ 
pilsudczycy wyszli w ogromnej więk­
szości zę szkoły socjalistycznej, jedni 
z PPS, inni z ..Socjaldemokracji1’, 
matki bolszewizmu. Założony przez'p. 
Starzyńskiego przed 9 laty „front go­
spodarczy“ i skupiająca się około 
„Głosu Prawdy“ (Ojca dzisiejszej „Ga­
zety Polskiej“) tzn. „pierwsza brygada 
gospodarcza“ — były to zgrupowania 
wybitnie etatystyczne, ideowo spo­
krewnione z socjalizmem.

Czasy się trochę zmieniły. „Sana­
cyjni“ etatyści pozostali etatystami, 
przybrali tylko inne zabarwienie — 
tym razem ochronne: socjaliści prze­
dzierzgnęli się w pseudo-nacjonałi- 
stów!

Podstawą ideową i celem socjali­
stycznej gospodarki planowej jest 
„sprawiedliwy rozdział dóbr gospodar­
czych“, czyli wałka z wyzyskiem kla­
sy pracującej. Dawni zwolennicy i 
szermierze tej walki są dzisiaj solida- 
rystami, bo chcą mieć spokój i pew­
ność w rządzeniu. A że tę pewność i 
inne jeszcze korzyści widzą także w 
etatyzmie, więc zaopatrzyli go w inną 
podszewkę ideową, zapożyczoną z eko­
nomiki narodowej. Młodzi ekonomiści 
i publicyści „sanacyjni“ uzasadniają 
propagowaną przez siebie planową go­
spodarkę, kierowaną całkowicie przez 
rząd, dobrem powszechnym, potęgą 
i obroną państwa, a nawet ignorowa­
nym do niedawna jeszcze przez siebie 
interesem narodu.

Ten totalizm gospodarczy nie zga­
dza się z deklaracją pika Koca i o- 
świadczeniami sztabowców „OZN“, 
którzy wypierają się zamierzeń tota- 
łistycznych w znaczeniu politycznym. 
Nie pierwsza to i nie ostatnia sprzecz­
ność w polityce obozu rządowego, na­
wet nie jedyna w aktualnej rzeczywi­
stości na odcinku gospodarczym.

Przed paroma dniami minister 
skarbu Kwiatkowski gościł herbatką 
przedstawicieli sfer gospodarczych, 
miedzy którymi przeważali liberałowie 
z wielkiej finansjery i ciężkiego prze­
mysłu. Była to nie tylko towarzyska 
manifestacja przyjacielskich stosun­
ków między tymi sferami i kierowni­
kami rządowej polityki gospodarczej. 
Dyskusja była bardzo uprzejma i dość 
zgodna. Prasa „sanacyjna“ podkreśla 
szczególnie ciepłe słowa ministra 
skarbu, skierowane do „dobrych podat­
ników“, nie ukrywających przyrostu 
dochodów, będącego następstwem po­
lepszonej koniunktury. Minister pole­
cił tych podatników — zapewne wielu 
z nich brało udział w herbatce — 
szczególniejszej opiece (w sensie przy­
chylnym) władz podatkowych.

A więc sytuacja jest taka: w Mini­
sterstwie Skarbu rząd i gospodarstwo 
prywatne wznoszą herbatką toasty 
„Kochajmy się“, a w prasie rządowej 
obok sprawozdań o herbatce widnieją 
programowo-ideowe artykuły, wie­
szczące zmierzch prywatnej inicjaty­
wy i tryumf totalizmu gospodarczego.

Jak Stalin obszedł się 
ze swą matką?

Niedawno zmarła matka Stalina. 
Pod koniec swego życia zbliżyła się 
znowu do kościoła prawosławnego a 
podczas tegorocznych świąt Wielkiej 
Nocy brała udział w nabożeństwie, w 
miejscu swego zamieszkania Tyflisie. 
Stalin z powodu tego napisał do miej­
scowej grupy Związku Bezbożników, 
tłumacząc się, że nie ma z matką nic 
wspólnego, a obecnie zupełnie z nią zry­
wa, Później jednak wystąpił z oskar­
żeniem pod adresem miejscowego 
Związku Bezbożników. Jeśli bowiem 
zdarzają się tam takie wypadki, wi­
docznie szkoła bezbożnicza nie ma te­
go wpływu jaki mieć powinna, a kie­
rownicy Związku zaniedbują swoje 
obowiązki.

W testamencie matka Stalina za­
strzegła sobie pogrzeb kościelny i prze­
kazanie swego majątku w wysokości 
9000 rubli na rzecz gminy kościelnej. 
Stalin telegraficznie kazał wstrzymać 
wykonanie testamentu, a duchownych 
i członków gminy kościelnej kazał are­
sztować pod zarzutem wymuszania 
pieniędzy. W taki więc sposób dykta­
tor Rosji Sowieckiej obszedł się ze swą 
matką oraz z jej ostatnią wolą. (KAP)

i musi mieć pieniądze, a wiedząc, że 
może je dostać tylko w formie podat­
ków od gospodarstw prywatnych i ma­
jąc aż nadto smutnego doświadczenia 
z przedsiębiorstwami państwowymi, — 
choć nie wyrzeka się planowego inter­
wencjonizmu, stara się chronić swo­
je najlepsze źródła dochodowe i dla­
tego szuka porozumienia z ich zawia­
dowcami.

To jedna strona medalu. Po dru­
giej widnieją ujęte w ideowe hasła a- 
petyty biurokracji politycznej i zawo­
dowej, która dąży do opanowania ży­
cia gospodarczego, a przez to do 
wzmocnienia swej potęgi politycznej 
i materialnej. Czyż nie lepiej być dy­
rektorem totalnego kartelu, koncernu, 
czy po prostu komisariatu gospodar­
czego, — niż zwykłym dyrektorem de­
partamentu czy nawet ministrem?

Oczywiście pierwsze jest lepsze — 
dla biurokracji i grupy rządzącej, ale 
nie dia „dobra powszechnego“, którym

KPT. BURZYŃSKI I POR. KOBYLAŃSKI W PRZEJEŻDZIE PRZEZ POZNAŃ 
Na zdjęciu (od lewej): por. Łyskawa, por. Kobylański, dr Taszycki i kpt. Bu­

rzyński.

22 c z e r w c a.
Coraz częściej spotyka się w pismach 

notatki, które mają poszczególne ugru­
powania wśród młodzieży reprezento­
wać, notatki niesłychanie osobliwe: 
X. został obity przez jakichś napastni­
ków, którzy uciekli; potem w innej 
prasie można spotkać komunikat orga­
nizacji Z, oznajmiający, że X. został 
spoliczkowany za to, że ubliżył organi­
zacji Z. A potem znów jakieś donie­
sienia o rozmaitych działaczach tego 
czy tamtego obozu, z których jeden za­
przecza drugiemu i zapowiada pociąg­
nięcie innego do odpowiedzialności są­
dowej.

Jest to niezwykle przykre, gdy się 
czyta szczegóły o wczorajszych przy­
jaciołach i widzi się, z jaką radością 
obnosi się strona przeciwna, mogąc coś 
donieść o innych.

Albo też: istnieje jakaś sprawa ho­
norowa; w normalnych warunkach o 
niej się z natury rzeczy nie pisze. To 
jest przyjęte jako zasada. Tymczasem 
wprowadzono jakieś nowe obyczaje: 
wspomina się jakiś szczegół, odsłania 
się rąbek tajemnicy — w momencie, 
kiedy strony z natury rzeczy są znie­
wolone do zachowywania ścisłego mil­
czenia.

*
Doprawdy trzeba o tych smutnych 

przejawach wspomnieć z całą otwarto­
ścią i z całą szczerością w pełni troski 
o młodsze pokolenie. Przejawy regu­
lowania wzajemnych porachunków i 
formy, w jakich są one teraz czynione, 
muszą każdego napawać żywym niepo­
kojem. Wychodzą tylko na korzyść ży­
wiołów trzecich, obcych dla jednych i 
drugich. Dawniej nie można było spot­
kać podobnych objawów. Istniały spo­
ry, przechodziło się przez rozłamy, 
wszakże wewnętrzne walki nigdy nie 
doprowadzały do takich wydarzeń, ja­
kie się zdarzają obecnie. W imię zdro­
wia życia publicznego trzeba zaapelo­

się dla tego celu mniej lub więcej 
zręcznie żongluje.

Nie będziemy tutaj przeprowadzać 
różnicy między totalizmem gospodar­
czym grup „sanacyjnym“ a wyzna­
waną przez nas ekonomiką narodową, 
która istotnie opiera się na zasadzie 
wyższości dobra narodu nad interesem 
prywatnym. Rzecz w tym, kto i jak 
pojmuje i uzasadnia dobro narodu 
i państwa.

Bardzo ważny jest tutaj czynnik o- 
parcia o masy narodu. Kto to oparcie 
ma i chce utrzymać, ten nie nadużyje 
roli gospodarczej państwa do celów 
postronnych, nie przekroczy granicy 
między gospodarstwem prywatnym i 
zadaniami kierowniczymi państwa, nie 
będzie rozszerzał tych zadań aż do to­
talizmu.

Czyli: Polityka gospodarcza jest 
funkcją ogólnego systemu polityczne­
go. Totalizm gospodarczy jest wyni­
kiem interesu politycznego odnośnych 
czynników w państwie, a nie idei na- 
rodowo-państwowej. M. K.

wać do zmagających się stron, żeby 
wzajemnym walkom nadały inne for­
my, a unikały tych, które mogą tylko 
spotkać się z potępieniem i które mogą 
zmagające się strony tylko dyskredy­
tować. * *

Dużo się mówi i pisze o młodzieży. 
Mówi o niej i płk Koc, organizowano 
zjazd niedzielny „Młodej Wsi“ tylko 
pod kątem pozyskania młodzieży. Zna­
my dobrze te festyny, manifestacje, 
dnie gór, dnie huculskie, dożynki itd. 
Znamy te pochody malownicze . mło­
dzieży wiejskiej, kiedy oczy się poją 
tysiącem barw, kiedy się ulega czaro­
wi bezpośredniości, płynącej od wsi, 
kiedy się wsłuchuje w tony gęśliczek, 
basetli, fujarek, dud. Kinematograf 
etnograficzny.

Tak było i w niedzielę. Oto jedna z 
głównych przyczyn, dlaczego 'stolica 
musiała reagować na widok przecha­
dzającej się fali młodzieży wiejskiej. 
Przecie to nowość, a Warszawka lubi 
nowości, zwłaszcza takie, które rychło 
przemijają.

*
Doprawdy byłoby bardzo wielkim 

ryzykiem, gdyby ktoś chciał na mani­
festacji etnograficznej młodzieży obo- 
jej płci — budować coś politycznego. 
Tym bardziej, że nawet podczas same­
go pochodu pojawiały się rozmaite od­
głosy, nawoływania, okrzyki itd. Wszak 
pojawiały się glosy na cześć znanego 
przewódcy ludowego, słychać było gło­
sy, idące po linii haseł bardzo skraj­
nych, słychać było słowa pieśni już nie 
ludowej, lecz śpiewanej na manifesta­
cjach skrajnie lewicowych („Gdy na­
ród do boju...“).

Była tedy cała gama nastrojów i 
przekonań wśród manifestantów. Za­
pytajcie się siebie samego, a wstawcie 
się w położenie młodego chłopaka 
wiejskiego czy młodej dziewuchy: je­
żeli jest okazja pojechać do Warsza­
wy, pobawić tam dwa czy trzy dni, o- 
bejrzeć sporo, — czyż taką okazję opu­
szczać?

Narzucałoby się tu skromne pyta­
nie: jak to tam z kosztami, ale to py­
tanie — nietaktowne.

WARSZAWIANIN.
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FAKTY i omy
„Młodzieżowy“ organ „Ozonu“

O nowo mianowanym zastępcy płka 
Koca przy kierownictwie nowej orga­
nizacji „ozonowej“, tzw. „Związku Mło­
dej Polski“, p. Jerzym Rutkowskim nie 
wiele kto co wie. Informacja, jakoby 
był członkiem redakcji „Polski Zbroj­
nej", jest mylna. Natomiast p. Jerzy 
Rutkowski był podobno dotąd człon­
kiem redakcji „Małego Dziennika“ oo. 
franciszkanów. „Warsz. Dzień. Nar.“ 
powiada, że p. Rutkowski „nie dał się 
dotychczas poznać w działalności pu­
blicznej“. P. Rutkowski ma podobno 
24 lata.

„Gazeta Polska“ potwierdza, że ów 
„Związek Młodej Polski“ jest częścią 
składową „OZN“. A mianowicie w pi­
śmie tym znajdujemy komunikat cen­
trali „OZN“ tej treści, że „Związek Mło­
dej Polski“ stanowi jeden z zasadni­
czych członów pracy Obozu Zjednocze­
nia Narodowego“.

Najwyższe emerytury
Za „Warszawskim Dziennikiem Na­

rodowym“ ogłosiliśmy wykaz najwyż­
szych emerytur w Polsce, w którym 
zamieszczono m. in. nazwisko Artura 
Śliwińskiego. Obecnie p. Artur Śli­
wiński wyjaśnia na łamach „Warsz. 
Dziennika Narodowego“, że żadnej 
emerytury nie bierze i prosi pisma, 
które tę wiadomość podały, o podobne 
wyjaśnienie.

Niewątpliwie nazwisko p. Śliwiń­
skiego dostało się do spisu przez po­
myłkę. Ani bracia Jędrzejowicze, ani 
inni wymienieni w spisie emerytowani 
dynitarze, jak np. p. Świtalski, wiado­
mości nie sprostowali. Bo nie mogą...

Maskarada
W „Słowie“ wileńskim ukazał się re­

portaż ze zjazdu naprawiackiej „Mło­
dej Wsi“ w Warszawie. Autorka tego 
reportażu pisze:

„Piękny jest nasz lud, dorodny, rzeźki, 
ruchliwy, dziarscy są nasi „chło.pcy jacy 
tacy". Ale nie oni reprezentowali więk­
szość kongresu. Widziałam paniusie z 
wymalowanymi karminowo ustami, osad­
ników spod Święcian, robotników z fabry­
ki tytoniowej w Grodnie, paru nauczycieli 
wiejskich w regionalnych strojach... Wi­
działam nawet „chłopa“ w sukmanie i z 
aparatem fotograficznym Leicą, przepasa­
ną przez ramię. To przynajmniej świad­
czy o dobrobycie naszej wsi. Do Liskowa 
z nim!

„Naprawa“ musiała maskaradowym 
tłumem zapełnić luki, i tak jeszcze do za­
powiedzianych 30 tysięcy uczestników 
wielu zabrakło.“

I po co ta maskarada? Po co to „sy­
panie piaskiem w oczy“ społeczeń­
stwu? Przecież nie jest ono dziś ani 
głupie ani bezkrytyczne ...

Kupiectwo prywatne 
we Wschodniej Małopoisce
Ciekawie wygląda przeprowadzona 

ostatnio przez organizacje ukraińskie 
statystyka w sprawie kupiectwa pry­
watnego w Sokalszczyźnie. Na 130 
miejscowości okręgu sokalskiego w 39 
nie ma zupełnie prywatnych kupców, 
a w 101 wsiach jest 227 kupców. A 
mianowicie: w rejonie Sokal — 116, 
Bełz — 43, Radecłiów — 68. Z ogólnej 
ilości wiejskich kupców prywatnych 
w całym okręgu mamy: Ukraińców 
132 czyli około 58 pet, Żydów 93 czyli 
około 41 pet, Polaków 2 czyli 0,88 pet 
Razem Ukraińców 58 pet, nie-Ukraiń- 
ców — 42 pet.

Statystyka ciekawa i smutna...

Largo Caballero w niełasce
Rada centralna związku bezbożni­

ków cofnęła honorowe członkostwo 
Largo Caballero. Jako uzasadnienie 
podaje to, że na terenie Hiszpanii Lar­
go Caballero wspomaga anarchistów i 
trockistów. Podobizny Caballera, 
które wisiały we wszystkich klubach 
bezbożniczych, mają być usunięte.

(KAP)

Czytajcie i abonujcie
„Jlustrację Polską“ I
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No we przepisy dot. nieruchomości w pasie granicznym
przepisów wykazuje braki i niedociąg- i zbiegają, się na znacznych odcinkach 

1 nięcia. Byłoby pożądane, aby tego ro- I ż granicą państwową. Ponieważ zaś 
tizaju przepisy były układane w poro- I tylko jedno województwo (lubelskie) 
zumieniu z samorządem — zwłaszcza I nie graniczy z państwem obcym, prze- 
w województwach takich, jak np. woje- I pisy dot. granic państwa interesują ca-
wodztwo poznańskie, których granice ’ ły kraj.

Przepisy prawne dot. granic pań­
stwa przechodziły od chwili pierwsze­
go ustawowego unormowania tego za­
gadnienia ewolucję ujawniającą się .we 
wprowadzaniu coraz to dalej Idących 
ograniczeń swobody ruchu i działania 
w tzw. pasie granicznym. Trzeba 
wprawdzie w całej rozciągłości uzna­
wać słuszność i celowość szeregu 
zmian wprowadzonych ostatnio do 
pierwotnego tekstu rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej o grani­
cach państwa, zmian podyktowanych 
koniecznością zabezpieczenia państwu 
pehiej i należytej ochrony jego granic, 
jednak równocześnie stwierdzić należy, 
że ograniczenia w zakresie działalno­
ści gospodarczej w pasie granicznym 
powinny pójść tylko tak daleko, aby 
nie powodowały zbyt daleko idącego 
sparaliżowania działalności niektórych 
gałęzi rolnictwa przemysłu i handlu, 
które ze względu na strukturę gospo­
darczą danego odcinka pasa granicz­
nego, jego właściwości itp. wymagają 
swobody ruchów i nieskrępowania u- 
ciążliwymi przepisami formalnymi. W 
szczególności, jako nader uciążliwe ob­
ciążenie zostaną odczute przepisy § 1 
rozporządzenia wykonawczego z dnia 
22 stycznia 1937 r. (l^z. U. R. P. nr. 12, 
poz. 84), które wejdą w życie w dniu 1 
lipca rb. Brzmią one następująco:

„Obywatele polscy i polskie oso­
by prawne mogą nabywać nierucho­
mości w pasie granicznym po uzy­
skaniu zezwolenia wojewody wła­
ściwego ze względu na położenie 
nieruchomości. Zezwolenie nie jest 
wymagane, jeśli chodzi o przypadek 
spadkobrania z ustawy.

Zezwolenie, o którym mowa w 
ust. 1, wymagane jest również do 
zawarcia lub przedłużenia umowy o 
dzierżawę, użytkowanie lub zarząd 
nieruchomości w pasie granicz­
nym“.
Jak widzimy, wchodzący w życie z 

dniem 1 lipca rb. § 1 rozp. wykonaw­
czego uzależnia wszelki obrót nieru­
chomościami, a nawet ich zarząd, od 
uprzedniego uzyskania specjalnego ze­
zwolenia właściwego wojewody. Ogra­
niczenia stąd wypływające są tym 
uciążliwsze dla obywateli polskich i 
polskich osób prywatnych, ponieważ 
przepisy art. 12 p. 7 rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej o grani­
cach państwa stawiają cudzoziemców 
w znacznie korzystniejsze położenie 
aniżeli obywateli polskich, gdy bowiem 
— wedle rozporządzenia wykonawcze­
go (§1) — obywatele polscy i polskie 
osoby prawne muszą zabiegać o uzy­
skanie uprzedniego zezwolenia właści­
wego wojewody nie tylko w zakresie 
nabywania, lecz także w zakresie za­
warcia lub przedłużenia umowy o 
dzierżawę, użytkowanie lub zarząd 
nieruchomości w pasie granicznym, to 
cudzoziemcy muszą uzyskać zezwole­
nie ministra spraw wewnętrznych je­
dynie w zakresie nabywania nierucho­
mości. Dziwny paradoks! Niewątpliwie 
wbrew woli ustawodawcy powstał po­
zór, jak gdyby władze polskie miały 
więcej zaufania do obywateli obcych 
niż własnych.

Względy słuszności wymagałyby, 
aby rozporządzenie wykonawcze nie 
wprowadzało większych ograniczeń 
dla obywateli polskich aniżeli przepisy 
ustawowe wprowadzają dla cudzoziem­
ców.

O ile zdołaliśmy przekonać się na 
terenie Poznania, przepisy dot. granic 
państwa nie zostały przesłane samorzą­
dowi gospodarczemu do uprzedniego 
zaopiniowania, wskutek czego szereg

STRONNICTWO NARODOWE
KOŁO ŚRÓDMIEŚCIE

W środę 23 bm. o godz. 20 kurs kandy­
datów w sali S. N., ul. św. Marcin 65.

KOŁO GŁÓWNA
W czwartek 24 bm. o godz. 20 zebranie 

plenarne w sali p. Książyka.
KOŁO STARE-MIASTO

W czwartek 24 bm. o godz. 20 zebranie 
plenarne w salce Domu Katol. na Śródce.

KOŁO OSIEDLE
W czwartek 24 bm. o godz. 20 zebranie 

plenarne w lokalu własnym przy ul. Wit­
kowskiej 21.

KOŁO GÓRCZYN
W czwartek 24 bm. o godz. 20 kurs kan­

dydatów w sali p. Spychały, ul. Marsz. 
Focha 146.

„PRACA POLSKA“
ODDZIAŁ METALOWCÓW

Zebranie plenarne odbędzie się w pią­
tek dn. 25 bm. o godz. 18-tej w sali zebrań 
przy ul. Św. Marcin 65. Przybycie wszyst­
kich członków obowiązkowe.

Z procesu inż. Doboszyńskiego
Dalszy ciąg zeznań świadków — Postanowienie sądu odno­

śnie dowodów — Dziś zamknięcie przewodu sądowego
Zeznawał następnie świadek Augu­

styn F i r e k.
P r z e w.: Czy pan miał wiadomo­

ści, że się źle odnoszono do oskarżo­
nych?

Śwd.: Tak. Pierwszą noc po wy­
prawie byłem na rynku w Myśleni­
cach. Była trzecia godzina rano. Obok 
posterunku stała fura, na której leżał 
Pałka. Obejrzałem jego ranę.

Podszedł pan Pękała do wozu, 
schwycił za nos Pałkę i wyraził po­
wątpiewanie o jego legalnym pocho­
dzeniu i zapytał, czy pójdzie za Dobo- 
szyńskim. Następnie schwycił za pod­
wiązkę Pałki, podciągnął ręką jego 
nogę w górę. Ranny jęknął i usłysza­
łem słowa: „Jezus, Maria!“ Wówczas 
rzekłem: To nie jest po bohatersku tak 
postępować. Ranny jest umierający. 
Należy zawołać lekarza. Wargi ranny 
ma sine.

Podszedł do mnie człowiek, którego 
nazywano komisarzem, i zapytał: skąd 
pan jest, odpowiedziałem: jestem tu­
tejszym obywatelem. Pękala rzekł: 
Znoś się pan, bo komisarz chce pana 
aresztować.

Prok.: Kto był tego świadkiem?
Śwd.: Był Stanisław Bicz i fur­

man.
Prze w.: Czy pan prokurator chce 

robić w tej sprawie dochodzenia?
Pro k.: Nie.
Następny kolejny świadek, Stani­

sław Bicz, potwierdza zeznania po­
przedniego świadka.

Śwd. Batko, student Uniwersy­
tetu Jagiellońskiego.

P r z e w.: Chodzi >o. przebieg, święta 
ludowego w 1936 r. w Myślenicach.

Ś w d.: Brali w nim udział socjali­
ści. Śpiewano „Czerwony Sztandar“ i 
wołano: „Precz z rządem“.

Następny świadek na pytanie obro­
ny i prokuratora określa odległość bu­
dynku od bóżnicy w Myślenicach i 
stwierdza, że wynosiła ona ok. 10 m.

Adw. Czerwiński: Jak . się od­
nosił p. Bassara do ludności?

Śwd.: Jeden z rolników, posiada­
jący 2 morgi gruntu, ojciec licznej ro­
dziny, prosił o zatrudnienie na go­
ścińcu. Starosta odmówił. Po dwóch 
tygodniach małorolny ten spalił się. 
Ponowił wówczas prośbę o pracę, któ­
rej nie otrzymał.

Adw. Czerwiński : Czy wiado­
mo panu, że starosta Bassara specjal­
nie nieprzychylnie odnosił się do naro­
dowców i ludowców?

Śwd.: Tak. Byłem przed ostatnimi 
wyborami na konferencji u starosty.

0 wzmożenie opłacalnego eksportu
Z przemówienia ministra, prze mysłu i handlu na konferencji 

eksportowej
Na wczorajszym posiedzeniu kon­

ferencji eksportowej wygłosił przemó­
wienie minister przemysłu i handlu 
A. Roman poświęcając je omówieniu 
zasadniczych problemów naszego han­
dlu zagranicznego. Tok przemówienia 
przedstawia się w streszczeniu nastę­
pująco:

Wzrost koniunktury gospodarczej 
przynosi dla handlu zagranicznego 
jedno niebezpieczeństwo, a mianowi­
cie — przyczyniając się do większej 
chłonności rynku wewnętrznego sprzy­
ja ożywieniu się wewnątrz kraju dąż­
ności do importowania, w stosunku 
zaś do nadwyżki eksportowej — po­
wstaniu dodatkowych możliwości dla 
rentownej i łatwiejszej lokaty towarów 
wewnątrz kraju. Objaw ten zawiera 
potencjał nowych sił, wymaga jednak 
specjalnego traktowania zagadnień 
eksportu.

Produkcja światowa znacznie prze­
kroczyła W okresie 1936/37 r. poziom 
z 1929 r., handel światowy natomiast 
nie osiągnął nawet połowy rozmiarów 
z 1929 r. Niektórzy wyprowadzają stąd

Powiedział on, że jeśil ludność nie bę­
dzie glosować, to będę karał.

Adw Czerwiński : Czy były sto­
sowane mandaty karne?

Śwd.: Tak.
Inż. Doboszyński: Jaki miało 

przebieg zebranie młodzieży ludowej w 
dniu 17 maja 1936 r. w Myślenicach?

Śwd.: Było to zebranie Związku 
Młodzieży Ludowej, opartego o okrę­
gowe Towarzystwo Rolnicze. Zwraca­
liśmy uwagę na tym zebraniu p. staro­
ście na wpływy komunistyczne i ko­
nieczność ich zwalczania. Mówiłem, że 
po wsiach włóczą się ludzie, którzy 
szydzą z religii i armii, mówiąc: „Po­
co w czasie wojny walczyć. Oficerowi 
trzeba dać w łeb“. Pół miesiąca po tym 
na zebraniu p. Bassara domagał się, 
aby na czele Związku stanął człowiek 
przez niego wskazany. Prosiliśmy p. 
Bassarę w imię idei, aby zmienił sta­
nowisko. Nie ustąpił. Wybrano preze­
sem członka, wskazanego przez p. Bas­
sarę.

W Myślenicach odbyło się zebranie 
przedstawicieli gmin. Pan Synek po­
wiedział, że zwalczyć można komu­
nizm przez podniesienie dobrobytu. 
Starosta tak na to odpwiedział, że o- 
bećni wyszli z oburzeniem ze sali.

Następnie adw. Stypułkowski dołą­
cza do akt sądowych artykuł inż. Do­
boszyńskiego pt. „Cudotwórca z Dob­
czyc“, drukowany w „Orędowniku“ dn. 
28 listopada 1935 r., oraz artykuł „I. K. 
C.“ pt. „Zagubiliście naród“ z dn. 9 
czerwca 1936 r.

Obrońca przedstawił również czte­
ry referaty ińż. Dobószyńskiego: „Nasz 
program“, „Kryzys w rolnictwie“, 
„Sprawa żydowska“ i „Komunizm“. 
Dalej 1 dwa orzeczenia karno-admini­
stracyjne, z 14 i 23. XII. 1935 r„ na któ­
rych figuruje jako orzekający wice- 
starosta Ghrapowicki — orzeczenie 
karne na 1000 zł. za niejawienie się na 
rozprawę w dniu 20 listopada 1935 r. 
Zaznaczono tam, że nie uznaje się po­
danego dowodu na okoliczność, że inż. 
Doboszyński był chory. Jako świadko­
wie wskazane były dwie osoby z naj­
bliższej rodziny. Uznano zatem ich 
świadectwo za niewiarogodne przed 
ich przesłuchaniem.

Następnie składa obrońca jako do­
wód orzeczenie o rozwiązaniu Stron­
nictwa Narodowego w Liszkach i od­
wołanie inż. Doboszyńskiego od tego 
orzeczenia. Dotychczas tego odwołania 
nie załatwiono.

Dalej trzy dowody urzędowe zaję­
cia egzemplarzy „Orędownika*, i posta-

wnioski o krótkotrwałośei obecnej 
koniunktury. Zaradzić złu starają się 
projekty międzynarodowych porozu­
mień gospodarczych na szerszą skalę 
(m. i. misja premiera belgijskiego van 
Zeelanda).

W Polsce zaznacza się stosunkowo 
słabszy rozwój handlu zagranicznego 
niż produkcji; handel w 1936 r. wyka­
zał zaledwie 30 pet wartości handlu 
z okresu dobrej koniunktury. Przy­
czyna leży tu w wytworzonej przez 
kryzys nadmiernej reglamentacji han­
dlu w świecie, czemu staramy się za­
radzić przez zawieranie umów handlo­
wych.

Tendencje rozwojowe naszego han­
dlu zagranicznego wyrażają się we 
wzroście globalnych cyfr po stronie 
importu, przy tym silniejszą tendencję 
do wzrostu posiada przywóz surowców 
i półfabrykatów, niż gotowych fabry­
katów. Po stronie eksportu silniejszy 
wzrost wykazuje wywóz uszlachetnio­
nych towarów, niż materiału surowe­
go i półfabrykatów. Drugą zasadniczą 
tendencją jest większe zróżniczkowa­
nie naszych obrotów handlowych po-

nowienie o ich wydaniu; zażalenie a 
pana wojewody krakowskiego na - 0 
stępowanie wicestarosty Chrapo^/jT 
kiego. c"

— Proszę także, mówi adw. Stypy} 
kowski, o uznanie jako dowodu książ­
ki „Gospodarka Narodowa“, abyśmy 
mogli z jej tekstu swobodnie korzy, 
stać w czasie przemówień.

Prokurator oponuje przeciwko fe. 
mu. Stwierdza dalej, że artykuł „Orę­
downika“ był już odczytany.

Adw. Stypułkowski: Odczyta­
ny był z maszynopisu. A teraz przed­
stawiam go w oryginale, jak się uka­
zał w prasie. Składam również tele­
gram, jaki otrzymał inż. Doboszyński 
od młodzieży akademickiej w Gdań­
sku.

Prok.: Wypowiadam się przeciw­
ko dołączeniu do akt telegramu. To 
jest próba demonstracji na rzecz Do­
boszyńskiego.

Adw. Czerwiński: To jest do­
kument, dotyczący działalności inż. 
Doboszyńskiego w Gdańsku.

Następnie sąd zarządza przerwę. 
Po przerwie ma zeznawać proboszcz 
ze Skotnik, ks. Trocki, który długie 
lata spędził w Sowietach na wyspach 
Sołowieckich.

Ks. Trocki zapowiedział przybycie 
na godzinę 12. Na wcześniejsze przy- 
bycie nie pozwalają mu sprawy urzę­
dowe.

Godzina 12 minęła, a ks. prób. Troc­
ki nie przybył. Przerwa uległa dalsze­
mu przedłużeniu. O godz. 2 sąd wzno­
wił rozprawę. Po daremnym wywoły­
waniu świadka, obrona zrzekła się go, 
mając informacje, że ks. Trocki znaj­
duje się w starostwie.

Z kolei sąd ogłosił postanowienie, 
dopuszczając dowody, złożone przez 
obronę, za wyjątkiem odczytanego te­
legramu gdańskiej młodzieży akade­
mickiej, następującej treści: „Nieza­
pomnianemu obrońcy praw przeciwko 
zachłanności germanizmu i obrońcy 
praw polskich posyła wyrazy czci i po­
dziękowania młodzież akademicka w 
Gdańsku“.

W dalszym ciągu aplikant odczytał 
protokół z oględzin dowodów rzeczo­
wych na posterunku w Myślenicach 1 
protokół oględzin broni przez biegłego 
rusznikarza. Prokurator zrzekł się od­
czytania doniesienia policji o przebie­
gu zajść w Myślenicach.

W końcu aplikant odczytał proto­
kół ujęcia w Zawoi inż. Doboszyńskie­
go.

W wykazie znalezionych przy inż. 
Doboszyńskim przedmiotów wymienio­
no numer „Orędownika“, który inż. 
Doboszyński otrzymał od górali. W 
numerze tym inż. Doboszyński znalazł 
pierwszą relację prasową o swej wy­
prawie.

Po tym przewodniczący odroczył 
rozprawę do środy rana. W środę na­
stąpi zamknięcie postępowania dowo­
dowego i sąd formułować będzie naj­
prawdopodobniej pytania pod adresem 
ławy przysięgłych.

Przy braku apetytu, niesmaku w ustach, 
obłożonym języku, mdłościach i odbijaniu 
się, już jedna szklanka naturalnej wody 
gorzkiej Franciszka Józefa usuwa niedy­
spozycję żołądkową. Zal. przez lekarzy.
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między poszczególnymi kontrahenta­
mi.

Do niepomyślnych objawów zali­
czyć należy kurczenie się aktywności 
salda bilansu na przestrzeni ostatniego 
okresu, co jest wynikiem silniejszego 
wzrostu importu, niż eksportuj w 
dwóch ostatnich miesiącach mieliśmy 
nawet saldo ujemne (w kwietniu —- 
10.830 tys. zł, w maju — 3.533 tys. zł).

Zagadnienie aktywności naszego 
bilansu handlowego jest tym bardziej 
ważne, że jesteśmy państwem dlużni- 
czym. Ponadto także i momenty so­
cjalne poprzez intensyfikację produk­
cji wysuwają eksport na czoło naszych 
głównych problemów gospodarczych.

Konieczność wzmożenia eksportu 
wiąże się głównie z rozwojem ekspor­
tu tych towarów, które stanowią przy­
rodzony cel produkcji naszych war­
sztatów przemysłowych i rolnych, & 
których wywóz kalkuluje się zasadni­
czo bez uciekania się do pomocy pre­
miowej. Intensyfikacja wszakże opła­
calnego eksportu musi usunąć ze swej 
drogi różnorodne utrudnienia i zbędne 
komplikacje reglamentacyjne. Zagad­
nienia te są przedmiotem badań powo­
łanej w tych celach przed paru miesią­
cami specjalnej komisji.

Min. Román powitał także z uzna­
niem fakt powołania przez samorząd 
gospodarczy Rady Handlu Zagr.



felieton kulturalny

Poeta w zwierciedle duszy
Napisał dr Stanisław Pigoń, profesor Uniwersytetu Jagiellońskiego

Dwa tomy, dwie dusze — Jakże różne! — Tragiczny węzeł — Poznań dla pamięci 
Kasprowicza — Do naneczonej — Główny urok — Rzetelna gospodarka — Prze­

sil ogi przed zaułkami życia — Idealizmu nigdy zadużo — Trwała budowla.

EŻĄ przede mną 
na biurku dwa 
pokaźne tomy. 
Na wystawnej o- 
kładce jedne­
go widnieje na­
pis: Przybyszew­
ski „Listy“. Tom 
2-gi zatrzymuje 
oko skromnym,

szlachetnie prostym wyglądem i tytu­
łem: „Rocznik Kasprowiczowski“. Da­
ty obu publikacyj bliskie: 1936-1937.

To sąsiedztwo w czasie, wiążące 
datami oba wydania, — cżv to przypa­
dek? Zapewne. Tomy, wyszły z róż­
nych inicjatyw, przygotowane w róż­
nych środowiskach: Tamten w Gdań­
sku „urodzony“, w Warszawie „wy­
chowany“, — ten pomyślany i wyko­
nany w Poznaniu; a więc nawzajem 
całkowicie niezależnie. Źe się zaś zna­
lazły tóż obok siebie?... Jużcić przy­
padek. Ale przypadek, który tym ra­
zem jest nie pierwszyzną, który od- 
dawna i niejednokrotnie powiązał te 
dwa nazwiska sąsiedztwem urodzenia, 
sąsiedztwem udziału w jednym prą­
dzie literackim, spowodował wreszcie 
tragiczny splot przejść osobistych 
dwóch tych ludzi; — przypadek taki 
po prostu zbyt często się tu powtarzał 
i zbyt złowrogo się zaznaczył, żeby nie 
wyczuć w nim działania jakiejś ta­
jemniczej ręki losu.

*
To też, i w fakcie równoczesnego 

prawie pojawienia się obu wspomnia­
nych publikacyj musi się mimowoli 
widzieć coś więcej ponad przypadek, 
coś inszego niż prosty sąsiedzki syn- 
chronizm faktów bibliograficznych. 
Sprawiedliwość ponadludzka wyrów­
nała już konflikt tragiczny obu tych 
żywotów, rozłożyła słusznie ciężary 
winy i odpłaty. Mimowoli i w tej syn- 
chronistyce gotów kto dopatrzeć się 
działania tej samej wyrównującej rę­
ki sprawiedliwości, zmierzającej do 
przywrócenia zachwianego tutaj chwi­
lowo ładu moralnego. Oto dwa zwier­
ciadła. Zajrzyjcie i zobaczcie, gdzie 
wartość duszy prawdziwa a gdzie kła­
mana, mimo że bieg życia w tej hierar­
chii wartości niejedno mógł był oba- 
łamucić. „O, jak są różne przed praw­
dy mistrzynią. Orły, choć wszystkie 
(na pozór) jeden hałas czynią,!“

Związek tych tomów widoczny jest 
zresztą już na oko i bezpośredni. Oba 
mieszczą w sobie listy do tej samej o- 
soby, Jadwigi z Gąsowskich, żony naj­

pierw Kasprowicza, potem Przyby­
szewskiego. Mimo woli zaciekawia: 
jak też jeden i drugi mówili do adre­
satki; a mówili o tym samym: o swych 
wobec niej uczuciach. Czy tak samo? 
A co ważniejsza: jakie też przekroje 
dusz swych przed nią odsłaniali?

Zagadnienie frapujące. Tylko, że 
go tu w całości nie rozwiążemy. Z róż­
nych powodów, z których nie naj­
mniejszym jest ten, że w całej jednej 
Połowie zadania można by to zrobić do­
piero po przełamaniu głębokiego nie­
smaku. Trudno inaczej określić wra­
żenie, jakie się odnosi z lektury listów 
Przybyszewskiego. Natomiast o li­
stach Kasprowicza do p. Jadwigi, na- 
onczas jego narzeczonej, pomówić 
chciałoby się z ochotą Wpierw jednak 
należy się parę słów informacyjnych 
0 całym „Roczniku“.

*
Właściwie nie trzeba go tu przed­

stawiać ni zalecać. Zrodziły go myśl

CALMANIN
Karpińskiego

Jest
nieodzownym 
środkiem do

ng J1 331
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z myśli i miłość z miłości poznańskiej). 
Z inicjatywy p. Z. Zaleskiego zawiąza­
ne Towarzystwo Literackie im. J. Ka­
sprowicza już w drugim roku swego 
istnienia pospieszyło z publikacją, z 
pierwszym tomem Rocznika. Owoc to 
szczerego pietyzmu i zawziętej staran­
ności, owoc bogaty.

Zgromadzono w tomie (żeby zacząć 
od końca): kronikę działalności Towa­
rzystwa, kilka recenzyj z publikacyj 
poświęconych twórczości Kasprowicza, 
obszerną, jak najstaranniejszą (zebra» 
ną przez St. Waszaka) bibliografię: 
tłumaczeń na obce języki, wydań i kry­
tycznych opracowań poezyj Kasprowi­
cza w ostatnim dziesięcioleciu, a dalej: 
trochę luźnych materiałów (wierszy, 
listów itp.), kilka cennych rozpraw o 
twórczości i wreszcie koronę tomu, je­
go zarazem część najobszerniejszą: ów 
zbiór 70 bez mała listów do narzeczo­
nej; z drugiej połowy roku 1892.

Rozprawy różnej wagi, ale błahej 
między nimi nie znajdziesz. Słowo 
wstępne założyciela i redaktora ,.o po­
ezji kwiatów polnych“ ujmuje szcze­
rością i prostotą. Studium M. Suchoc­
kiego bardzo wnikliwie rozpatruje sto­
sunek Kasprowicza do Boga, ujmując 
zagadnienie w dwóch aspektach: u- 
korzenia się i buntu, w w ątkach hio- 
bowych („Ginącemu światu“) i prome­
tejskich („Marchołt“). Prof. J. Berger 
dał fragment swych studiów nad prze­
kładami Kasprowicza (starosaski poe­
mat „Heliand“), wreszcie St. Waszak 
w sumarycznym zestawieniu podał 
jakby kronikę związków Kasprowicza 
bezpośrednich i pośrednich z Wielko­
polską, poprostu zarys kultu poety w 
tej dzielnicy.

*
A teraz owe listy.
Powiedzniy odrazu, że są to bardzó 

osobiste, intymne, i bardzo szczere li­
sty narzeczeńskie. .Pełno w nich nut 
uczuciowych, słów pieszczonych, naj­
czulszych, chwilowych dąsów i pojed­
nań, napomknięć o sprawach drob­
nych, ale dla nich dwojga pełnych ja­
kiejś sekretnej wagi. Słowem, listy 
zakochanego. Język ich nawet miej­
scami umówmy, jakiś osobny. Poeta 
podpisuje się tam: „małpiszon",
„drab“, najczęściej zaś lwowskim 
przezwiskiem „makabunda“. Pod zda­
niami listów gra muzyka serca naj­
tkliwsza.

Nie jest to wszelako zapamiętała 
miłość młodzieńcza. Poeta ma lat 32, 
ma też za sobą niejedno doświadcze­
nie. Obok wyrazu uczucia znajdzie w

Przy cierpieniach nerek, schorzeniach 
dróg moczowych, pęcherza moczowego i 
kiszki stolcowej, naturalna woda gorzka 
Franciszka Józeia łagodzi gwałtowne bo­
leści przy wypróżnieniu. wywierając jed­
nocześnie dobroczynny wpływ na prawi­
dłową przemianę materii. Zal. przez lek.
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KOnSRES
CHRY5TJ5A KRÓLA

Międzynarodowy Kongres 
ku czci Chrystusa Króla 
odbędzie się w dniach od 25 

do 29 czerwca. W dniach 28 i 29 czerwca 
obradować będzie w Poznaniu XVII zjazd 
katolicki.

Manifestacyjne zebranie 
kobiet

W ramach Międzynarodowego Kongre­
su ku czci Chrystusa Króla i XVII Zjazdu 
Katolickiego odbędzie się dnia 29 czerwca 
o godz. 14 w sali „Olympia" przy ul. Po­
znańskiej 62 manifestacyjne zebranie ko­
biet, na którym p. Zofia Rzepecka z Po- 
znania, prezeska Katolickiego Związku 
Kobiet wygłosi wykład nt. „Kobieta w 
walce o panowanie Chrystusa Króla w ro­
dzinie i społeczeństwie“.

Po zebraniu uformuje się pochód, któ­
ry ze sztandarami, transparentami i przy 
dźwiękach orkiestry przejdzie ulicami 
Mickiewicza, Zwierzyniecką, al. marsz. 
Piłsudskiego pod Pomnik Najświętszego 
Serca Jezusowego, gdzie odbędzie się wiel-

listach miejsce także na refleksję; o- 
bok tamtych spraw podniebnych zmie­
ści również tutejsze, ziemskie. Suto 
w listach informacyj ściśle rzeczowych 
o twórczości i o potocznym życiu 
poety.

Czasem wplecie się wiersz jakiś w 
tekst listu: erotyk oryginalny, to znów 
fragment dokonywanego właśnie prze­
kładu. Dużo informacyj o tym, co pi- 
sze, co zamierza a co drukuje. Ukoń­
czył więc „Amor vincens“ (III cz. try­
logii), bierze się do IV cz. „Wojtka 
Skiby“, do przekładu „Child-Harolda“, 
„snuje plan do wielkiego poematu, w 
którym by się odzwierciedliły prawdy 
naszego czasu“ itd. Nieobojętna dla nas 
wiadomość, że za podnietą lwowskiego 
Kola Literackiego wówczas właśnie 
Kasprowicz podjął się opracować za­
rys literatury wielkopolskiej po roku 
1848 itp. Nie bez tego też, byśmy raz 
po razu spoza paru zwięzłych, przygo­
dnie rzuconych słów nie mogli wejrzeć 
w samą głąb natury twórczej poety, 
byśmy np. nie posłyszeli pomruków 
kłębiącego się w nim demonizmu, nie 
zorientowali się w nawale bolesnych 
doznań przedtwórczych itp. W ten 
sposób listy te niejednokrotnie stają 
się spowiedzią poety.

Ale urok największy tych listów 
idzie przecież od człowieka, od osoby 
ich autora; co w nich najwięcej fascy­
nuje i wzrusza, — to widoczny tam 
kaliber duszy i ciężar gatunkowy jego 
charakteru. Listy ujmują szczerością 
i nie ma w nich ni krzty pozy, żadnych 
gierek aktorskich, ni blagi, — wszę­
dzie grunt prawdy przeżycia. I wtedy, 
zarówno, gdy poeta snuje promienne 
plany przyszłego pożycia w miłości, 
jak i wtedy, gdy przed ukochaną kaja 
się po jakiejś przypadkowej bumlerce, 
— tu i tam jednaką prostą szczerością 
dźwięczą słowa listów. Ta szczerość, 
absolutna nieobecność zakłamania, 
głęboka rzetelność wewnętrzna, — oto 
co w nich ujmuje i przejmuje najwię­
cej. Jest jakiś ład gospodarski, jakieś 
prawe poczucie odpowiedzialności w 
myśleniu i postępowaniu tego poety. 
To monolit w sobie zwarty, bez pęk­
nięć i rozszczepień, bez nor wyżartych 
przez kłamstwo i kabotynizm. .Jednaki 
jest i cały zarówno wtedy, gdy mówi 
honornie: „Posiadam duszę biednego 
człowieka, który ciężko walczył z ży­
ciem, ale którego życie przecież nie u- 
gięło“, — jak i wtedy, gdy z przejęciem 
zabiega o wynalezienie i urządzenie u- 
bogiego mieszkania dla siebie i przy­
szłej żony. We wzniosłości i powsze­
dniości jednako jest szczerym sobą.

*
Ta rzetelna gospodarka wewnę­

trzna ujawnia się także w jego dozna­
niach miłosnych. Miłość jest dlań 
podnietą do obrachunku wewnętrzne­
go i jednym jeszcze porywem odrodze­
nia. „Jadwiniu złota, — pisze raz — 
nie umiem Ci powiedzieć, jak mi jest 
dobrze na sumieniu, jak Cię ko­
cham i jak pod Twoim wpływem się 
zmieniłem“- Trudno zaiste prościej 
wyrazić jedną z wielkich prawd, oczy-

ka międzynarodowa manifestacja pod 
hasłem: Pax Christi in Regno Christi.

W związku z tym Katolickie Stowa­
rzyszenie Kobiet wzywa wszystkie kobie­
ty katolickie do tłumnego udziału w tej 
przepotężnej manifestacji ku czci Chry­
stusa Króla.

Apel Katolickiej Młodzieży 
Męskiej

W ramach Międzynarodowego Kongre­
su ku czci Chrystusa Króla oraz XVII 
Zjazdu Katolickiego, mianowicie w ostat­
nim dniu uroczystości, dnia 29 bm. odbę­
dą się manifestacyjne zebrania i pocho­
dy, osobno dla mężów i kobiet oraz mło­
dzieży męskiej i żeńskiej. Młodzież mę­
ska, tak zorganizowana jak i niezorgani- 
zowana, zbiera się o godz. 14 na pl. Św. 
Marka (tereny Targów Poznańskich) na 
swoje zebranie sekcyjne. W programie m. 
in. przemówienie sekr. gen. KSMM. p. Wi­
talisa Doroiały oraz uchwalenie rezolu­
cji. Po zebraniu wyruszy pochód wszyst­
kiej młodzieży, biorącej udziła w zebra­
niu, ubarwiony sztandarami, proporcami, 
transparentami przed Pomnik Wdzięcz­
ności, celem wzięcia udziału w wielkiej 
międzynarodowej manifestacji na cześć 
Chrystusa Króla. W uroczystościach tych 
nie powinno zabraknąć żadnego katolic­
kiego młodzieńca i żadnej organizacji, 
kima stoi mi giuncic katolickim.

W 9 MINUT
przyrządzi Pani znakomite
MARMELADY i KOXFITCRT
z truskawek
używając
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wistych dla każdej prawej organiza­
cji duchowej: uczucie miłosne wyraża 
się dlań uczuciem błogostanu moral­
nego („dobrze mi na sumieniu“), tu­
dzież poczuciem porywu do wyrostu 
wewnętrznego. Miarą ścisłości powią­
zania się z duszą ukochana jest ilość 
zaczerpniętych od niej podniet odro- 
dzeńczych. Ludzie tacy jak Kaspro­
wicz umieją (by się posłużyć jego wła­
snymi słowami) „kochać zawsze to, 
co stało się ich zbawieniem“. Przed­
miotu miłości nie znicprawiają, nie 
wciągają w złe wiry, w niszczące roz­
przężenie.

1 jeszcze jeden rys duszy poety pod­
nieść trzeba koniecznie z tych listów. 
Młoda narzeczona, już wtedy zdaje się 
ulegała pokusom przepaści, zdradzała 
się z ciekawością do bylejakich zauł­
ków życia, ujawniała zdrożny pociąg 
do tandetnych buduarowych „szata­
nów“, do igrania tematami drażliwy­
mi. Twardo i kategorycznie przestrze­
ga ją przed tym Kasprowicz:

Po co ty się — pisze bez ogródek — 
wdajesz w dyskusje, które najmniejszego 
nie mają celu? 1 to z kim? Ó ile sądzić 
mogę, to ten „kuzyn“ jest kompletny 
idiota, a z takimi ludźmi, jeżeli ich ludź­
mi nazwać można, szkoda każdego wyra­
zu... Spodziewam się, że w towarzystwie 
moim nie będziesz miała sposobności spo­
tykać się z nimi, bo wiesz, że ja nie bar­
dzo ich lubię.

Innym razem jeszcze twardziej i 
wyraźniej:

Tego rodzaju dysputy najmniejszego 
nie mają sensu; podniecają tylko wyo­
braźnię i to w kierunku ujemnym, zwta» 
szcza że to wszystko musi być straszną 
sieczką... Daj spokój tego rodzaju głup­
stwom, nabytym może z czytania -Suego 
i innych pornografów’... Mylnym jest za­
patrywanie, że człowiek powinien mieć 
świadomość wszystkiego, co jest brudne 
i smrodliwe.

Reprymendę tę podpiera wyzna­
niem osobistym:

Wierz mi szczerze, że ja sam, choć Je­
stem mężczyzną, który miał dużo sposob­
ności poznania ciemnych stron naszego 
nędznego żywota, — nie wiem wszystkie­
go. Nawet wiedzieć nic pragnę. Rzucam 
z odrazą książkę, która informuje mię o 
brudach mi nieznanych, a rzucam dla 
tego, ponieważ budzi wstręt i pozostawia 
po sobie niesmak...

Wreszcie konkluzja ogólna:
Idealizmu nigdy człowiek nie ma za 

dużo, i wierz mi, gdyby go ludzie mieli 
nieco więcej — byłoby lepiej na świecie.

Takie oto były zasady i przekona­
nia poety, który po „L‘amore despera- 
to“ i „Miłość-grzech" ukończył był 
właśnie niedawno trzecie ogniwo cy­
klu: „Amor vincens“. Człowiek to — 
jak widzimy —- w sobie zwarty, sobą 
wła.dny, w wiązaniach etycznych moc­
no osadzony, wydźwignięty ponad po­
ziom prosto i strzeliście.

Gdy na budowlę taką przyjdzie wi­
chura cierpienia i rozpaczy, — trze­
szczeć będzie ona w swych posadach, 
stękać ciężko pod uderzeniami burzy, 
ale przecież się nie rozpadnie. Prze­
winie się może koło niej, ale jej nie 
zasłoni podława małość ludzka, 
owszem, tym silniej ją uwydatni.

Stanisław’ Pigoń.
K r a k ó w
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Poczt, biuro zleceń: 49-28. Zegarynka 07, Centr. 
miedzym. 00. Inform. tel. 09. Biuro napr. 08.

[j' poziom: —0,lS 
! temper.: + 18,2

NOCNY DYŻUR APTEK
śródmieście: Apt. 27 Grudnia, ni. 27 Grudnia 

1°: — Apt. im. Marcinkowskiego, ul. Nowa 8 
(Bazar); — Apt. Czerwona. St. Rynek 37; — 
Apt. św. Piotra, pl świętokrzyski; — Jeżyce:
Apt. pod Gwiazda, ui. Kraszewskiego 12; _
Łazarz: Apt. św. Łazarza, ul. Strusia 9; — Wil­
da: Apt. pod Koroną, ul. G. Wilda 61.

W Poznaniu przed 10 laty
Dnia 23 czerwca 1927 r.

Przybył do Poznania Jan Kiepura, owacyjnie 
witany przez niezliczone tłumy. — Przy pięknej 
pogodzie odbyły sie na Warcie pod Szelagien, 
urządzone przez Pozn Tow. Wioślarzy „Try­
ton" doroczne wianki przy udziale 40 tysięcy wi­
dzów. — W salach recepcyjnych pałacu swego 
J. E. ks. kardynał dr Illond po wręczeniu mu 
piuski kardynalskiej przez oficera papieskiej 
gwardii szlacheckiej hr. Canale Massucci*ego, 
wydał raut, w którym udział wzięli, poza able- 
gatem i postem papieskim, przedstawiciele 
władz rządowych, samorządowych, duchowień­

stwa itp.

OSOBISTE
— * Odznaczenie. P. racica Wacław To­

maszewski, właściciel firmy „Centra“, fa­
bryka bateryj i elementów, otrzymał złoty 
krzyż zasługi za prace, położone koło roz­
budowy przemysłu polskiego.

Grób z wczesne] epoki żelaznej
Gniezno, (ew.) W kołdrąbiu na tzw. 

„Kopcu“ odkryto niedawno grób z płyt 
kamiennych. W grobie tym znajdowało 
siij sześć popielnic z kośćmi zmarłych, 
oraz mały dzbanuszek gliniany. Naczy­
nia te były przykryte misami glinianymi.

W grobie, pochodzącym z wczesnej 
epoki żelaznej lat okoio 7Ó0—400 przed na­

rodzeniem Chrystusa spoczywają prochy 
najeźdźców z Pomorza tzw. Bałtów, któ­
rzy w tym czasie napierali na prasłowian, 
siedzących wówczas m. in. i w Wielkopol- 
sce. Mieszkańcy Wielkopolski wystawili 
wtedy przeciw Bałtom szereg grodów o- 
bronnych, jak np. gród na półwyspie je­
ziora biskupińskiego.

Znalezionym grobem zaopiekowali sie 
p. Marian Haber, właściciel Koidrąbia, 
oraz kierownik szkoły p. Mieczysław Sta­
chowiak, którzy ofiarowali ekspedycji wy­
kopaliskowej w Biskupinie toporki ka­
mienne z epoki kamiennej młodszej, oraz 
zapinkę brązową z okresu rzymskiego 
młodszego z lat około 200—400 po Chry­
stusie.

Warto zaznaczyć, że p. Haber, właści­
ciel Koidrąbia, zrekonstruuje wkrótce ten 
grób w swoim parku, wzbogacając w ten 
sposób swoje zbiory muzealne.

Zabytki z epoki kamiennej
Biskupin (ew.) Kierownik szkoły 

w Gałęzewie p. Jan Maniak ofiarował 
ekspedycji wykopaliskowej Uniwersytetu 
Poznańskiego w Biskupinie 6 siekierek 
kamiennych, jedną krzemienną, jeden 
młotek i „lemiesz“ kamienny. Zabytki te 
pochodzące z epoki kamiennej młodszej, 
lat około 1800 przed narodzeniem Chrystu­
sa, znalezione zostały na polach Grochó­
wie i Gałęzewa.

List, na który nie odpowiada 
firma „Wolwort“

W pierwszych dniach czerwca za­
rząd „Zjednoczonych Domów Towaro­
wych „Wolwort“ doniósł w drukowa­
nych komunikatach, rozesłanych pra­
sie i zainteresowanym czynnikom, iż 
firma ta, której siedziba znajduje się 
w Bydgoszczy, a oddział w Poznaniu, 
przy Starym Rynku, przeszła w 100 
proc, w ręce chrześcijańskie. Obecnie 
właścicielkami są. p. Helena Reutero- 
wa z Pszczyny i p, Anna Kusz z Piekar 
na G. Śląsku.

Przypominamy, że firma Wolwort, 
której brzmienie jest łudząco podobne 
do żydowsko - amerykańskich domów 
towarowych „Woolworth“, rozsianych 
po całym świecie, od dnia 1 lutego 1935 
T była własnością niewątpliwych Ży­
dów: Izraela Falkego, La.jzera Wolfa 
łoporka i Bera Fiszaufa. Udziały 
dwóch pierwszych udziałowców przeję­
ła w dniu 1 lutego 1935 r. p. Helena 
Reuterowa. Zarząd spoczywał wów­
czas w rękach Bera Fiszaufa i Wilhel­
ma Reutera (męża p. Heleny Reutero-

TeV stan Fzeczy trwał do 29 maja 
1H37 r., kiedy żydowski udiział wyku- 
Piła p. Anna Kuszowa. Zarząd spra­
wują odtąd pp Wilhelm Reuter i Ger­
hard Kusz.

Oświetliliśmy już warunki, na ja­
kich ta transakcja się dokonała.

Faktem rzekomego odżydzeńia fir­
my Wolwort zainteresowały się rów­
nież nasze chrześcijańskie organizacje 
kupieckie. Poniżej drukujemy treść li­
stu Zrzeszenia Kupców Chrześcijan z 
dnia 4 bm. do firmy „Wolwort“, na 
który dotychczas nie wpłynęła żadna 
odpowiedź, chociaż od dnia wysłania 
listu upłynęło już 19 dni.

Przedpłat? m „Kurier Poznański“
za lipiec lub odrazu za cały trzeci kwartał 1937 _ 
jak kto woli i może —

przyjmują listowi i poczta do 35 bm.
Kto zamówi później', narazić się może na utratę pierwszych gazet 
w lipcu. . Dlatego prosimy o uiszczenie przedpłaty przed 25 bm. 
do rąk listowego lub na poczcie. Komu wygodniej, może prze­
kazać przedpłatę wprost pod naszym adresem przekazem rozra­
chunkowym. lub na konto w P. K. O. nr. 200 149 —- również 
przed 35 bm.

ZEBRANIA, ZJAZDY
— * Obrady Sejmiku Przeciwalkoholo­

wego. W piątek, 25 bm. Poznań gościć 
będzie delegatów organizacyj przeciwalko­
holowych, zrzeszonych w centrali poznań­
skiej. Obradować będą o godz. 10 Kato­
licki Związek Abstynentów, zaś o godz. 
12,30 Polska Biga Przeciwalkoholowa i 
Związek Księży Abstynentów. Otwarcie 
Sejmiku nastąpi o godz. 9. Poprzedzi Sej­
mik nabożeństwo o godz. 8 w kościele Pa­
na Jezusa przy ul. Żydowskiej. Obrady 
odbędą się w sali Starostwa Krajowego, 
Al. Marcinkowskiego 29. Z ciekawej tre­
ści obrad wyjmujemy kilka referatów: na 
zjeździe Kat. Związku Abstynentów prze­
mawia dr Padacz z Warszawy nt. „Ruch 
przeciwalkoholowy na tle problemów 
chwili obecnej“ oraz ks. dyr. Gałdyński z 
Poznania nt. „I Międzynarodowy katolic­
ki Kongres Przeciwalkoholowy“; na obra­
dach Ligi red. Tomaszewski z Poznania 
mówić będzie nt. „Czego nas uczy zagra­
niczny ruch przeciwalkoholowy", zaś u 
księży abstynentów ks. mgr Sprusiński z 
Warszawy wygłosi referat pt. „Zręby or­
ganizacyjne katolickiego ruchu trzeźwo­
ści w Polsce“. Interesująca treść obrad 
zaciekawi niewątpliwie miejscowe społe­
czeństwo, zwłaszcza tych, którzy rozumie­
ją znaczenie trzeźwości dla siły i potęgi 
państwa.

WYCIECZKI
— * Kolonia wakacyjna wę Frydma­

nie, pod Pieninami i Tatrami. Dyrekcja 
Pryw. Gimnazjum Męskiego p. w. N. Ma­
rii Panny (przy ul. Różanej nr. 17) przyj­
muje jeszcze zgłoszenia uczniów do koń­
ca bm. Bliższych informacyj można za­
sięgnąć codziennie od godz. 12—1.

RÓŻNE
— * O ułatwienie egzystencji właścicie­

lom taksówek. Wśród właścicieli taksó­
wek rozgoryczenie wywołuje fakt, że w 
ostatnim czasie zaczyna się wycofywać 
nie zawsze jeszcze zużyte starsze roczni­
ki samochodów.

Od czasu niewspółmiernie wysokich o-

Czwartek I Piątek
KALENDARZ RZYMSKO-KATOLICKI

Jana Chrzciciela I Prospera b
KALENDARZ SŁOWIAŃSKI

Janielawa | Wlaetymila

Oto treść listu:
Poznań, dnia 4 czerwca 1937.

3235/37.23.
P. T. Firma

Zjednoczone Domy Towarowe „Wolwort" 
w Poznaniu.

W związku z doniesieniem WPanów o 
przejściu przedsiębiorstwa „Wolwort“ w 
ręce chrześcijańskie uprzejmie prosimy o 
łaskawe nadesłanie nam możliwie wyczer­
pujących informacyj jak niżej, z uwagi na 
liczne zapytania, jakie nas dochodzą z róż­
nych. stron odnośnie firmy WPanów.

1. Imiona i nazwiska właścicieli:
Miejsce zamieszkania: 
Przynależność państwowa: 
Wyznanie:

2. Jeśli właścłcelami są mężatki, nale­
ży podać

Nazwiska panieńskie:
Wyznanie przed zamążpójściem:

3. Jaki jest procentowy udział kapitału 
poszczególnych wspólników:

4. Kto jest kierownikiem firmy w Po­
znaniu i w Bydgoszczy

Imiona i nazwiska:
Miejsce zamieszkania: 
Przynależność państwowa: 
Wyznanie:

Uprzejmie prosimy o udzielenie nam 
powyższych wyjaśnień, co — z uwagi na 
dotychczasowe ustosunkowanie się tutej­
szego społeczeństwa do firmy „Wolwort“ 
— leży przede wszystkim w Ich własnym 
interesie.

Z poważaniem
(—) Jan Borys, prez. (—) M. Potocki, sekr.

Przekonani jesteśmy, iż Czytelnicy 
nasi niewątpliwie z dużym zaintereso­
waniem przeczytają list, na który, jak 
dotąd, firma „Wolwort“ nie dalsi odpo­
wiedzi.

płat na rzecz Państwowego Funduszu 
Drogowego — piszą oni — wiele samo­
chodów zostało wycofanych, choć wśród 
nich było jeszcze dużo niezużytych. Obec­
nie, podczas ponownego przeglądu tech­
nicznego, znów szereg taksówek zostało 
zakwestionowanych. Badań nie przepro­
wadza komisja techniczna, o co upomi­
nały się zainteresowane organizacje, lecz 
tylko jedna osoba. Czy orzeczenie to — 
Piszą zainteresowani — może być w każ­
dym wypadku miarodajne? Właściciele 
taksówek przyznają, że obecnie używane 
taksówki są starszego typu, ale jeszcze 
niezużyte, gdyż wskutek długotrwałego 
kryzysu, a tym samym zmniejszonej fre­
kwencji nie przebiegają one tyle kilome­

Ponure morderstwo na Głównej, odkryte po półtora roku

Komisja sądowo-śledcza w mi eszkaniu sp Józefa Walaszyka 
(Fot. Express-Moj e wski)

Słońca: wschód 3.30, zachód 20,19 
Długość dnia 16 godzin 49 minut 
Księżyca: wschód 20,32, zachód 4,58 
Faza: Pełnia o 24 godz.

PIELGRZYMKI
Na Kalwarię do Obornik wyjeżdża piel­

grzymka w niedzielę, dnia 4 lipca br. ra­
no o godz. 8 do stacji Oborniki, po czym, 
pieszo na Kalwarię. Powrót wieczorem o 
godz. 19. Zgłoszenia do 28 lipca br. Cena 
1,70 zł.

Piesza pielgrzymka do Częstochowy
młodzieży męskiej szkół średn. od lat 15, 
wyrusza 6 lipca br. z kościoła OO. Jezui­
tów po mszy św., rano o godz. 7 droga 
przez Tulce, Środę. Jarocin, Ostrów, Kępno 
i Kłobuck. Powrót 17 lipca koleją. Prócz 
biletu powrotnego kolejowego nie płaci się 
żadnych kosztów. Zgłoszenia należy kie­
rować pod „Pielgrzym“ nrzy „Pomocy Ro­
dzinnej“ ul. Podgórna 102, tel. 20-62.

zg 1657/8

Sekcja Wycieczkowa Stów. Chrz, Nar. 
Nauczyc. organizuje piękną, wycieczkę 
krajoznawczą do Warszawy — Wilna —'■ 
Nowogródka nad Świteź — Pińska ka­
nałem Ogińskiego do Telechan w czasie 
od 2. do 11. 7. 1067 r. w cenie za wszystko 
05,— zł. Również i zagraniczna wycieczka 
do Pragi — Brna — Wiednia i Dunajem 
do Budapesztu odbędzie się w czasie od 
6 do 19 sierpnia 1997 r. w cenie 240,— zł. 
Zgłoszenia wraz z zaliczką 50,— zł przyj­
muje odwrotnie kierownik wycieczki kol. 
H. Śniegocki, ul. Wierzbięcice 57. Konto 
P. K, O. 212 869 Sekcji Wycieczkowej.

zg 27208

Wycieczki i kolonie
Jarem Dniestru, Zaleszczyki, Chocim. 

2—14. 8. 75—90 zł. Na słonecznym Pokuciu,
nad Czeremoszem, lipiec — sierpień — 
135 zł. Pol. Tow. Krajoznawcze, Śniadec­
kich 60 od godz. 18—-19.

zg 27 286

Przywrócić Izbę Zatrzymań!
W związku z nadchodzącymi uroczy­

stościami kongresowymi wzmoże się nie­
wątpliwie w Poznaniu żebractwo, podob­
nie jak to miało miejsce w czasie Tar­
gów, czemu oczywiście trzeba zapobiec. 
Podczas Targów do zwalczania żebractwa 
przyczyniło się poważnie utworzenie Izby 
Zatrzymań, sądzić więc należy, że Izba ta 
wznowi obecnie swoją działalność, nie 
można bowiem zezwolić, aby gromady że­
braków napastowały nie tylko uczestni­
ków Kongresu z kraju, ale w pierwszym 
rzędzie z za granicy, (sk.)

trów w czasie pięciu lat, ile taksówki te­
go samego rocznika w innych krajach za­
chodnich.

Życzeniem zainteresowanych jest, aby 
władze wstrzymały się z wycofywaniem 
tych samochodów do czasu, kiedy rozwi­
nie się już należycie polski przemysł sa­
mochodowy i wyprodukuje polski typ ta­
ksówki. Wówczas to właściciele taksó­
wek, bez jakiegoś nakazu z góry, zaopa­
trzą się w nowo wyprodukowane samo­
chody. Rygorystyczne wycofywanie ta­
ksówek, a tym samym pozbawienie ich 
właścicieli skromnych dochodów, powięk­
szy tylko kadry bezrobotnych. Czy nie 
należałoby szukać raczej jakichś środków 
zaradczych do czasu, jak np. wyżej poda­
ny, tzn. odczekać z wycofywaniem samo­
chodów do czasu, kiedy polski przemysł 
samochodowy rozwinie się do tego stop­
nia, że stworzy nowy typ taksówki i u- 
możliwi nabycie samochód na raty, od­
powiednio przekalkulowane do miejsco­
wych obrotów, względnie przez wprowa­
dzenie systemu spłaty od przejechanego 
bieżącego kilometra?
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KRONIKA MIEJSCOWA
— * Nielegalna pracownia krawiecka 

żydowska. Jak nam donoszą, przy Placu 
Działowym 10 m. 3, w mieszkaniu Maury­
cego Rozenbauma, istnieje żydowska pra­
cownia krawiecka pod firmą „Lola“, któ­
rej właścicielką jest Łaja Klepfischówna. 
Pracownia ta,, choć Klepfischówna nie po­
siada do jej prowadzenia, uprawnień, jak 
i przyjmowania uczennic, zatrudnia kil­
ka paniehek i jedną uczennice. Początko­
wo wisiał na drzwiach szyld z nazwą 
pracowni, po pewnym czasie został zdjęty. 
Czyżby coś niedobrego czuła właścicielka 
pracowni, usuwając nagle szyld. Chyba 
tak, bo jak nas informują — przeprowa­
dzono tutaj jakieś dochodzenia. Mimo to 
pracownia istnieje nadal. Klientkami 
Klepfischówny są również i Polki. Czyż­
by one uważały, że tylko Żydówka może 
je ładnie i gustownie ubrać?

Miejmy nadzieje, że władze przemysło­
we zainteresują się tą pracownią, prowa­
dzoną bez karty rzemieślniczej, (sk)

Z TARGU
Dziś na targu na plam Sapieżyńskim płaco­

no (w zl za pól kg).
Nabiał: masło wiejskie 1.20—1.30, masło 

mlecz. 1.30—1.40, twaróg 0.30—0.40. śmietana 
(litr) 1.00—1.20, mleko (litr) 0.20—0.22, jaja 
(mendel) 1.00—1.10.

Mięso: wołowina 0.00—1.00, wieprzowina. 
0.60—0.90. cielęcina 0.75 -1.00, słonina wędzona 
0.90—1.00, skopowina 0,60 -0.80, słonina 0.80, ko­
zina 0.50—0.60, smalec 1.10.

Drób i dziczyzna: bura 2.00—3.20, 
kaczka 2.00—3 50. gęś 3.50-—6.00, królik 0.90—1,20, 
perlica 2.60—2.80. indyk 5.00—8.50, gołąb 0.40 do 
0.60, para kurcząt 2.00—3.50.

R y b y : (ryby śnięte - 10—20 groszy mniej): 
karp 1.30—1.40, szczupak 1.20—1.30, lin 0.80— 
0.90, sandacz 2.50—3.00, okoii 0.70—1.00, karaś 
0.80—1.00. białe ryby 0.40—0.50, leszcz 0.50—0.70. 
węgorz 1.10—1.20

Jarzyny (w groszacn): ziemniaki 5—6, 
buraki 5—10. pietruszka (pęczek) 10 seler 
(sztuka) 10—20, rabarber 5—10, Sałata 5—1'). 
szpinak 35—40. rzodkiewki 5- 10, szparagi 30 do 
40, ogórek 20—40, kalarepa 10—15, marchewka 
10—15, kalafior 20—80, młode ziemniaki 15 do 
20 groszy,- pomidory 1.20—1.40, fasola żółta 
70—80, groszek 15—20.

Owoce (w groszach): agrest 20—25. czere­
śnie 20—40 cytryny 20—25, owoce suszone 80 
do 1.00. truskawki 35—50. poziomki 50—CO. czar­
ne jagody 20—25, porzeczki 20—25, maliny 50 
do 60.

Grzyby: kurki 50—60.
Od ostatniego targu podrożało nieco mięso.

Z WIELKOPOLSKI
— *. BUK. Wypadek motocyklowy wydarzył 

się w ub. poniedziałek na szosie prowadzącej do 
Daków Mokrych. Jadący motocyklem B. S. A. 
kasjer dóbr dakowsko-wojnowickich p Lipski z 
Daków Mokrych wjechał na zaporo kolejowa, 
doznawszy szeregu obrażeń zewnętrznych taki 
że musiał sio poddać opiece lekarskiej.

— * GNIEZNO. W poniedziałek wieczorem 
odstawiono w stanie nieprzytomnym do szpita­
la miejskiego w Gnieźnie 35-letniego Franciszka 
Teppera z Mieleszyna pow. gnieźn. Stan zdro­
wia T. jest bardzo groźny. Jak srę dowiaduje­
my, w ubiegła niedziele odbywała sio w Miele­
szynie zabawa rezerwistów, na która poszedł 
również Tepper. W czasie zabawy pewien 
16-letni wyrostek uderzył Teppera cala siła ło­
pata w głowo. Napadnięty padł nieprzytomny 
na ziemie. Mimo tak ciężkiego okaleczenia, Tep­
pera odstawiono do szpitala miejskiego dopiero 
dnia następnego. Za barbarzyńskim wyrostkiem 
policja wdrożyła dochodzenia.

— Z nieustalonych na razie przyczyn zapalił 
sio dom mieszkalny rolnika. Rychlewskiego w 
Gałęzewie. Pozostałe budynki zdołano uratować 
dzięki pomocy sąsiadów.

— W areszcie osadzono Pawła Witkowskie­
go bez stałego miejsca zamies-zkania za prze­
jazd koleją bez biletu.

W ciągu bieżącego tygodnia odbyły się wybory 
nowych dziekanów na. rok akademicki 1937-38 
na wszystkich wydziałach Uniwersytetu Po­
znańskiego. Rezultat wyborów jest następują­
cy: — dziekanem Wydziału Prawno-Ekonomicz­
nego został ponownie prof. dr B. Winiarski, 
— dziekanem Wydziału Lekarskiego — prof. dr 
St. Dąbrowski, — dziekanem Wydziału Huma­
nistycznego — prof. dr Morawski, — dziekanem 
Wydziału Matematyczno-Przyrodniczego pono­
wnie — prof. Gałecki, i — dziekanem Wydzia­
łu Rolniczo-Leśnego ponownie — prof. dr Terli­
kowski. (jr)

— * Dyplom magistra filozofii, w zakresie 
filologii polskiej, otrzymał p. Stefan Sobański 
z Sarnowy, pow. Rawicz.

FAN POGODY
y W POZNANIU

23 czerwca 1937
Temperatura 7 godz. + 15,5, 13 godz. + 23.8.
Ciśnienie

7 godz. 757.9 mm. wysokie
. 13 godz. 756,4 mm.

tendencja barom.: ciśnienie spad-
Zach m arzenie

7 godz. pogodnie
13 godz. pogodnie 

Wiatr
7 godz. kierunek polud.-wsch., szybk. 3 m/sek. 

13 godz. kierunek poł.-wsch. szybk. 7 m/sek. 
Temperatura w dniu 2,2 czerwca br. była:

najwyższa + 22.7 o godz. 16 
najniższa + 8,2 o godz^ 5

Prognoza pogody na dzień jutrzejszy:
Nadal pogodnie i ciepło.

XVIII zjazd restauratorów zakończony
Wczoraj w południe, w toku 

zjazdu zarządzono przewę, pod­
czas której zwiedzono Browary 
Związkowe, znajdujące się obecnie w 
pełnym ruchu. Podczas zwiedzania dy­
rektor Centrali Chrześcijańskich Zrze­
szeń Restauratorów p. Borzym z War­
szawy wyraził uznanie poznańskiej or­
ganizacji restauratorów za podjęcie i- 
nicjatywy w kierunku uruchomienia 
browarów. Podał do wiadomości, że 
Centrala Chrześcijańskich Związków 
Restauratorów w Warszawie przyjęła 
uchwałę, której mocą zakupiono za 5 
tysięcy złotych udziałów Browarów 
Związkowych, ponad to jeden z pry­
watnych restauratorów warszawskich 
kupił udziałów za sumę 6 tysięcy zł. 
Zalecono również mieszkającym w 
Warszawie członkom nabywanie u- 
dfiałów.

Szczegółowe sprawozdania z dzia­
łalności rocznej Związku przedłożyli 
pp.: prezes St. Jóźwiak, M. Brencz, Fr. 
Sikora, Wł. Kalek i p. Ziętek imieniem 
komisji rewizyjnej. Liczba członków

— We wtorek w kościele św. Michała ks. 
proboszcz Napierała pobłogosławił związek mał­
żeński pomiędzy p. Marylą Wilandówną z Gnie­
zna a p. Feliksem Krykowskim, sędzią grodz­
kim w Krotoszynie, (br)

— * INOWROCŁAW., Ubiegłej niedzieli na 
terenie Inowrocławiu—Zdroju przebywała zbio­
rowa wycieczka powiatowa z Sępolna, licząca 
około (50 osób. Wycieczka zwiedziła zdrojowi­
sko i inne osobliwości Inowrocławia.

— Pod koła przejeżdżającego pociągu na sta­
cji Inowrocław dostał się kolejarz Brunon Sło­
wikowski, odnosząc bardzo ciężkie obrażenia. — 
Nieszczęśliwego odstawiono do szpitala.

— W zakładzie Sacre Coeur we Lwowie zda­
ła egzamin abituriencki p. Barbara Wietrzy- 
chowska z Inowrocławia.

— Większej kradzieży na szkodę swego chle­
bodawcy dopuściła się służąca Jadwiga Mań­
kowska z Rojewa, za co skazana została na 6 
miesięcy aresztu.

— Na kongres Chrystusa-Króla wyjeżdża z 
Inowrocławia pociąg popularny dnia 28 bm. o 
godz. 8.

— J. E. ks. biskup Laubitz wizytuje obec­
nie dekanat gniewkowski. Szczególnie serdeczne 
przyjęcie zgotowano mu w Pięraniu. gdzie do 
Sakramentu Bierzmowania przystąpiło blisko 
500 osób, (mz)

~ * JAROCIN. W dniu 23. odbędzie się w 
Jarocinie proces z oskarżenia prokuratora Sądu 
Okręgowego w Ostrowie przeciwko byłemu kie­
rownikowi Miejskich Zakład' siły światła i 
wodociągów w Jarocinie Franciszkowi '■Jawof-’ 
skiemu odsuniętymu od urzędowani? z dniem 
31 marca, a zawieszonymu z dniem 31 majá 1937 
r. Jaworskiego oskarża prokurator z art» 236 
par. 1 i 2. Sprawę rozpatrywać będzie trzy­
osobowy Sąd Okręgowy z Ostrowa.

— To w. Gimn. Sokół w Jarocinie urządzą 
zebranie przedzlotowe w czwartek, 24. bm. Na 
porządku obrad sprawa wyjazdu do Katowic 
i sprawił zbiórki w „dniu Sokoła“.

— W środę, dnia 23. bm., - godz. 20,30 zbiór­
ka w ćwiczni miejskiej wszystkich członków 
wyjeżdżających na zlot do Katowic, (jp)

— t KOŹMIN. 20 bm. odbył się w Grębowie 
okręgowy zjazd kół śpiewaczy \ połączony z 
obchodem 25-lecia istnienia Koła w Grębowie. 
Nagrody w II kategorii zdobyły nast. koła:
I nagrodę Krotoszyn 29 1/3 pkt., II Koźmin 
26 173 p„ III Zduny 24 p.: w III kategorii I na­
grodę Rozdrażew 25 1/3 p. II Kobierno 21 p„ 
III Sulmierzyce 19 1/3 p„ IV Grębów 17 1/3 p„ 
V Maciejew 15 p.

— Z okazji 50-lecia istnienia Szkoły Dokształ­
cającej Zawodowej w Koźminie odbędzie się 27 
czerwca br. uroczysty obchód jubileuszowy, po­
łączony z otwarciem 3 dniowej wystawy szkol­
nej. W skład komitetu jubi’euszowego weszli 
pp.: burmistrz J. Podlewski, kierownik szkoły 
J. Scbeurich, Sz. Kaczmarek, mistrz stolarski, 
J, Borowski, mistrz szewsł.i, W. Jarczyński, 
mistrz piekarski i M. Lewandowicz, mistrz 
rzeźnicki. Program obchodu o godz. 8,15 zbiórka 
na dziedzińcu szkolnym przy czy i pochód, godz.
9 uroczysta msza św. w koście! - parafialnym, 
godz. 10,15 zebranie jubileuszowe, godz. 11 otwar­
cie wystawy szkolnej, godz. 16 kiermasz na 
dziedzińcu szkolnym.

— * KROTOSZYN. Zarząd Powiatowy Pol­
skiego Związku Strzelectwa Sportowego organi­
zuje w dniu 4 lipca br. na strzelnicy wojskowej 
Brzozowy-las zawody strzeleckie o mistrzostwo 
powi a tu krotoszyńskiego.

— Niewykryci sprawcy włamali się do kan­
celarii kierownika szkoły w Raszkowie, skąd 
skradli 200 zł gotówki i kilka blankietów świa­
dectw szkolnych.

— Katolickie Stów. Młodzieży ż. w Raszko­
wie. uh. niedzieli obchodziło uroczystość poświę­
cenia dwóch proporczyków, z których jeden u- 
fundowały druhny a drugi p. Białowiejska.

—: W ub. poniedziałek z niewyjaśnionych 
przyczyn ywbuchł pożar w zagrodzie rolnika 
Stanisława Kota w Jaświnie, pow. krotoszyń­
skiego. Spłonęła stodoła i maszyny rolnicze. —• 
Straty wynoszące 7 000 zł pokryje ubezpiecze­
nie.

— „Caritas“ w Krotoszynie w miesiącach 
kwietniu i maju br. udzielił zapomóg w natura- 
lia ch na łączną sumę 928.89 zl.

— Katolickie Tow. Robotników Polskich w 
Krotoszynie obchodzić będzie 4 lipca br. swoje 
40-lecie. połączone z „Dniem robotników kato­
lickich“ okręgu krotoszyńskiego, (jk)

—■ + KRZYWIN. W pogrzebi i śp. Teodora 
Nędzewićza, prócz tłumów mieszkańców, wzięły 
udział wf ystkie towarzystwa, z sztandarami, 
do których zmarły należał Na pogrzeb przybyli 
z Poznania ks. prałat prepozyt Steinmetz, by 
ły kapelan powst., w towarzystwie ks. Jany, 
oraz b. dowódca frontu pod Osieczna p. por. 
Śliwiński w tow. p. kpt. Maya. Nad trumną 
przed domem w podniosły ~h słowach przemówił 
p. Śliwiński. Zwłoki do kościoła eksportował 
ks. dziekan Wesołowski. kondukt pogrzebowy 
na cmentarz prowadził ks. prałat przepozyt

z Wielkopolski, zrzeszonych w Związ­
ku poznańskim dochodzi cyfry 1.200.

Prezesem wybrany został ponow­
nie p. St. Jóźwiak, wiceprezesami pp.: 
Fr. Piossek i T. Kocerlta z Bydgoszczy, 
sekretarzem M. Brencz, zastępcą Wł. 
Kubinka i Fr. Sikora skarbnikiem. 
Jako członkowie wchodzą w skład za­
rządu pp.: Wł. Rajewski, W. Dąbrow­
ski, Bronisław Krantz z Inowrocławia, 
J. Kościelak z Ostrowa i J. Prusiewicz 
z Gniezna. Do komisji rewizyjnej we­
szli pp,: B. Ziętek, Fr. Piliński, B. No­
wak (Bydgoszcz), Fr. Dybizbański i 
Czesław Śmigielski z Bydgoszczy.

Podczas zebrania wręczono dyplo­
my jubilatom. Otrzymali je pp.: Fr. 
Piliński, Fołtyn, Józef Silski, Broni­
sław Krantz z Inowrocławia, Jaskól­
ski, Teodor Filipowski z Obornik, 
Franciszek Twardy, dyr. Gronet, Bole­
sław Nowak z Bydgoszczy, Stanisław 
Wojciechowski z Gniezna i Maksymi­
lian Brencz.

Obrady zakończył prezes centrali 
p. Koralewski okrzykiem na cześć Naj­
jaśniejszej Rzeczypospolitej. (ki.)

Steinmetz w asyście ks. dziekana Wesołowskie­
go i ks. Jany. (kp)

— # MOGILNO. Do powracających z wy­
cieczki dzieci szkolnych przyłączył się urzędnik 
skarbowy p. Gładych z Mogilna i nieproszony 
wsiadł na wóz żniwny. W krótkim czasie oka­
zało się, że p. G. znajduje się * stanie silnie 
podchmielonym. Zaczął on kierować końmi w 
taki sposób, iż wozowi groziło wywrócenie się. 
Wówczas wystąpił z interwencja urzędnik go­
spodarczy p. Lianuszewski i usunął pijanego 
z wozu. P. Gładych z całym uporem atakował 
dalej wóz odgrażając się obrońcy dzieci rewol­
werem. Nie trudno wyobrazić sobie przestrach 
dzieci. Dziwić się jednak należy, ż> na wozie 
nie znajdował się nikt z grona nauczycielskie­
go. (rój)

Czytelników naszych w miejscowości

Mikstat
powiat Kępno

zawiadamiamy, iż utworzyliśmy tam 
agenturę własną. „Kuriera Poznań­
skiego“, którą prowadzi p. Stefan Bie­
gański, Mikstat, Rynek 27. W agentu­
rze tej mó-żna'zamawiać „Kurier Po­
znański 1 na lipiec i dalsze miesiące 
po cenie oryginalnej, bez żadnych do-

— * SZAMOTUŁY. Wypadek duru brzuszne­
go stwierdzono w majętności Gałow’o u żony 
jednego z robotników dominialnych. Chorą u- 
mieszczono w szpitalu św. Józefa, dokąd rów­
nież przewieziono czworo jej dzieci z objawami 
tyfusu. Na zarządzenie lekarza powiatowego 
wszyscy mieszkańcy Galowa poddać się musieh 
szczepieniu ochronnemu przeciw tyfusowi.

— J. E. ks. biskup Dymek wizytował ostat­
nio parafię w Otorowie, gdzie ludność owacyj­
nie witała Dostojnego Gościa.

— Na inspekcji w tut. powiecie bawił dele­
gat min. roln. Chyliński, inż. Siuta i radca Izby 
Rolniczej. Mocek. Po lustracji sekretariatu W. 
T. K. R. komisja udała się w powiat, gdzie na­
ocznie przekonała się o stratach poniesionych 
przez rolników z powo ju posuchy i gradu.

— Na szÓsie Szamotuły Mrowino Poznań z 
powodu prac brukarskich zamknięto na czas 
nieograniczony odcinek Szamotuły — Piaskowo. 
Ruch kołowy i samochodowy z Szamotuł do Po­
znania i na odwrót odbywać się może przez Kę­
pę i Ba borówko.

— Sąd Okręgowy na sesji wyjazdowej ska­
zał Władysława Mikołajczaka z Piotrkówek na 
jeden rok bezwzlędnego więzienia za zadanie 
urazu cielesnego Wojciechowi Bielakowi, (sc)

— * ŚREM. Ksiądz neoprezbiter Florian De- 
resiński został powołany na wikariat w Mosinie 
w miejsce ks. wikariusza Milana Kwiatkow­
skiego, którego powołano do Buku.

— * ZBĄSZYN. W związku ze zjazdem ka­
tolickim w Poznaniu w dniu 28. 29 bm. w ra­
mach Międzynarodowego Kongresu Chrystusa 
Króla dyrekcja Okr. Kolei Państw, w Poznaniu 
zamierza uruchomić pociąg popularny ze Zbą­
szynia do Poznania. Przejazd w obydwie strony 
pyzy udziale. 200 uczestników wynosi 3.20 zł, zaś 
pi;zy udziale 500 uczestników 2.30 zl. Zgłoszenia 
przyjmuje biuro parafialne.

— W tym roku na odpust do Wielenia będą 
samochody do dyspozycji. Zgłoszenia przyjmuje 
p. J. Schólschew ze Zbąszynia do dnia 30 bm.

— Egzamin dojrzałości w państwowym gim­
nazjum w Wolsztynie złożyli ze Zbąszynia pp. 
Wita Antoni i Piter Józef.

Niniejszym zawiadamiamy czytelni­
ków naszych

w Wągrowcu
iż zamówienia na „Kurier Poznański“ 
przyjmuje, oprócz agentury p. Bonow- 
skiego. także agentura druga: Bole­
sław Borowski, Wągrowiec, ul. Bron. 
Pierackiego 9 — kiosk.

— * WRZEŚNIA W dniu 21 bm. odbyto sie 
w salce parafialnej zebranie Katol. Stów. Mę­
żów oddział Września pod przewodnictwem p. 
prezesa Kromolickiego. Po załatwieniu formal­
ności wstępnych wysłuchano ciekawego refera­
tu p. Barciśzewskiego na temat walki z komu­
nizmem. Poruszono w niej cały szereg zjawisk 
zachodzących w życiu codziennym, a które 
sprzyjają szerzeniu się komunizmu, i bezbożnic­
twa. Z wszelkimi objawami czerwonego niebez­
pieczeństwa postanowiono walczyć na każdym , 
kroku a przedewszystkiem podnosić ducha reli- 
gijnegc wśród społeczeństwa, (rw) j

Chrześcijańska 
Fabryka Bielizny

W ostatnim czasie powstała w War­
szawie .fabryka bielizny męskiej pod fir­
mą: Zakłady Przemysłowo-Handlowe

I Czarnowski i Jezuitkowski. Spóika z ogra­
niczoną odpowiećtz'alnością (ul. Mokotow­
ska 50). W ten sposób wypełniona została 

i luka, jaka w zakresie polsho-chrześcijań- 
skiego posiadania ' w dziedzinie bielizny, 
istniała.

Nareszcie chrześcijański kupiec będzie 
mógł zaopatrywać się w towary biełiźnia- 
ne w chrześcijańskiej wytwórni.

Fabryka zatrudnia wybitnych fachow­
ców bieliźnianych Polaków, i jest zakro­
jona na szeroką skalę, produkując wszel­
kie rodzaje bielizny męskiej.

Z uwagi na! nowoczesną organizację 
produkcji ceny wyrobów są niskie przy za­
chowaniu wysokiego ich gatunku.

Nowopowstała placówka polskiej wy­
twórczości, kładzie duży nacisk na nawią­
zanie stosunków z kupiectwem zachodnio- 
polskim, skąd oczekuje odpowiedniego 
¡poparcia.

zg 1659

Tajemnica zagadkowej 
śmierci wyświetlona

Nowy Tomyśl (np.) W ub. środę 
handlarz domokrążny nabiału niej. 
Rogoża z Chrośnicy, pow. Nowy To­
myśl, wyszedł rano z domu, zabierając 
ze sobą większą ilość gotówki, w celu 
poczynienia zakupów.

Kiedy wieczorem nie wrócił do do­
mu, zaniepokojona żona udała się na 
poszukiwanie męża. Poszukiwania nie 
dały jednak rezultatu.

Następnego dnia znaleziono już 
zimne zwłoki Rogoży, wiszące w pobli­
skim lesie na drzewie. Okoliczności, w 
jakich znaleziono Rogożę wskazywały 
na to, że został zamordowany, tym 
bardziej, iż na czole trupa widniały 
dwie głębokie rany, a na ciele były śla­
dy licznych obrażeń.

Na miejsce wypadku przybył pro­
kurator i sędzia śledczy z Poznania. 
Zarządzono przewiezienie zwłok do 
Poznania, gdzie dokonano sekcji.

Sekcja wykazała, że Rogoża popeł­
nił samobójstwo przez powieszenie się. 
Dany i obrażenia cielesne, zadane do­
piero po śmierci Rogoży, pochodzić 
mają od drapieżnych ptaków.

Z POMORZA
— * GRUDZIĄDZ. Jak donosiliśmy, aresz­

towani zostali w związku ze strajkiem bezro­
botnych, zatrudnionych przy pracach doraź­
nych, wydawca „Gońca Nadwiślańskiego“ Wi­
told Kulcrski i redaktor tegoż pisma Józef Kru­
szona. Obrońcy aresztowanych adwokaci Marz- 
galik i dr Pehr wnieśli do Sądu Okr. w Gru­
dziądzu zażalenie odnośnie postanowienia sę­
dziego śledczego. Sąd jednak zażalenia nie u- 
względnił, ponieważ, jak pisze „Goniec“, nabrat 
przekonania, że aresitowani, wypuszczeni na 
wolność, staraliby się wpłynąć na zeznania 
świadków w celu zatarcia śladów przestępstw. 
Oskarżonym zarzuca się, że dnia 16 bm. objeż­
dżając ośrodki strajku okupacyjnego w Gru­
dziądzu, rozdawali nr. bezpł. „Gońca N.“ z re­
portażem strajkowym pt. „Ludzie — bracia na­
si, głodują“ i przez to nawoływali do wytrwa­
nia w strajku okupacyjnym, w czym władze 
prokuratorskie dopatr uą się przestępstwa z 
art. 154 i 155 k. k.

— Dnia 21 bm. otwarty został 19 ogólnopol­
ski zjazd gazowników, wodociągowców oraz po­
krewnych organizacyj. Na zjazd przybyli dele­
gaci z całej Polski oraz delegaci z Czechosłowa­
cji, Niemiec, Łotwy i Jugosławii. Życzenia skła­
dali zjazdowi przedstawiciele rządu poszczegól­
nych ministerstw, goście zagraniczni oraz pre­
zydent inż. .1. Włodek jako gospodarz miasta 
Grudziądza. Zjazd będzie trwał trzy dni.

— Rozpoczął się w Grudziądzu 21 bm. 10-ty- 
godniowy kurs przeszkolenia urzędników i prak­
tykantów w dziale służby akcyzowej. W kursie 
bierze udział około 80 urzędników, czynnych w 
rejonach poszczególnych izb skarbowych. Wy­
kłady odbywają się na sali gimnazjum im. Bo­
lesława Chrobrego, (gn)

KSIĘGI STAMU CYWILNEGO
Zapowiedzi

Dnia 22 b. m wywieszono następujące za­
powiedzi (osoby przy Których nie jest podana 
miejscowość, mieszkają w Poznaniu):

Kupiec. Kazimierz Bajerlein i Marianna Sze- 
lągowiczówna; stolarz Kazimierz Krysztofiak i 
krawc. Helena Ghodasewiczówna: bednarz Ka­
zimierz Sękowski i Helena Mikoiajczakówna w 
Śremie; ślusarz .Antoni Juchacz i Janina Śmi­
gielska w Glinnie, pow. pozn., owdow. rob. Mi­
cha! Kończą! i Wiktoria Drzewiecka w Łagiew­
nikach, pow. pozn.: młodszy majster wojskowy 
Franciszek Malski w Dęblinie i Janina Szulda: 
młodszy majster wojskowy Teodor Jankowski i 
eksped. Elżbieta Gross: pomoc, tapicerski Wła­
dysław średziński i Zofia Grobelna w Naramo­
wicach. pow. pozn ; murarz Franciszek Frącko­
wiak i Łucja Gąsiorek.

Zgony.
Dnia 22 czerwca 1937 r. zapisano następu­

jące zgony: Józefa Sikorska z domu Tomikie- 
' !cz, 73 lat: Władysław Grobelny. 2 lata: Ka­
tarzyna Jopek, służąca, 64 lat; Stanisława Gar-' 
czyk z domu i iejak. wdowa. 77 łat: Pelagia 
Dereźińska, robtnica. 37 lat; Antoni Królik, 
rencista, 74 łat; Mar:a de Fłeury z domu Ciesz­
kowska, wdów , 58 lat.



SOBÓTKI ŚLĄSKIE
Bogini pogańska i jej właściwości — Noc 
Świętojańska w całej Polsce •— A na Ślą­
sku właśnie inna — „Harapucie“ — Dla 
czego nie ma św. Jana? — Aby nie było 
pogańskie — Z udziałem „farorza“ — Za­
śpiewaliśmy sobie — Powrót i koniec.

G o c z a ł k o w i c e-Z d r ó j, 21. VI,
Kto rozpytywał się między ludem, 

ten nieraz słyszał, że w wigilię św. 
Jana Chrzciciela, dnia 23 czerwca, od­
bywa się obchód ku czci... lekarki 
niebieskiej, bogini ziół uzdrawiających 
— Soboty. Miała ona, jak niektórzy 
opowiadają, gontynę swoją na górze 
Sobótce. Jeszcze inni dodają, że ostat­
ni dzień tygodnia jest jej nazwą o- 
chrzczony (nie od żydowskiego „saba­
tu !) i że jej czci był on wyłącznie po­
święcony. Różna o tym wieść gmnina 
w różnych stronach Polski. Gdzie 
niegdzie o bogini takiej nic nie wie­
dzą, ale legenda o kwiecie paproci, 
o ukrytych skarbach i o innych cu­
dach Nocy Świętojańskiej jest po­
wszechna, a pieśni sobótkowe (zebrane 
przez Glogera) jasno za tym przema­
wiają.

*
Aliści na Śląsku jest ¿inaczej. Tutaj 

Sobótki pali się w ... Zielone Świątki. 
Już na dwa tygodnie naprzód zbierają 
dzieci różne „harapucie" i układają 
je na stos gdzie bądź przy drodze — 
Pł-zy czym nieraz dochodzi do bójek 
między wyrostkami, kradnącymi sobie 
owe z trudem zdobyte suszki, albo 
i mniej suche „strumiki“. Dawniej po­
no po kilka fur zwożono na kupę — 
otrzymując ten materiał darmo z oko­
licznych lasów książęcych. Obecnie 
podobnie „darmo“ zdobywają paliwo, 
co się daje niestety dobrze we znaki 
coraz więcej rzedniejącym „remizom“.

Z zapadającym mrokiem zaczynają 
zapalać się poszczególne stosy — wa­
biąc ku sobie dzieciarnie niezliczoną 
i sporo starszyzny.

Otóż przy jednym stosie, najbliżej 
leżącym, dopytałam się wreszcie po­
wodu zmiany terminu palenia sobótek 
w tutejszej dzielnicy. Otóż zerwano 
związek z pogańską pamiątką i dano 
obchodowi chrześcijański charakter — 
zowiąc go pamiątką zesłania Ducha 
Świętego, który w postaci ognistych 
języków zstąpił na Apostołów w dzień 
Zielonych Świątek. Przed laty pono 
„faroż“ przychodził na Sobótki i od­
czytywał siedem modlitw do Ducha 
Świętego, po czym dopiero ludzie pie­
śni śpiewali nabożne, a w końcu ba­
wili się biegając z płonącymi gałę­
ziami sypiąc iskry malownicze na tle 
ciemnej nocy. Każdy pono powinien 
starać się choć z daleka popatrzeć na 
„Sobótki“, aby na oczy przez ten rok 
cały nie zachorował.

Poszłam więc patrzeć i ja — i tu 
i tam — a widząc, że jakoś nie wiedzą 
ludziska, co począć przy płonącym 
ognisku, zapytałam dzieci, czy by ze 
i"uą nie chciały zaśpiewać. Zgodziły 
się ochoczo i taki chór się złożył gło­
śny, że go zapewne na całą wieś było 
słychać. A śpiewają te dzieci dobrze, 
bo mają zdolnego nauczyciela śpiewu. 
A więc „Serdeczna Matko“, „Stańmy 
bracia wraz“, „Nie rzucim ziemi“, 
„Jak to na wojence ładnie“ i „Jeszcze 
Polska nie zginęła“ grzmiało z mło­
dych piersi do późnego wieczora, do­
póki stos harapuci nie spłonął zupeł­
nie. Wracając koło „remizy“, gdzie 
„straszy“ pono, usłyszałam wołanie:

— Pierona ... Mutter, zbłądziliście 
pewnie? ...

A tymczasem wcale nie zbłądziłam, 
śpiewając z dziećmi do późna przy 
Sobótce śląskiej, której odrębność od 
innych polskich obchodów sobótko­
wych może warto przypomnieć wła­
śnie w dniu św. Jana?

Teresa Panieńska

Jutro:
OPOWIEŚĆ WIĘŹNIA 
ŚWIĘTOKRZYSKIEGO

przez
Zygmunta Wasilewskiego.

Książki nadesłane
Jan Kołoch: „Historia śląską" Pol. Aka­

demii Umiejętności w świetle recenzyj niemiec­
kich". Kraków 1937. Instytut śląski. S. II. Ko­
munikat nr. 42.

..Sprawozdanie "Dyrekcji Instytutu Śląskiego 
ze rok 1936 37“. Katowice 1937. Instytut Śląski.

DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
EOHA ZYC,E KULTURALNE

NIEOCZEKIWANEGO ZAJŚCIA W POLSK. AKAD. UMIEJĘTNOŚCI
Z Krakowa donoszą nam (krt.):
Jest to właściwie obojętne, która 

wersja o zajściach na uroczystym po­
siedzeniu Akademii Umiejętności jest 
prawdziwa, chociaż są dwie Według 
jednej, marszałek Senatu p. Prystor 
wyszedł z sali, gdy sekretarz general­
ny prof. dr Kutrzeba mówił o Polskim 
Słowniku Biograficznym i o tym, kto 
go abonuje, zaznaczając w tym wyli­
czeniu prenumeratorów, iż ani jeden 
poseł i ani jeden senator abonamentu 
nie zgłosił. Według drugiej p. Prystor 
me znalazł się tak niegrzecznie, ale 
w rozmowach wyraził swe niezadowo­
lenie i — jak brzmiałą wersja dodat­
kowa — tylko dymisję sekretarza ge­
neralnego uznał za dostateczną satys­
fakcję zarówno dla Senatu, jak dla 
Sejmu, które to obie instytucje miał p. 
1 lystor uznać za obrażone. Dodajmy 
dla ścisłości, że w wyjaśnieniu, roze­
słanym następnie przez prezesa Aka­
demii prof. Wróblewskiego, nie ma 
wzmianki ani o niezadowoleniu p. 
Prystora, ani o żądaniu dymisji. Nie­
mniej jest faktem, że sekretarz gene­
ralny prof. dr Kutrzeba do dymisji się 
podał i że prezes prof. dr Wróblewski 
z nim się zsolidaryzowal, wręczając 
również swoją dymisję zarządowi 
Akademii.

Zarząd — jak było do przewidzenia 
— dymisji tej nie przyjął, a przez to 
dał zarówno prof. drowi Kutrzebie, jak 
prof. drowi Wróblewskiemu zupełną 
satysfakcję za to niemiłe i najzupeł­
niej nieoczekiwane zajście. Tak samo 
jednak jest naturalnie, że obaj, zarów­
no prof. Kutrzeba, jak prof. Wróblew­
ski, dymisję swoją podtrzymali, gdyż 
jest rzeczą ważną i konieczną, aby w 
sprawie tej zabrało głos jeszcze walne 
zgromadzenie Polskiej Akademii U- 
miejętności, które według statutu jest 
powołane do wybierania zarówno pre­

GO SŁYCHAĆ PRZEZ RADJO?
Sukces poznańskich słuchowisk. Cze­

skie Radio w Pradze zwróciło się do roz­
głośni poznańskiej z propozycją nabycia 
humoreski p. Stanisława Sojeckiego „As 
pik“, które będzie nadane na rozgłośnie 
czeskie. Poprzednio pozyskało w ten spo­
sób od rozgłośni poznańskiej Radio bel­
gijskie w Brukseli słuchowisko p. Tade­
usza Markowskiego pt. „Szopen u Radzi­
wiłła“,

PLASTYKA I ZDOBNICTWO
Konkurs plastyczny na temat dziecka,

Ogłasza go Komitet I Ogólnopolskiego 
Kongresu Dziecka. Artystom pozostawia 
się swobodę wyboru techniki i materiału; 
wchodzi w rachubę zarówno malarstwo, 
jak grafika i rzeźba. Chodzi o wzmożenie 
twórczego zainteresowania wśród arty­
stów dzieckiem polskim, jego urokiem i 
bogactwem wyrazu. Przewidziane są na­
grody po 1000 i 500 złotych. Jury stano­
wią pp. T. Breyer, S. Dobrowolski, M. Ko­
tarbiński, T. Prusikowski i W. Telakow- 
ska. Termin nadsyłania prac do 1 kwiet­
nia 1938 roku. Adres komitetu: Warsza­
wa, Koszykowa 19, m. 12a.

POLONICA FRANCUSKIE
Francja w Polsce, Polska we Francji. W

Bibliotece Polskiej w Paryżu powstała ko­
misja badań zabytków historycznych i ar­
tystycznych jakie znajdują się w Polsce, 
a odnoszą się do Francji, i vice versa. We­
szli do niej wybitni historycy sztuki. Po­
stanowiono opisać monograficznie podobne 
zabytki. Pierwszą taką monografią jest o- 
pis p. Tomkiewicza, poświęcony pomniko­
wi grobowemu Jana Kazi -ierza w Pary­
żu, w kościele St. Germain de Prés. Drugą 
— praca konserwatora Luwru p. Vitry, o 
rzeźbach Vaneau, przedstawiających try­
umf Sobieskiego.

MUZYKA
Opera we dwójkę. Jacoues Ibert i Ar­

tur Honegger napisali wspólnie operę do 
libretta, zaczerpniętego ze słynnej sztuki 
Bostanda „Orlątko“. Odniosła ona taki 
sukces w Monte Carlo, że została przyjęta 
przez Wielką Operę paryską i będzie wy­
stawiona w początku września. Próby już 
zaczęte. „Orlątko“ śpiewa Fanny Heldy, 
sierżanta Flambeau słynny basista Vanni- 
Marcoux.

SZKOLNICTWO
Nowe licea zawodowe w Łodzi. Piszą 

nam z Łodzi (wp): W r. 1937-'38 otwarte bę­
dą w Łodzi następujące licea zawodowe: 
Męskie liceum elektryczne, Państw, mę­
skie liceum handlowe, żeńska szkoła przy­
sposobienia administracyjno-handlowego 
oraz Liceum przemysłowo - gospodarcze 
Stow. „Służba Obywatelska“. „

zesa, jak sekretarza generalnego, w 
razie jeżeli stanowiska te się opróżniły. 
Jest oczywiste, że i walne zgromadze­
nie obu dymisyj nie przyjmie, dając w 
ten sposób ponowną i ostateczną, sa­
tysfakcję obu najwyższym dygnita­
rzom najwyższej polskiej instytucji 
naukowej, która fakt taki, jak obec 
nie, po raz pierwszy w ogóle w swo 
ich rocznikach musiała zanotować.

*
Tyle poważnego, w tej sprawie, któ­

ra przez parę dni stanowiła oczywi­
ście przedmiot powszechnych rozmów. 
A że Kraków lubi we wszystkim szu­
kać „tradycyj1 i na nie się powoływać 
więc i tym razem zaczęli szperacze 
ciekawostek grzebać w pamięci, aby 
jakiś podobny fakt w przeszłości wy 
szukać. Nie udało im się wszakże 
Nikt nie pamięta żadnego analogicz 
nego zdarzenia.

Ostatnie „publiczne obrażenie się“, 
jakie w Krakowie było zaszło, ma za 
sobą dobre pół wieku żartobliwego ży­
cia; mało kto je pamięta, a z zajściem 
obecnym nie da się w analogię wpro­
wadzić. Już tylko bardzo starzy Kra­
kowianie pamiętają, że po farsie Ba­
łuckiego „Dom otwarty“ poczuł się do­
tknięty stan farmaceutów ,a to z tego 
powodu, że jedną z komicznych figur 
„Domu otwartego“ jest pan Fujarkie- 
wicz z Mościsk, przedstawiający się 
jako „farmaceuta“.

Podobno niektórzy farmaceuci kra 
kowscy chcieli wtedy zbojkotować 
„Dom otwarty“, lecz większość zda­
wała sobie z tego sprawę, że to było­
by śmieszniejsze, niż wszystko, co Ba­
łucki dla Fujarkiewicza wymyślił, 
Uczęszczali więc z zapałem na przed­
stawienia i podobno nawet dali wie­
niec aktorowi, który Fujarkiewicza 
był przedstawiał. Relata — refero.

TEATR
Dalszy ciąg „Przepióreczki“ Żerom­

skiego przynosi w motywach odegrana 
właśnie w teatrze Narodowym sztuka p. 
Jerzego Zawiejskiego „Powrót Przełęckie­
go“. Główną osobą jest chłopski syn Ga­
bryś, który został nauczycielem ludowym, 
chociaż ma magisteriat filozofii, chce bo­
wiem pracować na wsi i dla wsi. Podej­
muje on pracę Przełęckiego, który jak wia­
domo z „Przepióreczki“, stworzył na wsi 
w Porębianach duży ośrodek oświaty, lecz 
porzucił go, nie chcąc łamać życia nauczy­
cielowi ludowemu Smugoniowi, którego 
żonę pokochał i był przez nią kochany. 
Powrót Przełęckiego nie wywiera jednak 
żadnego wpływu na losy Smugoniów. Prze- 
łęcki znika, pobłogosławiwszy niejako pra­
cę Gabrysia, będącego jakby ciągiem dal­
szym jego własnej pracy. Główne role gra­
ją — z udziałem Osterwy i pod jego reży­
serią — pp. Modzelewska, Brydziński, 
Loełl i in.

RUCH REGJONALNY
Dzieje Zaniemyśla i jego nroki. Ksiądz 

Ewaryst Nąwrowski, proboszcz z Zaniemy­
śla bardzo jest w swej parafii rozkochany, 
Od wielu już łat pracuje nad jej grun­
towną, na dokumentach opa-tą monogra­
fią. Nim to poważne dzii* będzie ukoń­
czone, opracował narazie broszurkę pt. 
„Zaniemyśl, jego przeszłość i jego piękno“. 
Karty tej broszurki sercem są pisane; z 
każej stronicy świeci umiłowanie piękne­
go zakątka Wielkopolski i pełne szacun­
ku zapatrzenie w świetną przeszłość tej 
starej wielkopolskiej osady. Streszczając 
przeszłe dzieje Zaniemyśla czcigodny autor 
ze szczególnym umiłowaniem pisze o za­
służonych dobrodzieiach osady; pełne 
wzruszenia wspomnienie poświęca Józe­
fowi Jaraczewsfeiemu, właścicielowi Zanie­
myśla pod koniec XVIII i na początku 
XIX stulecia, który wybudował szkołę pa­
rafialną, był dobroczyńcą ubogich i ojcem 
swych robotników. „Drugim szlachetnym 
mężem, który wiele dobrodziejstw wy­
świadczył parafii zaniemyskiej“ jest Ed­
ward hr. Raczyński, który otrzymał w do­
żywociu od swego przyjaciela. Jaraczew- 
skiego wyspę na jeziorze zaniemyskim i 
wiele czasu spędzał w wybudowanym tu 
drewnianym domku. Tutaj też zakończył 
tragicznie żvcie, popełniając samobójstwo 
wystrzałem z malej armatki.

Z sentymentem opisuje dalej autor god­
ne zwiedzenia zabytki Zaniemyśla i naj­
bliższej okolicy: kościół i dzwonnicę, ka­
plicę grobową, dąb w Doliwcu Leśnym, li­
czący ok. 2 tysięcy lat; opisuje malownicze 
spacery w pobliskie okolice; z prawdzi­
wym zapałem zachęca turystów i krajo­
znawców do zwiedzania pięknego zakątka. 
Po przeczytaniu tej małej książeczki z 
wielką ciekawością oczekujemy obszernej 
monografii Zaniemyśla, pióra zasłużonego 
kapłana i pisarza, (tk)

WŚRÓD KSIĄŻEK
CHWILA, KTÓRA SIĘ PRZEDŁUŻYŁA

„Wojna z czasem“, którą prowadzi P-
Stefan Nowiński, autor tomiku felieto­
nów, pod tym tytułem przez Dom Książ­
ki Polskiej wydanego, tym sie odznacza, 
że ma niedużo" bitew. Przed laty przeszło 
dwudziestu ukazała się Nowińskiego 
„Gruba Berta“ (Gebethner i Wolff), której 
samo imię i data urodzenia świadczy o 
pochodzeniu rdzennie wojskowym i o 
śródwojennym urodzeniu. Cztery lata 
czekało się potem na uszczypliwe „Zada­
nia Polskie“ (Altenberg 1920) —, na gło­
śne w wojennym również Krakowie „Za­
dania małego Stefcia“, który z austriacką 
cenzurą wojenną sporo miał kłopotów, ale 
przysparzał czytelników „Głosowi Naro­
du“, kwitnącemu wtedy i obrastającemu 
w abonament po prostu niesamowicie, ja­
ko że czytelnik był wielce spragniony „o- 
rientacji koalicyjnej“ i łapczywie ją po­
chłaniał.

„Wojna z czasem“ wychodzi dopiero 
teraz, tj. w siedemnaście lat po „Zada­
niach“, z czego możnaby wyciągnąć nie­
zbyt chlubne dla autora wnioski o jego 
pracowitości, gdyby się nie wiedziało, że 
popularny w Krakokie „Stefcio“, dzienni­
karz z najprawdziwszego w świecie zda­
rzenia, zaraz po wojnie dziennikarce się 
sprzeniewierzył. Oto — w sposób dość 
niebaczny — oddał się funkcjom sekre­
tarskim w krakowskim teatrze im. Sło­
wackiego, ani przeczuwając, że jeśli do 
redakcji trzeb nerwów jak postronki, to 
do kulis trzeba takich, jak liny okrętowe. 
Na. szczęście została mu z żyłki gazeciar- 
skiej szybka orientacja w położeniu — zo­
rientował się szybko, do pióra z powro­
tem przymknął i tak powstał tomik, o 
którym mowa.

*
Jest to pokłosie dziennikarskiej fefieto- 

nistyki — ale pokłosie w tym sensie, że z 
grubiejących z dnia na dzień olbrzymich 
snopów wybiera się kłosy co źralsze i 
bardziej ziarniste. Uzbierało się tego z 
górą trzydzieści: reportaże, interwiewy, 
„migawki“, ale nade wszystko rozważa­
nia. Cichutkie, nieraz kąśliwe, ale dobro­
dusznie w gruncie rzeczy nastrojone. 
Punktem wyjścia do namysłu nad ludźmi 
i nad rzeczami jest dla Nowińskiego po­
błażliwość, o melancholijnej trochę pod­
szewce. Świat jest takim jakim jest, mv 
go nie zmienimy, mocować się z nim by­
ło by przesadą, płakać nie ma co, szy­
dzić było by za smutne — najlepiej po­
patrzyć i uśmiechnąć się spokojnie, bez 
jadowitej ironii, która, niczemu nie zara­
dzi, a popsuje i ten nawet mizerny smak 
życia, jaki człowiekowi na języku pozo- 
staje.

Bardzo przykładowym jest pod tym 
względem „Zasięg sensacji“, zwłaszcza gdy 
go zestawić z „Odcinkiem optymizmu“, 
oraz z „Medytacjami na Zaduszki“. Gdy 
czytelnik dowie się na wstępie, że „o 
śmierci myślimy albo za dużo albo za 
mało, ale przeważnie nie w porę...“ — zo­
rientuje się w typie uśmieszku autora co 
najmniej tak szybko, jako on sam w doli 
i niedoli sekretarza teatru. Z tą chyba 
różnicą, że będzie ciekawy: co dalej? —: 
podczas gdy kulisowa ciekawość Nowiń­
skiego szybko się wyczerpała, na szczęście 
dla niego i dla starannego, artystycznie 
cyzelowanego dziennikarstwa, od które­
go się nigdy nie przelewa. Kraków przed­
wojenny był w tym dobrą szkołą a Nowiń­
ski jednym z jej uczniów najzdolniejszych, 
najpojętniejszych, a także najbardziej am­
bitnych w sensie troskliwej roboty. For­
malnie widzi się go, jak każde ważniejsze 
słowo na wszystkie strony ogląda, jak je 
wykreśla i innego dobiera, aby zdanie 
płynęło gładko, a zwłaszcza by wyraża­
ło to, co postanowił — i tylko to właśnie.

*
Poprzednie tomiki są w spisie zaopa­

trzone chlubnym „wyczerpane“. Znaczy 
to, że dostały rodzaj orderu. Chyba nie 
inny los czeka „Wojnę z czasem“. Udany 
felieton jest to rozmowa z interesującym 
człowiekiem. Można sie z nim godzić, 
można się na niego irytować, ale zawsze 
wynosi się zachętę do pomyślenia nad 
tym, co powiedział. A jeśli jego myśli i 
jego spojrzenia na życie zaczynają w czy­
telniku kiełkować, to już napewne nikt 
z nich obu nie zmarnował czasu: ani on, 
ani autor.

Wiedzą o tym zawodowi czytel­
nicy pism — ale nie zawsze pamiętają, 
więc od czasu do czasu warto im przy­
pomnieć przy dobrej okazji, a „Wojna z 
czasem“ właśnie taką nastręcza. Jest ona 
wojną zwycięską w pewnym najgłębiej 
dziennikarskim sensie. Zawód dzienni­
karza, to stała wojna z czasem, który usi- ■ 
luje jego pracę pochłonąć i zamknąć jej 
życie jednym jedynym dniem — tym, w 
którym dziennik rodzi się i umiera. Otóż 
gdy taki twór wytrzymuje próbę książki, 
jeżeli warto go wziąć przed oczy w długi 
czas po przeminięciu chwili, która go zro­
dziła, to widać ma ta jętka jednodniówka 
trwalszy szkielecik i żywsze barwy, niż 
mnogie jej współplemienniczki. Wtedy 
aktualność dziennikarska wydłuża się da­
leko poza swoją normalną chwilkę, a 
dziennikarz wygrał wojnę z czasem. 
Moim zdaniem, Nowińskiemu się to uda­
ło. Kto nie wierzy, niech się sam prze­
kona. Jestem pewien, że swoje rozsądne 
postępki — których jest z pewnością bar­
dzo wiele — pomnoży o jeszcze jeden.

' .W. N.
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DZIAŁ GOSPODARCZY
iranite „centralnego okręgu przemysłowego"

Jak wiadomo, p. wicepremier inż. . czy, rzeki są. obwałowane, tereny nad- 
. rzeczng 0(j dawna zmeliorowane, znaj­

dują się na nim cztery większe mia­
sta, liczące ponad 20 tys. mieszkań­
ców: Tarnów, Rzeszów, Jarosław i 
Przemyśl, posiadające przedwojenne 
gazownie oraz 25 mniejszych miast i 
miasteczek. Silnym ośrodkiem przemy­
słu jest Tarnów (Mościce i budujące 
się zakłady w Nienowicach); do więk­
szych zakładów przemysłowych tego 
obszaru zaliczyć należy fabrykę prze­
tworów mięsnych w Dębicy, znane od 
wielu lat wielkie wytwórnie likierów 
i rafinerie wódek w Łańcucie i Dziko­
wie oraz cukrownię z rafinerią w Prze­
worsku. Rozwinięty jest również prze­
mysł drzewny (Rozwadów), gdyż mię­
dzy Wisłoką i Sanem znajdują się 
znaczne obszary leśne.

3. Trzeci obszar obejmuje podgó­
rze o odmiennym charakterze aniżeli 
północny pas nizinny. Dochodzi on na 
południu do linii kolei podkarpackiej 
Nowy Sącz—Chyrów, od zachodu od­
granicza go linia kolejowa Stróże—

Kwiatkowski rzucił hasło budowy 
„centralnego okręgu przemysłowego“. 
Różni przedsiębiorcy zainteresowali 
się możliwościami uprzemysłowienia 
tego okręgu, jednak napotkali przy 
tym na trudność wynikającą z niemoż­
ności dokładnego określenia jego gra­
nic. Istotnie, jak dotychczas, nigdzie 
oficjalnie nie zakreślono tych granic. 
Jedynie na podstawie różnych przemó­
wień sejmowych i oświadczeń można 
skonstruować mniej więcej dokładnie 
obraz geograficzny „okręgu centralne­
go“.

Chodzi tu o teren zajmujący obszar 
między Pilicą i Karpatami, od Dunaj­
ca do Sanu, tzn. o wschodnią część 
województw kieleckiego i krakowskie­
go oraz o zachodnią część województw 
lwowskiego i lubelskiego, ewentualnie 
z Lublinem. Obszar ten bez wojewódz­
twa lubelskiego zajmuje około 30 tys. 
kilometrów kwadratowych z ludnością 
do 3 milionów i może być podzielony 
na dość wyraźne cztery pasy równo- 
leżnikowe:

1. Północny pas pagórkowaty mię­
dzy Pilicą i Wisłą jest silnie uprzemy­
słowiony (Radom, Pionki, Starachowi­
ce, Ostrowiec itp.) i objęty siecią elek­
tryfikacyjną okręgu radomsko-kielec­
kiego „Zeork“, która będzie połączona 
z Mościcami; pas ten przecinają linie 
kolejowe Dęblin—Katowice, Warszawa 
—Radom, Skarżysko—Sandomierz— 
Rozwadów.

2. Pas nizinny między Wisłą i li­
nią kolejową Kraków—Lwów; odwad­
niają go dopływy Wisły, Dunajec z 
Białą, Wisłoka i San oraz kilka mniej­
szych dopływów Wisły i Sanu; wzdłuż 
tych rzek biegną linie kolejowe Tar­
nów—Szczucin i Dębica—Tarnobrzeg— 
Rozwadów—Przeworsk oraz niewykoń­
czona linia kolejowa Tarnobrzeg— 
Kolbuszowa—Rzeszów, której budowa, 
rozpoczęta przed 10 laty, została w po­
łowie przerwana. Ten pas nizinny 
między dolnym Dunajcem i dolnym 
Sanem posiada charakter ściśle rolni-

Zbiory rolnicze w Polsce
W Zw. Izb i Organizacyj Roln. od­

było się posiedzenie, poświęcone sytua­
cji na rynkach zbożowych i handlo­
wych. Konferencja miała charakter in­
formacyjny, mający na celu zapozna­
nie się z sytuacją i prognostykami na 
światowych rynkach zbożowych oraz 
w kraju. Referaty wygłosili pp.: Do­
mański (zboża), Iwaszkiewicz (sprawy 
hodowlane wewnęrzne), Wakar (eks­
port artykułów zwierzęcych).

Tak z referatów, jak i głosów z dys­
kusji wynika, że sytuacja na świato­
wych rynkach zbożowycłi na ogół u- 
klada się pomyślnie. Zakupy, czynio­
ne przez Anglię, uzupełniającą swoje 
rezerwy zbożowe, jak również przez 
Niemcy i Włochy, mimo, że nie mają 
charakteru trwałych, wpływają korzy­
stnie na koniunkurę. Według tymcza­
sowych przewidywań, dobrze zapowia­
dające się urodzaje w głównych kra­
jach eksportowych — w Sanach Zjed­
noczonych i Kanadzie, nie wpłyną na 
pogorszenie się koniunktury.

Sytuacja w Polsce, mimo, iż przed­
stawia się gorzej, niż w r. ub., gdyż, 
według pobieżnych obliczeń, przewi­
duje się spadek od 5 do 10 pet, w sto­
sunku do zbiorów w r. ub., nie upo­
ważnia do stawiania generalnego 
wniosku jakoby groziła nam katastro­
fa. I tak np. na ziemiach południowo- 
wschodnich zbiory zapowiadają się b. 
dobrze, na północno-wschodnich, zwła­
szcza w niektórych powiatach woj. bia- 
łosockiego, wręcz fatalnie. Zboże jare 
ucierpiało bardzo. W paszach — ostat­
nio lekka poprawa.

W Polsce niejako koniunktura u- 
kłada się w szachownicę — obok do­
brze zapowiadających się są i źle za­
powiadające się.

Hodowla, z powodu złej relacji żyw­
ca, w stosunku do pasz, których jest 
brak oraz są niewspółmiernie wysokie, 
staje się coraz więcej nieopłacalna, po­
wodując masow'e wybijanie pogłowia. 
Istnieją Słuszne i niestety zupełnie 
pewne obawy, że stan pogłowia w r. 
1938 zmniejszy się. Nastąpi to wła­
śnie w tym momencie, w którym na 
rynkach zagranicznych zdobywamy 
coraz lepsze możliwości dla zbytu na­
szych wyrobów mięsnych. Istnieją po­
ważne widoki dalszego rozwoju przy 
coraz lepszej opłacalności. (P. A. A.)
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75 procent zniżki kolejowej przez Izby Przemysłowo-Handlowe, Korporacje 
Kupieckie, Izby Rzemieślnicze,i Cechy. W Gdyni kaTy uczestnictwa wydaje 
ag 23499 dyrekcja Targów Gdyńskich ul. Rybacka.

KRONIKA GOSPODARCZA
Stan rolnictwa wielkopolskiego w maju

Warunki atmosferyczne w Wielkopol- 
sce były w maju b. r. dla rolnictwa na o- 
gół niekorzystne. Szczególnie odczuwano 
brak większych opadów atmosferycznych. 
Jedynie w niektórych miejscowościach 
spadły lokalne gwałtowne opady o cha­
rakterze burzowym wraz z gradem; gwał­
towność tych opadów spowodowała nieko­
rzystne zmiany struktury roli przez zle­
wanie gleby.

Stan ozimin poprawił się nieco, jest 
jednak nadal niezadawalający. Jak już 
ostatnio donosiliśmy — znaczna część a- 
realu pod zboża ozime fszczególnie psze­
nicę i jęczmień) oraz koniczyny i lucerny 
została zaorana; w ciągu maja zaorano 
ostatecznie wszystko to, co nie nadawało 
się do utrzymania. W miejsce zaoranych 
ozimin zasiano — zależnie od rodzaju gle­
by: zboża jare, mieszanki, ien i prze­
ważnie ziemniaki. Zboża jare wykazują 
na ogói stan normalny, aczkolwiek zaczy­
nają już cierpieć na skutek suszy; odnosi 
się to szczególnie do jęczmienia. Zasiewy

PODATKI I OPŁATY
(p) Zbieranie danych przez władza 

skarbowe. Niektóre izby skarbowe zarzą­
dziły zbieranie danych w drodze ankiety 
wśród przedsiębiorstw przemysłowych i 
handlowych, prowadzących księgi han­
dlowe, o kształtowaniu się obrotów i do­
chodów, w zależności od posiadanego 
kapitału i stosunków kredytowych, war­
tości i rodzajów remanentów itd. Infor­
macje te stanowić mają materiał pomoc­
niczy dla Określenia właściwej wysokości 
obrotów i dochodów przedsiębiorstw, nie 
prowadzących ksiąg handlowych, przy 
czym zaznaczyć należy, że udzielenie od­
powiedzi na ankietę izb skarbowych nie 
jest obowiązkiem, zależy od dobrej woli 
płatnika, jest jednak pożądane w in­
teresie równomiernego opodatkowania 
wszystkich płatników.

Z KRAJU
(k) Zestawienie polskiego handlu za­

granicznego. Bilans handlu zagranicznego 
Polski kształtuje się pomyślniej, niż to 
miało miejsce w r. uh. Jak podaje głów­
ny Urząd Statystyczny, w ciągu pierw­
szych 5 miesięcy rb. wywieziono z Polski 
towarów ogóiern za 490.575 tys. zł podczas 
gdy w r. ub. w tym samym okresie czasu 
wywieziono za 411.652 tys. zl. Największy 
wzrost eksportu zaznaczył się w wywozie 
szynek, polędwic wieprzowych w pusz­
kach, a mianowicie podniósł się z kwoty 
10.693 tys. zt do 27.657 tys. zl; fornirów 
i dykt wywieziono w rb. za 10.847 tys. zł 
wobec 9.259 tys. zt w r. ub.; cynku i pyłu 
cynkowego za 14.077 tys. zl w rb. wobec 
li) 495 tys. zt w r. ub.; żelaza i stali za 
11.690 tys. zł wobec 8.593 tys. zl w .r. ub.; 
węgla za 67.477 tys. zi wobec 49.128 tys. zł. 
W wywozie płodów rolnych obserwujemy 
także pewną poprawę. Wartość wywie­
zionego żyta wzrosła z 11.256 tys. zl do 
14.832 tys. zl w rb., jęczmienia z 17.971 tys. 
zt do 22.690 tys. zł. Baje się natomiast 
zaobserwować spadek w wywozie nastę­
pujących artykułów: bali, desek i łat z 
35.939 tys. zł do 34.084 tys. zł; podkładów 
kolejowych z 4232 tys. zl do 3.731 tys. zł;

Tarnów—Nowy Sącz—Muszyna, od 
wschodu linia kolejowa Przemyśl— 
Chyrów—Zagórz—Łupków, a środek 
obszaru przecina kolej Rzeszów—Ja­
sio i Przeworsk—Dynów. Obszar ten 
obejmuje 10 powiatów z 4 większymi 
miastami: Nowy Sącz, Jasło, Krosno i 
Sanok oraz 20 mniejszymi miastami 
i miasteczkami. Południową część sta­
nowi znane zagłębie naftowe Gorlice— 
Jasło — Krosno — Sanok — Brzozów, 
obfitujące w gazy ziemne, ujęte i wy­
zyskane nawet w gospodarstwach do­
mowych. Na Dunajcu w Rożnowie bu­
duje się wielką zaporę i zakład wodno- 
elektryczny.

4. Czwarty pas obejmuje lesisty pół­
nocny stok Karpat aż do granicy ze 
Słowaczyzną i Rusią Podkarpacką. 
Występują tu liczne źródła mineralne 
(Krynica, Żegiestów, Wysoka, Ryma­
nów, Iwonicz) i kopalnie nafty. Na 
górnym Sanie rozpoczęto przed kilku­
nastu laty budowę zakładów wodno- 
elektrycznych, lecz roboty niewykoń­
czone zostały przerwane.

W braku oficjalnej „mapy“ okręgu 
centralnego powyższe dane chwilowo 
mogą wystarczyć zainteresowanym.

buraków cukrowych ukończono w maju. 
Sadzenie ziemniaków dobiega również do 
końca; wygląd i rozwój okopowych jest 
normalny.

Na skutek wymarznięcia ozimin i mo­
tylkowych, rolnicy ponieśli znaczne stra­
ty i narażeni zostali na dodatkowe znacz­
ne koszty związane z zaorywaniem i ob­
siewaniem wymarzniętych areałów; poza 
tym odczuwają znaczny brak wczesnej 
paszy zielonej. Wobec niedostatku wła­
snych pasz objętościowych gospodarstwa 
rolne używać muszą w znacznie większej 
mierze — aniżeli normalnie pasz treści­
wych, których ceny poważnie zwyżkowa­
ły przy braku unormowania ich, jak np. 
otrąb — w przeciwstawieniu do ceny mą­
ki. Podaż otrąb byia z powodu małego 
przemiału niedostateczna. Za zwyżkują­
cymi cenami pasz nie podążały ceny in­
wentarza rzeźnego i mleka, tak że opła­
calność produkcji hodowlanej znacznie 
obniżyła się. (az)

jaj z 9.109 tys. zł do 8.029 tys. zł; szynek 
peklowanych z 657 tys. zł do -42 tys. zł.

(k) Ustabilizowanie taryiy na przewóz 
cegły. Jak wiadomo, w wiosennym seso 
nie budowlanym r. b. w celu przeciwdzia­
łania zwyżce cen cegły Min. Komunikacji 
v,'prowadziło ulgową taryfę na przewóz 
cegły pełnej koleją na dalsze odległości. 
Wymieniona taryfa wprowadzona została 
na okres przejściowy do czasu, aż na 
rynku ukaże się dostateczna ilość cegły 
miejscowej produkcji, wobec czego ter­
min jej ważności zakreślony został z gó­
ry na czas: od 20 kwietnia do 30 czerwca 
br. Obecnie czynniki miarodajne uznały 
za konieczne przedłużenie okresu ważno­
ści taryfy wyjątkowej na cały sezon bu­
dowlany oraz ustabilizowanie jej na 
przyszłość celem usunięcia szkodliwej dla 
ruchu budowlanego i producentów cegły 
niepewności przy zawieraniu transakcyj 
na dostawy. Min. Komunikacji wyraziło 
zgodę na przedłużenie taryfy wyjątkowej 
na cegię pełną pod warunkiem uzyska­
nia rekompensaty ubytku wpływów z te­
go tytuiu przez nieznaczną podwyżkę ta­
ryfy na droższe gatunki cegły i na da­
chówkę oraz na cegłę pełną na najbliż­
szych odległościach, gdzie obciążenie prze­
woźnym ad valorum jest stosunkowo naj­
niższe. Regulacja polegać będzie na u- 
trzymaniu nadal taryfy na cegłę pełną na 
poziomie taryfy wyjątkowej, która przy- 
znaje zniżkę na odległość ponad 100 km, 
wzrastającą stopniowo do pełnych 25 pro­
cent na 306 km i dalej. Na odległościach 
najbliższych do 80 km taryfa ta zostałaby 
podwyższona o 10 proc. Podwyżka ta wy­
niesie około 1 zł na tysiącu sztuk; utrzy­
manie zniżonej taryfy na dalsze odległo­
ści przewozu daje w efekcie potanienie 
przewoźnego w kwocie około 6—7 zł na 
tysiącu sztuk. Podwyżka taryfy na droż­
sze wyroby cegiełniane,- a mianowicie na 
cegłę dziurawkę, porowatą i pustaki wy­
niesie 10 proc, od obowiązujących dotych­
czas opłat taryfy specjalnej. Dla dachów­
ki, która jest conajmniej 10-krotnie droż­
sza według ceny za jednostkę wagi od 
cegły pełnej, przywrócony zostanie po­
ziom taryfy z r. 1930, czyli podwyżka 
wyniesie o ca 30 procent.

KALENDARZYK ŁOWIECKI NA LIPIEC
Zgodnie z przepisami łowieckimi, obo­

wiązującymi na terenie całego kraju (o- 
prócz województwa śląskiego), w lipcu 
przypada czas ochronny na następującą 
zwierzynę i ptactwo:

Łosie-byki, łosie-samice i cielęta, jele- 
nie-byki, daniele-rogacze, jelenie i danie­
le łanie i cielęta, sarny-kozy i koźlęta, 
niedźwiedzie, niedźwiedzice z małymi, ry­
sie, żbiki, kuny leśne (tumaki), norki, 
borsuki, wiewiórki, zające-szaraki, zają- 
ce-bieiaki, głuszce-koguty, giuszce-kury, 
cietrzewie-koguty, cietrzewie-kury, ja­
rząbki, pardwy, bażanty-koguty, bażanty- 
kury, kuropatwy, przepiórki, dzikie indy- 
ki-samce, dzikie indyki-samice, słonki, 
bataliony (do 11 lipca), dzikie kaczory (do 
16 lipca), kaczki (do 16 lipca), dzikie kacz­
ki i młode (do 16 lipca), inne ptactwo 
wodne i błotne (do 16 lipca), czarne bocia­
ny, dzikie łabędzie, dzikie gęsi, dropie, 
dropie-kamionki (strepety), dzikie gołę­
bie, drozdy, kwiczoły, paszloty, puchacze, 
ptaki krukowate i drapieżne z wyjątkiem 
jastrzębi gołębiarzy, krogulców, wron 
i srok, żubry, bobry, kozica i świstaki.

ARESZTOWANIE WYBITNEGO 
KOMUNISTY

Władze policyjne aresztowały w War­
szawie wybitnego działacza komunistycz­
nego Żyda Stanisława Furstenberga, 
członka wydziału centralnego KPP i kie­
rownika wydziału wojskowego na Polskę, 
Niemcy i Francję.

Furstenberg od dłuższego czasu prze­
bywał w Moskwie na kursie wojskowym 
dla tzw. wyższych dowódców, który ukoń­
czył z wybitnym postępem. W kursie tym 
uczestniczyło 5 Hiszpanów, 2 Niemców, 1 
Polak (?), 7 Hiszpanów, 12 Czechów oraz 
po 1—2 delegatów państw bałkańskich.

Po powrocie do Warszawy Furstenber- 
ga aresztowano, znajdując przy nim ol­
brzymiej wagi instrukcje. Dodać należy, 
że Furstenberg pochodzi z rodziny ży­
dowskiej, znanej z działalności komuni­
stycznej.

ZAPORA I JEZIORO W PORĄBCE
Władze administracyjne wydały ostat­

nio mieszkańcom terenów, które w przy­
szłości zostaną zalane przez powstające 
jezioro w Porąbce, polecenie opuszczenia 
terenów. Obecnie zapora wodna w Po­
rąbce jest całkowicie dostosowana do 
swego zadania powstrzymywania mas 
wód, spływających po ostatnich desz­
czach z rzek Koszarawy i Soiy.

HURAGAN
Nad gminą Brzeżno w pow. sieradzkim 

I przeszedł niezwykłe silny huragan, który 
poczynił poważne spustoszenia, uszkadza­
jąc szereg zabudowań gospodarskich 
i domów, łamiąc drzewa i niszcząc płody 
rolne. Szczególnie ucierpiały wsie Ostrów, 

¡Sudajew i Rybnik. Straty bardzo duże.

AKT OSKARŻENIA W AFERZE 
MATURALNEJ

Już wręczono akt oskarżenia mgr. Ka­
zimierzowi Raczkowi, urzędnikowi kura­
torium lwowskiego oraz dwom braciom 
Mehrerom, mgr. Szymonowi i studentowi 
Józefowi, giośnvm z afery maturalnej, 
flaczek pozostaje pod zarzutem naduży­
cia władzy urzędowej z art. 286 k. k. a w 

I szczególności, że jako urzędnik kurato- 
jrium w gabinecie wizytatora Polańskiego 
zabrał z kosza na odpadki kalkę, z której 
odczytał temat maturalny, a z biurka na­
czelnika Jussa po otwarciu szuflady, za-

¡brał również tematy.
Bracia Mehrerowie odpowiadają za 

I współudział w tym nadużyciu władzy u- 
I rzędowej. Rozprawa rozpisana zostanie w 
¡ciągu kilku tygodni.

BRAK WĘGLAREK
Na skutek notatek o braku węglarek 

pod ładunek węgla na kopalniach Górne­
go Śląska Ministerstwo Komunikacji po- 
daje do wiadomości kilka cyfr charakte­
ryzujących istotny stan rzeczy pokrycia 
zapotrzebowania na węglarki.

Przewóz węgla i innych masowych ła­
dunków odbywa się na kolejach według 
z góry opracowanych na każdy miesiąc 
planów przewozowych. Norma na ładun­
ku węgła dla kopalń Zagłębia Górnoślą­
skiego była ustalona na konferencji sta­
łej komisji dla spraw przewozowych na 
maj i czerwiec na 4128 wagonów na dzień 
roboczy. Istotne zapotrzebowanie na Gór­
nym Śląsku w ostatniej dekadzie roku 
bieżącego wynosiło przeciętnie 4310 wę­
glarek na dzień roboczy, czyli o 4 i pół 
procent więcej niż przewidziano planem, 
zaś odstawiono i załadowano 4560 węgla­
rek dziennie, czyli załadowano więcej w 
stosunku do planu o 10,4 procent prze­
ciętnie dziennie.

W pierwszej dekadzie czerwca rb. (8 
dni roboczych) zapotrzebowanie wynosiło 
przeciętnie dziennie 4220 węglarek, czyli 
więcej o 2 procent w stosunku do planu, 
zaś podstawienie i załadowanie było prze­
ciętnie dziennie 4490 węglarek. czyli o 
8,8 procent więcej ponad n^mę '/¿..wi­
dzianą planem..
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Nędze i blaski londyńskiego ruchu
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Londyn
Londyńczyk ma trening w 

Czy będzie to bilet do opery, na który trze- 
ha prosić zlitowania agencji, w sezonie 
często do trzech tygodni. Czy owe „ogo­
ny ' przed kinem, by zdobyć jedno z tań­
szych miejsc na sobotni spektakl.

Wykwit! na tym tle specjalny proceder 
„zabawiaczy" czekającej publiczności, — 
akrobaci i muzykanci uliczni, produkują­
cy się wzdłuż chodnika. Są wreszcie agen­
ci dla wynajmowania składanych krzese­
łek przed kasami wielu teatrów.

Nie dziwiło więc wytrenowanych lon- 
dyńczyków, gdy wybuchł strajk autobu­
sów i fala ruchu runęła na kolej podzie­
mną, — że co rano i wieczór trzy miliony 
pasażerów stawać musiało w ogonkach 
„Untergroundu". Na ruchliwych skrzyżo­
waniach, jak Oxford Circus, bywało chwi­
lami, że taki ogon z przed kasy biletowej 
sięgał z podziemi aż na powierzchnię zie­
mi i kończył się gdzieś w zakrętach na ty­
łach sąsiedniego bloku.

Ale trzeba było patrzeć na anielską 
cierpliwość angielskiego tłumu! Bo gdy 
już wreszcie bilet jest zdobyty, czeka dru­
ga zasadzka — popsuta taśma w rucho­
mych schodach. Weź tedy, przyjacielu, 
nogi za pas i schodź kilka dobrych piętr 
pod ziemię! Dobrze jeszcze, gdy ci się 
uda znaleźć w tłoku stojące miejsce w 
wagonie.

1 tu znów ta sama angielska flegma, 
połączona z dobrodusznością! Oto gruba 
jejmość rozdziera się na glos z głębi wago­
nu, że chciałaby wysiąść i prosi o zrobie­
nie miejsca. Trudno — bo trudno przy 
tym szalonym ścisku. Ale jakoś dopoma­
ga ogólna życzliwość w sytuacji — i już 
wypuszczono niewiastę przy gradzie dow­
cipów i śmiechu.

Ale cóż na to wszystko zrobić? Nawet 
największa tolerancja współjadących nie 
zmieni faktu, że „Underground“ jest po­
twornym wynalazkiem, którego zrodzi! 
moloch wielkiego miasta. Schodzisz do piw­
nic witających cię wichrem maszyn wen­
tylacyjnych, odbywasz kilometrowe dy­
stanse nie widząc świata bożego, wdy­
chasz ohydny dym fajek współpasażerów 
i ledwo uchodzisz cało z tłoku.

W dodatku powiedzmy, że cały ustrój 
londyńskich kolei podziemnych czyni z 
nich specjalne — większe niż gdzieindziej 
— narzędzie tortur. Podczas gdy w szere­
gu innych wielkich miast powstawał sy­
stem linij podziemnych organicznie, pod­
dany przeważnie kierownictwu jednej 
kompanii, w Londynie istnieje aż siedem 
różnych linij i bynajmniej nie zawsze sko­
ordynowana jest ich praca.

Na stacji Kings Cross np. trzeba z jed­
nego peronu na drugi iść nieskończenie 
długi szmat drogi pod ziemią, bo każda z 
kompanij obrała sobie inny punkt pod 
budowę swego podziemniego dworca. Po­
nieważ zaś podziemia Londynu podziura­
wiono są niemiłosiernie tunelami — bo 
prócz „kolei podziemnej“ wiele daleko­
bieżnych linij ekspresowych także prze­
prowadzonych jest miastem — trzeba z re­
guły zjeżdżać w dół głęboko jak do ko­
palni,, czekać wpierw na windę i jeszcze 
na spodzie odbywać wędrówkę na właści­
wy peron. Przynajmniej częściowo jest 
się wynagrodzonym przez to. że londyński 
„Underground“ pędzi z zawrotną szybko­
ścią. Ale sprawiedliwość każę stwierdzić, 
iż „metro“ paryskie jest pod każdym 
względem górą.

Prawdziwą tragedią dla mieszkańców 
Londynu był strajk autobusowy. Sprawa 
poszła nietyle o wynagrodzerfia, ile o czas 
pracy. Personel zażąda! skrócenia służby 
z 8 na 7 i pół godziny, tłumacząc to coraz 
forsowniejszym ruchem londyńskim i wy­
czerpaniem fizycznym. Ale ponieważ ta­
ka zmiana wywołałaby dla tow. „London 
Transport“ pól miliona rocznie więęej nie­
doboru, przy tym dywidenda akcjonariu- 
szów zagwarantowana została (w wysoko­
ści 5 i pół proc.) ustawą w r. 1932, trzeba 
było albo przeprowadzić w parlamencie 
zmianę ustawy, albo wniosek pracowni­
ków odrzucić.

Zdawało się pierwotnie, że pracownicy 
wygrają, bo stała za nimi większość opi­
nii. Ale i dyrekcja przedsiębiorstwa sta­
nęła od początku twardo przy swoim. 
Wbrew przewidywaniom, że ustąpi choć­
by Z uwagi na prestiż koronacji, wzgląd 
ten ją jednak, jak wiadomo, nie wzruszył 
— i Londyn w dniu koronacji obył .się bez

Tunele zamiast ulic
Grupa inżynierów paryskich pod prze­

wodnictwem znanego urbanisty Gastona 
Bardeta wystąpiła z fantastycznym pro­
jektem założenia podziemnych ulic w Pa­
ryżu. Projekt ten ma uchronić mieszkań­
ców’ w razie nalotu nieprzyjacielskich sa- 

-inolotów od paniki i duszenia się w skro­
mnych schronach przeciwgazowych. Re­
alizacja projektu grupy inżynierów osza­
cowana została na 30 miliardów franków.

Budowa podziemi ulic trwałaby w' Pa­
ryżu przy intensywnym nasileniu 'pracy 
około 4 lata. Podziemne ulice ciągnęły­
by się blisko 30 metrów pod powierzchnią 
ziemi. Inżynierowie pragnąc wykazać 
się praktycznością swego projektu, goto­
wi są przystąpić najpierw do budowy tu­
neli podziemnych w jednej z mniejszych 
dzielnic miasta.

(Od własnego korespondenta
21 czerwca, „busów". Był to dla konfliktu moment 

czekaniu. P’z2ł°“°wy-. Jeszcze przetrwali pracowni­
cy dwa tygodnie przy targach, otrzymując 
zasiłki z strajkowych kas związku? aż ile 
ich opor wyczerpał. Nie można zresztą 
mowie o ich porażce, bo choć nie osiągnęli 
krotnego dnia pracy, zdobyli szereg in-

Kuriera Poznańskiego“)

Pewne dnia zbłąkany kot powstrzymał ruch na ulicah Londynu 
mają wynagrodzenienych ulg w pracy i 

po dawnemu.
Jak często w An 

się kompromisem.
Zresztą, porównując z naszymi stosun­

kami. nie potrzebuje londyński szofer się 
zbytnio skarżyć. Ma miesięcznej pensji 
prawie 600 złotych, asekurację na życie i

glii bywa, skończyło

! [metkopous 1 DRAMAT KOBIETY
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w rolach głównych BETTY DAVIES - FRANCHOT TONE 
— Sala chłodzona —

DZIŚ w środę, poraź ostatni — BROADWAY BILL na 44131

Przy dźwiękach 100 zegarów

»

We wrześniu nastąpi w Londynie w 
muzeum osobliwości otwarcie międzyna­
rodowej wystawy zegarowej. W chwili 
kiedy zostanie otwary ten przegląd histo­
ryczny zegarozhawstwa. odezwie się 100 
zegarów' wydzwaniając pełną rozmaitych 
tonacyj gamę dźwięków.

Wystawni londyńska skupiła na sobie 
zainteresowanie fachowców, gdyż wysta­
wione eksnonaty pochodzić będą z 19 
państw całego świata W salach muzeum 
zgromadzone będą interesujące zbiory po­
chodzące od XVI wieku do doby współ­
czesnej. Niektóre z nich maią swoją bo­
gatą zaklętą w stali historię. Najstarsze

Samoloty startują z szyn
Liczne katastrofy lotnicze już w czasie 

startu, spowodowane zbyt wielkim obcią­
żeniem samolotu, stały się bodźcem do 
szukania metody, zapobiegającej tym nie­
szczęśliwym wypadkom. Ostatnio zaczęto 
w' U. S. A. stosować nową metodę startu 
ciężkich samolotów', która dała doskonałe 
wyniki. Tstota tej metody polega na star­
cie nie bezpośrednio z lądu, czy, jak dla 
hydroplanów z morza, lecz na starcie z 
szyn. W tym celu samolot został umie­
szczony na specjalnym wózku dopasowa­
nym do szyn i w tym położeniu zostaje za­
ładowany. Posuwając się na wózku po 
szynach, samolot może osiągnąć, dowolną 
szybkość, bez względu na swój ciężar. Po 
osiągnięciu należytej szybkości samolot 
odczepia się od swego Wózka i unosi się w 
powietrze.

Liczne doświadczenia dowiodły, że start 
z szyn pozwała samolotowi wzbić się w 
powietrze nawet przy silnych wiatrach. 
Normalnie wiatry te nie pozwalają samo­
lotowi osiągnąć potrzebnej szybkości i czę­
sto są przyczyną katastrof. Szynowy po­
most całkowicie radzi sobie z tym, albo­
wiem szyny w każdym wypadku pozwala­
ją osiągnąć niezbędną do wzlotu szybkość. 
Jedną z bardzo dodatnich stron startu z 
szyn jest zbędność sterowania, które, jak 
wiadomo, iest zawsze wielką groźbą dla pi­
lotów', unoszących się na. przeładowanych 
samolotach. Na forze szynowym samolot 
trzyma się zawsze bardzo pewnie i może 
z niego : artować w ciemnościach, bez 
świateł, we mgle itp. •

Najhardziej zainteresoWahś śą -w tym 
hydroplany. startujące do długich lotów 
bez lądowania. Normalnie największy 
hydroplan może startować przy obciążeniu 
do 11 000 kg aczkolwiek mógłby w locie 
być obciążony do 14 000 kg.' Start z szyn

dwa tygodnie rocznego urlopu. Personel 
„busów“ londyńskich wynosi ponad 25 ty­
sięcy ludzi.

Na koniec, takie oto ogłoszenie znala­
zło się nazajutrz po strajku na poczesnych 
miejscach slolecznej prasy: „Tow. Komu­
nikacyjne London Trasport przeprasza

Szanowną Publiczność za niewygody, ja­
kich doznała przez wstrzymanie autobu­
sów, zarazem składa podziękowanie za 
Jej wyrozumiałość i cierpliwość podczas 
ciężkiego okresu."

Kurtuazja jest przysłowiową cechą 
Londynu. Oto dyrekcja, która przeprasza 
za strajk personelu! B. L.

uJ

zegary oczywiście, słoneczne będą repre 
zentowane obok wspaniałych i nowoeże 
snycli chronometrów oddających upłynię 
cie sekundy w najsubtelniejszej precyzj

Szczególnie interesujące i drogocenn 
zbiory zamierza dostarczyć na wystaw 
słynna firma lodyńska „Gabriel", francu 
ska „Martenot“ i Szwajcarska „Omega* 
Nie zabraknie również oryginalnie skon 
struowanych zegarów' łańcuszkowych 
krucyfiksowych, rokokowych, kominko 
wycli itd. Wśród „białych kruków'“ Szwaj 
caria wystawi piękne zegary wskazując 

•z wielką dokładnością miesiące, zmian1 
słońca i ważne rocznice historyczne.

pozwala na to ostatnie obciążenie, czyli 
daje 3 000 kg dodatkowego ładunku. Ten 
naddatek można wyzyskać albo celem po­
większenia ilości paliwa, czyli zwiększenia 
trasy lotu, albo, w celach obronnych, na 
bomby lub inną broń.

Panie w zabiegach o swą urodę nie omijają żadnej możliwości. W Ameryce — jak 
donoszą •— wynaleziono .aparat, który sztucznie tworzy rozkoszne doleczki w po­

liczkach. 1 wierzyć potem kobietom.

Wycieczka
Polskiego Touring Klubu 

na wystawę do Paryża
Delegatura Okręgowa Polskiego Tou­

ring Klubu w Poznaniu organizuje w dniu 
3 lipca br. wycieczkę turystyczną do Pa­
ryża w której mogą wziąć udział członko­
wie Klubu i ich rodziny. Uczestnicy wy­
cieczki wyruszą luksusowym autobusem. 
Droga autobusu prowadzi przez Berlin, 
Lipsk, Erfurt, Frankfurt n/M.. Saar- 
brüken, Verdun, Beimś do Paryża.

Na przejazd i zwiedzenie wymienio­
nych miast przewiduje się 4/4 dnia 
w każdą stronę, gdyż droga powrotna 
ze względów na koszta prowadzić będzie 
tą samą trasą. Pobyt w Paryżu po­
trwa od wieczora 7 lipca do godziny 7-ej 
rano 16 lipca br. Powrót do Poznania 
przewidziany jest na dzień 19 lipca godzi­
na 20-ta. Noclegi w hotelach w Berlinie, 
Erfurcie, Saarbrücken. Reims, jak rów­
nież w Paryżu będą zarezerwowane.

Koszty przejazdu w obie strony, ; pasz­
port i wiza wyniosą, ca. 175,— zł.

Bliższych informacji udziela Sekreta­
riat Polskiego Touring Klubu. Poznań, ul. 
Jasna 10. teł. 24 10 od godziny 10—14 i od 
godziny 17—19.

zg 27 300

Policja konna 
w Sztokholmie

Od połowy czerwca utworzono przy ko­
mendzie policji w Sztokholmie specjalny 
oddział konny. W skład kawalerii poli­
cyjnej wchodzą Szwedzi, których wzrost 
wynosi minimum 190 cm. Poza tym są 
oni stanu wolnego i posiadają wykształ­
cenie w zakresie gimnazjum. Pomimo 
tych bardzo ostrych warunków komendzie 
policji udało się skompletować 45-osobowy 
pluton. Pojawienie się jego na ulicach 
miasta we wspaniałych mundurach wy­
wołało żywy entuzjazm i pełne zadowole­
nie.

Zmotoryzowana hulajnoga
W Stanach Zjednoczonych cieszy się 

dużą popularnością nowy wynalazek, któ­
ry można określić jako zmotoryzowaną 
hulajnogę. Nowy środek lokomocji skła­
da się z ramy dolnej, połączonej z dwoma 
ogumowanymi kolami o malej średnicy 
najwyżej około 10 cm, kierownicy z dobu­
dowanym u podstawy motorem oraz sie­
dzenia umieszczonego nad tylnym kolein. 
Sprzęt ten pozwala na rozwinięcie szyb­
kości do 35 km na godzinę i jest bardzo 
tani.

Kiedy wolno nosić
słomkowe kapelusze

W Nowym Jorku wolno nosić kapelusze 
tylko od 15 czerwca do 1 września. Prze­
pis ten nie opiera się wprawdzie na żad­
nym postanowieniu prawnym, a na tak 
zwanym prawie zwyczajowym, które tak 
silnie zakorzeniło się w umysłach miesz­
kańców wielkiej metropolii, że przed 15 
czerwca ani też po 1 września żaden męż­
czyzna. gdyż tylko icb to. dotyczy — nie 
włoży słomkowego kapelusza.

WYSOKA KLASA GRY...
ZAWSZE AKTUALNY
I EMOCJONUJĄCY TEMAT...
NIEBYWAŁA WYSTAWA . . .
KULTURALNA REŻYSERIA ...

„ŚWIECZNIK KRÓLEWSKI“
z SIBILLA SCAMITZ — ER1EDL CZ E PA 

KAROLEM DIEIIL i INGA LIST
WKRÓTCE na ekranie kina 

APOLLO.
lig 44 136
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Zjazd Wlkp. Towarzystwa Kółek Rolniczych
Dziś obraduje w Poznaniu doroczny 

zjazd delegatów Wielkopolskiego Towa­
rzystwa Kółek Rolniczych. Udział dele­
gatów jest bardzo liczny, gdyż na 342 u- 
prawnionych do uczestniczenia w obra­
dach przybyło 321. Rano o godz. 8 odpra­
wi! nabożeństwo za spokój dusz zmar­
łych członków W. T. Ii., których liczba 
w roku sprawozdawczym wynosiła 385, 
prezes powiatu mogileńskiego i członek 
rady głównej W. T. li. R. ks. radca Soł- 
tysiński z Rzadkwina.

Otwarcie obrad zjazdu delegatów na­
stąpiło w auli Wyższej Szkoły Handlowej. 
Imieniem Kółek Rolniczych wygłosił prze­
mówienie powitalne prezes W. T. K. R., 
p. Stanisław Mikołajczyk. Powitał J. Em. 
ks. Iiardynala-Prymasa, gen. Knoll-Kow- 
nackiego, przedstawicieli władz, Uniwer­
sytetu Poznańskiego, prasy itp. Na powi­
tanie odpowiedział J. Em. ks. Kardynał- 
Prymas, dając wyraz radości, że wieś pol­
ska zachowuje wiernie ideały wiary ojców'. 
Podkreśliwszy, że oświata wsi sieje zdro­
we ziarno w duchu nauki Chrystusa, Do­
stojnik Kościoła złożył życzenia pomyśl­
nych obrad zjazdowi.

Imieniem wojska przemówił gen. Knolt- 
Iiownacki. Podkreślił, że armii chodzi o 
duszę żołnierza, a w Polsce jest taka ar­
mia, jaką jest rolnik, gdyż większość re­
kruta przychodzi ze wsi.

Kurator Jakóbiec powitał zjazd imie­
niem Kuratorium Szkolnego i podkreślił 
ścisły związek szkoły w dziedzinie oświa­
ty rolniczej, opartej o etykę chrześcijań­
ską w'śród szerokich rzesz ludu.

Imieniem Związku Izb i Organizacyj 
Rolniczych przemawiał p. Świeżyński. — 
Imieniem Małopolskiego Towarzystwa 
Rolniczego we Lwowie przemawiał wice­
prezes Malik, który wskazał na ciężkie 
walki, jakie stacza ludność kresowa z U- 
kraińcami na wsi polskiej.

Na serdeczne powitanie przez prezesa 
Mikołajczyka. delegatów organizacyj rol­
niczych powiatów, które włączone mają 
być w obręb Wielkopolski, odpowiedział 
w serdecznym przemówieniu prezes okrę­
gowy Towarzystwa Organizacyj Kółek 
Rolniczych Ziemi Kaliskiej p. Piątkowski. 
Dał wyraz radości, żc .Ziemia .Kaliska po­
łączy się w najbliższym czasie z Wielko­
polską, do której ciąży i historycznie jest 
przynależna. Następnie przemawiał je­
szcze przedstawiciel organizacyj rolni­
czych Centralnej Polski.

W skład komisji weszli pp.: Fenrych 
z Przybrody, ks. prób. Dziegiecki z Jeże­
wa, Franciszek Socha z Tulec i Jan Per- 
nak ze Słupi w powiecie rawickim. Do 
pióra powołano pp.: Józefa Kiełibę z Grze- 
bienisk i Józefa Oskarda z Rąbczyna w 
powiecie ostrowskim.

. Wiceprezes Lubieński nadesłał zjazdo­
wi życzenia z Hagi, gdzie bawi na konfe­
rencji rolniczej. Również nadeszło pismo 
gratulacyjne prezesa Izby Rolniczej Ka­
jetana Morawskiego, nieobecnego w Po­
znaniu..

Sprawozdanie z działalności rady okręgo­
wej W. T. K. R,

Po tych przemówieniach p. Mikołaj­
czak dał wyczerpujące sprawozdanie z 
działalności rady głównej Wielkopolskie­
go Towarzystwa Kółek Rolniczych.

Na wstępie prezes organizacji uczcił 
pamięć 385 członków zmarłych w roku 
sprawozdawczym. Prezes Mikołajczyk o- 
mówił szczegółowo działalność w roku u- 
bieglym i podkreślił, że broniono intere­
sów zawodowych członków W. T. Ii. R., a 
poza . tym pracowano nad kulturalnym 
podniesieniem wsi, przyciągając do wspól-

Dzień szybownictwa 
w czasie Targów gdyńskich

Klub szybowcowy w Gdyni przygoto­
wuje na niedzielę, dnia 27 czerwca rb. z 
okazji odbywających się w tym czasie 
Targów Gdyńskich wielką atrakcję w po­
staci pokazowych lotów szybowcowych 
nad Gdynią. Równocześnie na Targach 
Gdyńskich w dziale motoryzacyjnym wy­
stawiony będzie model szybowca, a na 
wybrzeżu demonstrowane będą próbne 
wzloty dla amatorów.

Dzień szybownictwa w Gdyni ściągnie 
na tę pouczającą imprezę niewątpliwie 
liczne rzesze zainteresowanych, a zwła­
szcza młodzież, tak chętną motoryzacji na 
lądzie i w powietrzu.

nadaje cerze PANI świe­
żość i POWAB MŁODOŚCI. 
JEST ON NAJPEWNIEJSZYM 
SPRZYMIERZEŃCEM 
URODY I POWODZENIA.

ng 11765

Delegaci Wlkp. Towarz. Kółek Rolniczych wypełnili szczelnie aulę WSH.
pracy przedstawicieli samorządu gospo­
darczego. Mówca wskazał, iż mylnym 
jest zdanie, jakoby skończył się kryzys 
gospodarczy na wsi. W atmosferze tzw. 
poprawy gospod. podwyższono wymiar 
podatku dochodowego, majątkowego wy­
równawczego i obciążono Wielltopolskę 
dodatkową sumą około 800 ays. złotych 
opłat drogowych. Zwróciła uwagę szcze­
gólnie podwyżka podatku dochodowego, 
którego wymiar poza podwyżką innych 
świadczeń publicznych podwyższono o 40 
do 50 procent. Te zbytnie obciążenia ha­
mują właściwy postęp w rolnictwie i od­
czuwa się je jako krzywdę.

Dalej mówca stwierdził, że poprawa 
gospodarcza w rolnictwie wielkopolskim 
jeszcze nie zaistniała. Fałszywa opinia o 
tej poprawie przyniosła nawet w darze 
zwiększone świadczenia publiczne, oraz 
wrogo nastawioną do rolnictwa opinię 
publiczną. Długie lata posuchy i klęski 
mrozu grożą niebezpiecznymi następstwa­
mi. Nieuregulowanie kwestii zadłużenia 
rolniczego i spółdzielczości zagraża kom­
plikacjami, a brak wytycznych polityki 
zbożowej i brak długodystansowego planu

Zlot obrońców ziem zachodnich
na kongres ku czci Chrystusa Króla

W związku ź Międzynarodowym 
Kongresem, ku czci Chrystusa Króla 
zwołany został do Poznania na dzień 
29 czerwca pierwszy ogólny zlot o- 
brońców Wielkopolski, Pomorza i Ślą­
ska dla zamanifestowania ich uczuć 
katolickich.

Program zlotu jest następujący:
W dniu 29 bm., we wtorek, to zna­

czy w dniu zakończenia kongresu, o 
godz, 8,30 rano wszystkie delegacje 
i poczty sztandarowe organizacyj po­
wstańczych, które wezmą udział w tej 
potężnej manifestacji katolickiej, jaką 
będzie kongres, ębiorą się na placu 
Sapieżyńskim, gdzie nastąpi uroczyste 
powitanie pielgrzymki niepodległo­
ściowców i obrońców Wielkopolski, 
Pomorza i Śląska przez ks. dra docen­
ta Bronisława Gładysza, kapelana 
wojsk powstańczych. Do pielgrzymki 
przemówi następnie pierwszy b. pre­
zes Rady Żołnierzy i Robotników, dr 
Celestyn Rydlewski. Po odśpiewaniu 
pieśni „My chcemy Boga“ z towarzy­
szeniem orkiestry wyruszy pielgrzym­
ka z pieśnią „Serdeczna Matko“ na 
ustach na pontyfikalne nabożeństwo 
na plac Wolności i zajmie dla wzięcia 
udziału w tym nabożeństwie wskazane 
miejsce.

O godz. 12,30 odbędzie się z bardzo 
urozmaiconym programem uroczysta 
akademia w kinie „Słońce“.

O godz. 2 po poł. nastąpi zbiórka

ko res

Z. N. K. Wypowiedzenie jest nieważne al­
bowiem przysługuje Panu wypowiedzenie trzy- 
miesięcnze licząc od 1 czerwca br. Pracodawca 
nie może żądać od pracownika umysłowego wy­
korzystania urlopu w okresie trzymiesięcznego 
wypowiedzenia. Należy się Panu zatem wyna­
grodzenie za czerwiec, lipiec i sierpień oraz za 
18 dni września br. na nadgodziny. (I<)

Dom 2 — Pałuki. Gdyby Pan przystępował 
do budowy pomieszczeń mieszkalnych i 
w tym celu konieczne by było zniesienie lub 
przerobienie budowli, natenczas musiałby Pan 
udowodnić konieczność usunięcia lokatora i wy­
powiedzieć najem eon ijmniej 3 miesiące na­

gospodarczego utrudnia orientowanie się 
w przyszłości.

Wreszcie omówił p. Mikołajczyk spra­
wę osadnictwa. Fakt zmiany granic wo­
jewództwa poznańskiego zmieni również 
granice działalności organizacyjnej W. T. 
K. R. przez wyłączenie powiatów północ­
nych i przyłączenia Kaliskiego.

Obrady trwają, (kl.)

f Do Paryża
wycieczki kolejowe 11 i 17 dnio- 
we co 6 dai zl 295,—

f ź wycieczki morskie 2
ś i /r —_ - i 3 tygodniowe w iip- 

'r ^HFIn cu< sierpniu, wrześniu

1 Francopol
Poznań, św. Marcin 58. Telefon 41-04 

Warszawa, Mazowiecka 9.
ng 44 ¿20

pielgrzymki na pilic u Wolności celem 
wzięcia udziału w demonstracyjnym 
pochodzie kongresu.

Akces do wspólnej manifestacji 
delegacyj miejscowych i zamiejsco­
wych prosimy zgłaszać pisemnie lub 
ustnie do Komitetu, Poznań, Wolnica 
nr 1, w poniedziałek 28 i we wtorek 29 
bm. Poczty sztandarowe organizacyj 
zamiejscowych przechowane będą 
Wolnica 1.

Komendę nad pochodem sprawo­
wać będzie por. rez. Podgórski.

Gorącą odezwę, wzywającą do u- 
działu w tej manifestacji, podpisali: 
dr Celestyn Rydlewski, dr Czesław 
Meissner, dr Stanisław Celichowski, 
płk Stanisław Thiel, ks. doc. dr Gła­
dysz. ’

Walka o puchar
dobrego wina z piwnic p. Jóźwiaka roz­
grywa się pomiędzy artystami zespołu re- 
wiowego w Adrii. Balony humoru pękają 
na scenie a gaz rozweselający, pobudza 
widownię do serdecznego śmiechu.

Komisja sędziowska, w tym wypadku 
publiczność (wpisowe 2,— zł), jest w kło­
pocie — komu przyznać pierwszeństwo. 
Jak wiadomo startują 3 załogi na balo­
nach: „Taniec“, „Piosenka“ i „Humor“. 
Jutro dalsze eliminacje w nowej rewii p. 
t. „Nasze zwyczaje“.

-Pg' 28 504-25,91

przód, zwrócić lokatorowi koszty przeprowadzki 
w wysokości jednomiesięcznego komornego oraz 
zapłacić tytułem odszkodowania sumę rocznego 
komornego. Ponieważ Pan zamierza przystąpić 
do budowy magazynów h a n d 1 o w y c h, loka­
tora Pan absolutnie usunąć nie może, jeżeli on 
komorne regularnie płaci. W starych domach 
obowiązuje podstawowe komorne z czerwca 1914 
roku przy uwzględnieniu 15 pet obniżki. Nowy 
gospodarz domu nie może jednostronnie pod­
wyższyć komorne i stawiać nowe warunki. (Kl

S. D. Dokładnych informacyj w tym kierun­
ku udzielić Pan może jedynie Izba Przemysło­
wo-Handlowa w Poznaniu, ul. Mickiewicza 31, 
dokąd się zwrócić i znaczek na odpowiedź dołą­
czyć należy. (K)

Gabinet kosmetyczny
Magistra Kuntzówny
Poznań, Sew. Młelźyńskiego 4 m. 3, teł. 5438
Pielęgnacja cery i włosów. Usuwanie 
plam i piegów oraz nadmiernego 
dg 23517 owłosienia.

SPORT
Lekka atletyka

Do Antwerpii wyjeżdża w czwartek 
kilku lekkoatletów, którzy w ramach wiel­
kich zawodów spotkają się z reprezen­
tantami Holandii, Danii, Finlandii, An­
glii, Szwęcji, Norwegii, Węgier, Niemiec, 
Luksemburga, Szwajcarii i Belgii.

Wyjeżdżają: Biniakowski, Popek, Śli- 
wak, kucharski, Sznajder, Noji i Hanke; 
jako kierownik ekspedycji p. Ślachciak.

Zasłona, Hanke, Noji, Śliwak. i, Kuchar­
ski oraz p. Ślachciak Jecą samolotem na 
Pragę, Frankfurt i Brukselę, Biniakowski, 
Sznajder i Popek polecą z Poznania przez 
Berlin, Zawody w Antwerpii odbędą się 
w sobotę i w niedzielę.

Sukcesów od naszych zawodników w 
tak silnej konkurencji nie należy się Spo­
dziewać. Połowa naszej reprezentacji, to 
sprinterzy, którzy w porównaniu z klasą 
zagraniczną przedstawiają się słabo. Po­
pek i Zasłona nie będą mieli wiele do po­
wiedzenia w biegach na 100 i 200 metrów 
w towarzystwie Szwajcara Haenni czy 
Holendra Oseńdarpa. W nieco lepszej sy­
tuacji będą ,§iiwak i Biniakowski na 400 
m, chociaż zwycięzcy należy szukać praw­
dopodobnie wśród Anglików. Na ' 800 hi 
Kucharski będzie musiał stoczyć walkę 
z Węgrem Szabo, który znajduje się obec­
nie w doskonalej formie, jak to wykazał 
na zawodach w Finlandii. Na 1500 iń Ku­
charski będzie miał nie mniej trudne sta­
nowisko w walce z doskonałym Moster- 
tem. Noji na 3000 i 5000 m spotka się z 
Finnami, Węgrem Kelenem, Niemcami, 
Belgami i Anglikami. Dużo liczyć można 
na Sznajdera, jeżeli przejdzie o tyczce 4 
metry. Mniejsze szanse ma Hanke w sko­
ku w dal.

16,30 metrów w rzucie kulą. Na akade­
mickich mistrz, lekkoatletycznych w Ka­
lifornii osiągnięto szereg wspaniałych 
wyników.

W skoiku o tyczce rekordzista świata 
Sefton osiągnął 4,4.7 m.

W. skoku wzwyż pierwszym miejscem 
podzielili się Albritton, Cruster i Thur- 
ber identycznym wynikiem 1,98 m.

W skoku wdał King uzyskał 7,68 m.
W dysku wygrał Zagąr rzutem 47,45 m.
W rzucie kulą Frąnćis osiągnął świet­

ny wynik. 16,30 m.
emaliowane - metalowe
Fabryka Wyrobów Metalowych 
Poznań, Ratajczaka 17, tel. 30-03

______________________ Ng 43875__________

Piłka nożna
Polonia — HCP. W niedzielę o godz. 

17,30. odbędzie się pa, .boisku „Warty" 
pierwsze, tegoroczne spotkanie o mistrzo­
stwo Polski, pomiędzy, K.S. „Polonią“ mi­
strzem; okręgu- warszawskiego,, a K. S. „H. 
C. P.“ mistrzem okręgu poznańskiego.

Zawody powyższe wzbudzą niewątpli­
wie wielkie zainteresowanie, bowiem obie 
drużyny wystąpią w swych .pełnych skła­
dach. Należy oczekiwać gry ciekawej i za­
ciętej, (kom)

Wyniki niedzielnych spotkań. Mistrzo­
stwo klasy A (spadek): Unia Kościan — 
Szamotulski 2:0 (0:0).

Mistrzostwo klasy B: Pogoń Środa — 
Sokół Wolsztyn 8:2 ¡3:1), Stella Gniezno
— Sokół Leszno 7:2 (2:1).

Mistrzostwo juniorów: Legia — Admi­
ra 2:1 (2:1).

Puchar pocieszenia: Huta Antonjnek
— H.C. P. III 0:3 (0:0), Polonia N. Tomyśl
— Sokół II Poznań 1:2 (1:2). Orkan Fa- 
bianowo K. P. W. III 3:3 (1:1).

Piłka wodna
P. T. P. I A. Z. S. 3:0 (2:0). Spotkanie 

powyższe rozegrano na pływalni przy elek­
trowni.

Unia i Warta (0:1) na pływalni P. T. R. 
Do przerwy prowadziła Warta 1:0, po prze­
rwie Warta wyszła z wody i meczu nie do­
kończono.

Tenis
W Wimbledonie rozpoczęły się we wto­

rek rozgrywki o mistrzostwo tenisowe 
świata pań. Jędrzejowska rozegrała pierw­
sze spotkanie z Angielką Noel,1 bijąe ją 
łatwo 6:2, 6:0. Mistrzyni Wimblędonu 
Amerykanka Jacobs walczyła z Angielką 
Harvey,. odnosząc również łatwe zwycię­
stwo 6:2,-6:1.

Inne ciekawsze wyniki .pierwszego dnia 
przedstawiają się następująco.: .

Dunka Sperling, wyeliminowała mi­
strzynię Węgier Baumgarten 6:2, 6:0. Fran­
cuzka Mathieu wygrała ze swoją rodaczką 
Boegner 6:1, 6:0. Nienika 'Horn zwycięży­
ła Angielkę Burrows 6:1, 7:9, 7:5. Francuz­
ka Hcnrótin przegrała niespodziewanie z 
Holenderką Coüquerqüe 1:6, 1:6. Stam­
mers (Anglia) wyeliminowała Angielkę 
Lyle 6:2, 6:2. Amerykanka Marble odnio­
sła zwycięstwo nad Hąrdwick 9:11, 6:4, 
6:4. Scriyen wygrała z Irlandką Harman 
6:Q, 6:2. Lizana pokonała Osborne 6:2, 6:2. 
Pierwsza rakieta Anglii Round wygrała 
z Wheatcroft, 6:1, 6:1. , ,

We wtorek rozpoczęły się również roz­
grywki w grze podwójnej panów. Ciekaw­
sze wyniki pierwszego dnia były następu­
jące: Para amerykańska Budge i Mąko 
pokonała parę Prenn i Wargoys 6:2, 8:3, 
6:1. Para angielska Hughes i Tuckey, W 
niąca tytułu mistrza Wimblędonu, odnio 
sła cenne zwycięstwo nad doskonałą parą 
francuską Bernard i Borotra 6:4; 6:3, 1:6. 
3:6, 16:14. Amerykański Polak Parker- 

jPajkowski, .grając do, spółki z Włochem 
Stefanim, odniósł zwycięstwo nad parą 
Clarkc-Grossmitli 6:4, 6:2, 4:6, 4:6, 7:5.

•t-
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CIECHOCINEK

Dnia 22 czerwca 1937 r. o godz. 15,45, zasnęła w Bogu, opatrzona 
sakramentami sw., nasza najdroższa i najtroskliwsza matka, ś. p.

z Knypińskicłi

Wacława Hojnacka
. Pof.l:z®b pędzie się w piątek. 25. 6. o godz. 16 z kaplicy cmentar­

nej parafii Bożego Ciała w Dębcu. Msza św. żałobna nazajutrz o godz S 
w kościele parafialnym Ks. Ks. Zmartwychwstańców.

Os
\ Stroskani ,

Wierzbięcice 38 m. 8. córka i syn.
Zakład Pogrzebowy „Ceremoniał", ul. Towarowa 25. Tel. 31-80.

PIERWSZORZĘDNY
PENSJONAT

„PIAST
(dawniej „Janina")

Al. Piłsudskiego L. 11.
Komfort, woda bieżąca, 
gorąca i zimna dietetyka. 

Tylko dla Chrześcian
ng 27 372

Kupuję len
z żniw 1937r. Oferty wraz 
z próbką pod adresem: Wen- 
zel John, Wekelsdorf (Cze' 
chosłowacja). ng 45726

SAMOCHODY
używane wszelkich fabrykatów jako nad­
zwyczajne kupna okazyjne poleca

BRZESKIAUTO S. A. Poznań
Dąbrowskiego 29. tel. 63-23, 63-65
Oddział: Jak. Wujka 8. tel. 70-60

Fabryka karoserri — nowocześnie urządzone 
warsztaty mechaniczne—stacja obsługi —Garaże 

ng 44524

W poniedziałek, dnia 21 czerwca 1937 r. o godzinie 13 
zasnęła w Bogu, opatrzona kilkakrotnie Sakramentami św., 
po -j-letnich ciężkich cierpieniach, nasza ukochana, troskli­
wa matka, teściowa i babcia, ś. p.

z Toinikiewiczów

Józefa Sikorska
T voto Gubańska

Przeżywszy lat. 73. Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 
-4. bm o godzinie 5,30 po południu z kaplicy garnizonowej 
przy walach Jana III na cmentarz parafialny św Woj­
ciecha. o czym donoszą

w ciężkim smutku pogrążeni 
zg 27 292 dzieci i wnuki.

Poznań. Małe Garbary 5.

Poważne przedsiębiorstwo zbożowo-na­
sienne w siedzibie województwa poszukuje

natychmiast
Przewielebnym Księżom, wszystkim 

Krewnym i Przyjaciołom, Znajomym i Lo­
katorom za oddanie ostatniej przysługi 
naszej drogiej zmarłej, ś. p.

rutynowanej

Przewielebnemu Duchowieństwu, a mianowicie Ks Kan. 
Goc. Kozierowskioinu. Ks. Ilziek. Wnukowi. Ks. Prałat. 
Łagodzić, Ks. Prof Prób. Powelowi, Ks. Wikar. Janu­
szewskiemu. JWPanu Mańkowskiemu. Zarządowi majęt- 
)\ innogórskiej, Stów. Chrzęść. Nar. Nauczycieli Kól Miło­
sław. środa i. Września. Sodal. Mar. Naucz., wszystkim 
Organizacjom i Delegatom Kółek miejscowych i zamiejsco­
wych, oraz Krewnym, Przyjaciołom. Kolego-m i Znajomym 
za oddana ostatnią przysługę i wyrażone współczucie z po­
wodu śmierci drogiego nam ojca i dziadka, ś. p.

Antoniego Mikołajewskiego
składają tą drogą najserdeczniejsze

podziękowania
P& 507-25,133 dzieci i wnuki.

Winnagóra. p. Miłosław, dn. 22. 6. 37.

oraz za liczne dowody współczucia, wieńce 
i kwiaty składamy serdeczne

Bóg zapłać!

która może wykazać się kilkuletnią pracą 
w branży zbożowo-nasiennej.

Zgłoszenia uprasza się wraz z odpisami 
świadectw i podaniem żądanej pensji do 

„Kuriera Poznańskiego“'pod dg 23519

ng 45 7‘¿7

zg 27 290 Dzieci i rodzina.

Za okazane współczucie, nadesłane kondolencje. wieńce, 
kwiaty oraz udział w pogrzebie męża mego, ś. p.

Potrzebny do natychmiastowej dostawy

komplet maszyn stolarskich
nowych, względnie w bardzo dobrym stanie, a mia­
nowicie : wyrówniarka, piła tarczowa, taśmówka, wier­

tarka łańcuszkowa, fryzerka.
Oferty Biuro Ogłoszeń ,.PAR“, Poznań. Al, Marcinkow-
Pg 28458-24,82 skiego 11 pod „24,82“

Wyjeżdżam
od 23 do 29 czerwca br.

Leona Piotra Neji
składamy wszystkim a zwłaszcza Związkowi Kolejowemu, 
Pracownikom Elektrowni Kolejowej. Krewnym i Znajo- 

• inym serdeczne

Bóg zapłać!
Reprezentacja CITROEN

na województwo Poznańskie 
Poznańska Centrala Samochodowa 

ANTONI JABŁOŃSKI,
POZNAŃ, Dąbrowskiego 8. ===

ng 45881

Telefon 64-58
zg 27 288/9 zona z synem. r

Fr. Ratajczaka 36.

Obrączki
biżuterie, zegarki oraz wszelkie 
naprawy najtaniej B- Sobczyń- 
ski. Poznań, Al. Marcinkowskie­
go 16. zd 96 081

Łyżeczki
łyżki, noże, widelce, alpakowe, 
nierdzewne, cukiernice, maśielni- 
ce, zastawy. M. Żuromski, Po­
znań, ul. Szkolna 7/8. zd 7

Kupię tartak
do rozbiórki ewentualnie lokomobilę lub trak 
z transmisją osobno, opro SCHULER 
n 2729» Boruja-Kościelna pow. Wolsztyn

Nagłówkowe 6lowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy. 5 liczb = jedno słowo, 
i. w. z, a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tym

5 nagłówkowych

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład: n 2395. z 21 025, d 1611 
i t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 10,45.

1. DOMY PARCELE

Willa wielkopańska 1 mieśzkanio 
wa z wielkim holem

10 pokoi z ogrodem
blisko Parku Moniuszki, korzyst­
nie do sprzedania lub zamiana na 
dom. Oferty Kurier Poznański 
. zdg 19 776

Kamienicę
komfortową — Park Wilsona 
sprzedam 160 000.—. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 400

Kamienica
bezpodatkowa, stempla. Focha 
90 000,— czynsz 9 400.— wpłata 
00 000,— właściciel. Oferty Kurier 
Poznański zdg 543

20.000
kupię skład, przyjmę przedstawi­
cielstwo, przystąpię do spółki. — 
Poważne zgłoszenia adm. Kurie­
ra Poznańskiego zdg 244

Sprzedam
kamienice nową, zdrowa, gotów 
ke 96 000.—, dochód 10(X)0.— 
Oferty Kurier Pozn. zdg 19 540

Willę
komfortową, cenrum Łazarz 
sprzeda właściciel. Oferty Kurier 
Poznański zdg 173

Parcele
1 082 kw m kościele łazarskim: 
040 m kw. Morawskiego; 927 m 
kw. Grunwaldzkiej: 1 000 m kw. 
Zbąszyńskiej; 1111 m kw. Gro­
chowskiej tanio sprzedam. Ma­
ciejewski, Focha 81, wejście Je- 
skiego. telefon 62-66. zdg 555

Poszukuję
cichego wspólnika z kapitałem 
30—40 000 zł do bardzo dobrze 
prosperującego koncesjonowane­
go przedsiębiorstwa przez minist. 
skarbu. Zgłoszenia do Kuriera 
Poznańskiego zdg 423

Jaremcze
Pensjonat „Lwigród“, poleca 
piękne, słoneczne pokoje. Kom­
fort. Park, Tarasy. Garaże. 
Kuchnia zdrowa, obfita. Ceny 
nader umiarkowane. ng 45 702

Willę
•5 pokojową, komfortowa, bezpo- 
dabkówą, ogród, bliższej okolicy 
Poznania sprzedam. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 18 961.

Willę
komfortową. Poznaniu okazyjnie 
sprzedam. Pocztowa 15 — 2.

zdg 465

15 000
do 20 690 zł poszukuje pożyczki 
na 1 rok za dobrym oprocentowa­
niem pod zastaw listu hipotecz­
nego. Zgłoszenia Kurier Pozn.

zdg 422

Letnisko
dwór nad jeziorem, plaża w par- 

iku, las blisko, duże słoneczne po- 
ikoje. stacja o 3 km, dogodna ko 
(munikacja z Poznaniem. Moście 
szyce. pow. Lubiń, tel. Dalewo 2

____  zdg 19 949

Meble
najnowszych fasonach, najwięk­
szym wyborze

„Hala Mebli“ 
Wrocławska 38. Dogodne warun­
ki spłaty. Pg 28 488-56,47

Samochód
limuzyna. Citroen, modny, w do­
brym stanie na sprzedaż. Oferty 
Kurier Poznański zdg 19 775

Antyki
wysprzedaje najniższe ceny salo­
ny. gabinety, jadalnie, pianino. 
Pocztowa 22. Pg 28 473-55,32

Wózki
rowerki, wybór, tani-o. Trąbczyń- 
ska. Pierackiego 11 podwórzu 
..Kredyt" zdg 14 082

Parcele
Osiedle Warszawskie w różnych 
wielkościach sprzeda korzystnie. 
Zgłoszenia Kurier Poznański

zdg 250

Willa
czteromieszkaniowa, bezpodatko­
wa, wpłata 8 000,— amortyzacja. 
Rossmann, Fredry 6. zdg 473

Spólnika
czynnego kapitałem do 5 000,— 
poszukuję, masowy artykuł bez 
konkurencyjny, duży zysk zapew 
niony. Zgłoszenia Kurier Pozn.

zdg 466

Kamienicę
przy kościele łazarskim, dochód 
4 000,— sprzedam 40 000.— wpla­
ta 30 000,— Oferty Kurier Pozn. 

zdg 475

Kamienicę
sprzedam pierwszorzędnym stanie 
duży objekt częściowo hipoteka 
amortyzacyjna. Zgłoszenia Kurier 
Poznański zdg513

List
hipoteczny prima na 15 000.— 6 
pet płatne za 16 miesięcy odstą­
pię korzystnie. Oferty Kurier Po­
znański zdg 501

Krynica
pensjonat

Sokolica
śliczne parkowe położenie. Ogród 
— Tarasy. Znakomita kuchnia 
Fachowe kierownictwo. Ceny 
przystępne. d-g 23 128/9

«.J^OSORIST^

Bridge . obiady
ul. Fredry 12.__________zdg 19 780

Skład
owoców, dobra egzystencja sprze­
dam zaraz. Adres wskaże Kurier 
Poznański zdg 19 613

1 080 samochodów
rozebranych używane części pod­
wozia mleczarskie opony najta­
niej w firmie Autoskład, Po­
znań. Dąbrowskiego 89. tel. 46-74 

dg 23 339-40

Skład
towarów krótkich, bielizna, za­
prowadzony, mieszkanie, komfort 
sprzedam. Adres wskaże Kurier 
Poznański zdg 19 970

Kamienica
nowocześnie, solidnie budowana 
Mieszkanie trzypokojowe, parkie 
ty. balkony, piece, cena 135 000,— 
hipoteka 28 000.— amortyzacja 
Oferty „Par“, pod „56,53“.

Pg 28 502-56,53

Dom
rodzaj wilii komfort, bezpodatko- 
wy, dobre położenie, przystanek 
tramwajowy dochód 5 009 spiesz­
nie kc-rzystrre sprzedam. Oferty 
Kurier Poznański zdg 586

15 000,—
1 hipoteka nowy dom. wartości 
56 000,— spiesznie poszukuję. — 
Dam wysoki procent. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 587

Ostrzegam
przed kupnem jakichkolwiek me­
bli od męża mojego Aleksandra 
Sobolewskiego, gdyż wszystkie 
meble jak i inne przedmioty sa 
moją własnością. Janina Sobo­
lewska, Śrem Pozn.. Mickiewi- 
cza 53.___________ ___ng 45 793/4

„Meble W. Paetz“
Najnowocześniejsze wzory ni­
skie ceny Poznań. Wrocławska 
15. Coroczna wystawa na Tar­
gach Międzynarodowych.
 Ng 43 883

Dog
czteromiesięczny sprzedam. Wiel­
kie; Garbary 39, m. 13. zdg 217

K3. LETNISKA 
i UZDROWISKA a

W Juracie
do sprzedania śliczny

plac budowlany
położenie najlepsze. Oferty Ku­
rier Poznański dg 23 518

Kupię
dom piętrowy, nowy z wolnym 
składem bez długu przy Pozna­
niu. gotówką 12 000.—. Oferty 
Kurier Poznański zdg 458

Letnisko
Kuźnica Zhaska, pow. Wolsztyn, 
piękna falista okolica, duże so­
snowe lasy, jeziora, rozrywki, do­
bra kuchnia 3,50 zł dziennie.

dg 23 483

Dom
piętrowy na sprzedaż. Belweder- 
ska 11. zdg 460

Willę
dochodowa (Ostrorogu) sprzedam 
34 000,— wpłaty 20 000.— Gru­
szczyński, Marcinkowskiego 17 a. 

zdg 359

W Puszczykowie lub
Puszczykówku

od sierpnia poszukuję 2 pokoi z 
kuchnia. Zgłoszenia z podaniem 
ceny Kurier Poznański zdg 318

Oszczędzisz
dużo stołując się w znanej Śnia- 
dalni Sobczyńskiego, Ratajczaka 
2.____________________ zdg 19805

„Na czas wystawy
w Paryżu“

poleca swe wytwórnie umeblowa­
ne pokoje i wykwintna kuchnie 
warszawsko - francuską. M-lle 
Łabędzka, 253, rue St. Honoré, 
Paris I, (tuż przv Wystawie).

dg 23 520

» Maszyny
do pisania

małe i duże, no- 
we i używane z 
gwarancja. do- 
starcza najko- 
rzystniej. Ko­

chanowicz i S-ka, pi. Wolności 13
Pg 28 071-23,258

OŻENKI

Broszki, guziki, klamry, 
paski

po-leca
Andrzejewski,

Szkolna 13. d-g 28 23-0

Parcele
budowlane dogodnych wa,runkach 
na sprzedaż. Górna WiiMa 92.

zdg 095

Dom
nowy piętrowy, skład 13X10*/: bez 
długu sprzeda właściciel. Adres 
Kurier Poznański zdg 393

2.^MENIĄDZ^
Za

udzielenie mi pożyczki 10—15000’ 
zł. dobre zabezpieczenie i oprn-’ 
centowanie na 1 rok dam posadę 
jako korespondent, buchalter, — 
magazynier, na stałe. Zgłoszenia 
Kurier Poznański zdg 421 '

Sopot
Zapraszamy na ntiły pobyt do 
polskiego pensjonatu „Wanda“, 
Krnststrasse 7, tel. Gdańsk 511-15 
Bezpośrednio przy plaży, woda 
gorąca, zimna w pokojach, ku­
charz Warszawy. Kuchnia zdro­
wa. na żądanie dietetyczna. Ge­
ny umiarkowane. Pensjonat czyn­
ny cały rok. Informacje na miej­
scu. ug 44 556

Fryzjerski
dzielnej, uczciwej poszukuje fry­
zjer (prowincja) dobrze usytulo- 
wany .ceł ożenek. Oferty Kurier 
Poznański ng 45 813

Lokal
dobrze zaprowadzony, centrum 
miasta, zupełnym wyszynkiem od 
zaraz do sprzedania, powody ro­
dzinne. Zgłoszenia Agentura Ku­
riera Poznańskiego. Gdynia.

ng 44 396

Restaurację
alką, mieszkaniem, ogrodem pe- onn wna egzystencja korzystna dzier-

, . , , żawa sprzedam. Zgłoszenia Zyg-
worków od soli 100 kg Zgłoszę- muntowicz, Dolna Wilda 53 — 
ma Kurier Poznański zdg 2o6 'skład. zd 276'

Sprzedaż — Naprawa
montownia piór — 

wszelkich systemów 
piór wiecznych o- 
łówków automa­
tycznych. Naprawa 
natychmiast w fir­
mie Józef Czos- 
nowski. spec, skład 
papieru, Poznań —
Fr. Ratajczaka 2.

dg 23 371

Śmietniki betonowe
pojemności 2, 1’/: i 1 m’ dostar­
cza Wytwórnia wyrobów betono­
wych, Langiewicza 3, tel. 79-48.

zdg 18 027

Rower
męski używany tanio sprzedam» 
Jarocho wskiego 71, Włodarczak. 

zdg 279

Skład
.delikatesów przy Głównej ulicy 
korzystnie sprzedam. Górna Wił- 
da 73.____________________zdg 224

Tanio
sprzedam z powodu wyjazdu do­
brze prosperującą wytwórnie mę­
skich skarpet Poznaniu. Oferty 
Kurier Poznański zdg 312/13

Restaurację
śródmieście ożywiona ulica z po­
wodu starości sprzedam. Oferty 
Kurier Poznański zdg 327/8

Kraty
5 m X 3 m w bardzo dobrym 
stanie sprzedam. Wawrzyńca 22, 
m. 7. zdg 232

Meble
kupuje sie najtaniej u
Bakosia, Stary Rynek 51

zdg 535/6
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Aparat
fotograficzny 4,5X6 Tessar Zeisa 
1,5 migawka szczelinowa, 12 ka­
set tanio H. Olszański, ul. Cie­
szkowskiego nr 5, od godz. 19 do

-21. zdg 303

Komplet
maszyny parowej w dobrym sta­
nie korzystnie na sprzedaż. Zgło­
szenia Zieliński, Żnin, interes 
Zbożowy, telefon, ng 45 883

kuchnia.
spodarza
portier.

Trzypokojowe
ia. balkon, słoneczne.

zaraz. Ul.
4¡f .od go- 
Mostowa 2. 

zdg 459

Piec
■żelazny o 2 ogniskach sprzedam. 
Gen. Kosińskiego 10. m. 2.

zdg 367/8

Łódź
motorkiem sprzedam. Oferty Ku- 
-ier Poznański zdg 503

Pięciopokojowe
od lupca II, centralne. Telefon 
el-oł, pomiędzy 15—80. 
_________ zdg 17 1(90

Półwiejska 3,
A. Benenowski

Reprezentacyjny 
sktad obrączek, ze­
garków.

Ng 43 966/7

. Samochód
PÓIciężarowy .Chevrolet" 6 cylin- 

ok.azyinie. Skład Mebli,
Wrocławska 38. Pg 28 505-36.55

Samochód
limuzynę 4 osobową w dobrym 
stanie sprzedam. Strzelecka 15, 
garaz- zdg 440

próżn;
ski,

Pokój
Gruszczyń- 

zdg 522

v u Pokói? , 3ak° procent za pożycz­kę 1500, — zl. Oferty Kurier 
Poznanski zdg 529

Sprzedam
dwie szafki nowe metalowe do 
narzędzi chirurgicznych. Ślusar- 
nia, Żydowska 29. zdg 476

Łóżka
stól rozciągany tanio. Niegolew­skich 7 - 8. zag332

Okazyjnie
stoiy restauracyjne, krzesła, ta­
borety oraz stół bufetowy z urzą­
dzeniem -sprzedam z powodu wy­
jazdu. Św. Marcin 75, komis.
 zdg 477

K11. KUPNA

Wyięgarki
elektryczne dla drobiu 200 jaj. 
Mickiewicza 18 — 5, Czerniak.

zdg 478

Kupię
2 betoniarki dobrym stanie, po­
jemności 250—350 litrów, wycia- 
8}einl materiałowym, motorem elektrycznym, względnie spalino­
wym. Szczegółowe oferty Kurier 
Poznański zdg 19 930

5 pokoi
centrum miasta, komfort, cen­
tralne ogrzewanie, dobry rozkład 
mieszkania 4 ptr. od 1 lipca lub 
później korzystnie do wynajęcia. 
Oferty Kurier Poznański

zdg 348

13

Pokoju
kuchnią. Oferty Kurier Poznań­ski zdg 295

Mieszkania
3—4 pokojowego od sierpnia. — 
Zgłoszenia Kurier Poznański

zdg 245

Przyjezdnej
inteligencji. Pocztowa 21 

zdg 83
4. jedno — 

m. 4.
Frontowy
dwuosobowy. Długa 

zaszdg 556
Niekrępujący

Dziaiyńskich 11, parter. Matu­
szek. zdg 128

Przyjezdnym
telefon. Aleje Marcinkowskiego

1. zdg i

dwa.
, Eleganckie

Jasna 5 — 9. zdg 280 telefon.
Pokój

Matejki 61 — 
zdg 537

dwuosobowy. Wierzbieclce is — Śniadeckich
m. 2. zdg 223 6 — 5. zdg 486

Elegancki
Słowackiego 25, m. 7.

Elegancki
słoneczny, jedno- dwuosobowy, 
obiadami, bez. Wierzbięcice 5. — 
mieszkanie 5. zdg 420

Komfortowy
zdg 250 we willi. Wały Wazów 3 a 

zdg 461

Wózek
dziecięcy sportowy sprzedam, ul. 
Piekary 9, m. 23.________zdg 371

Walizy, 
Torebki, 

Nesesery,
Parasole, laski, 
paski

Czysz,
Szkolna 11.
Pg 28 074/5-25.62,3

Citroen
C-4 4—5 osobowa. 4-drzwiowa 
»mttzyma, dobrym, stanie sprze­
da tanio Auto-Okazja. Grun­
waldzka 16. Telefon 62-30.

■______ zd g 36 6
Lokomobile, młocarnie
parowe rolniczo gotowe na sprze­
da», korzystne ceny bardzo do­
bry stan, grunt, naprawione, żą­
dać ofert. Zdunek, Fabryka Mä- 
szyn. Ostrów (Wiko.). zdg 320

Pianina
używane Quandt, Ecke, Hemke, 
tortepiany Bechstein Irmler, 
prawdziwe okaaje tanio odda. 
Centralny Magazyn Pianin. Po- 
znań. Pieraobiogo U. Ng 43 979

Radio
wiedeńskie, uniwersalne, okazja. 
Wielkie Garbary 34 — 16.
_______  zdg 414

„Erika“
maszynę do pisania nową sprze­
dam. Babińskiego 7 — 4.
.______ zdg 399
, Wózki
dziecięce oraz przybory tanio. — 
„Gumy", 27 Grudnia 15.
_______ zdg 562

Salonik
Ludwika XIV alocie 10 części ta­
nio sprzedam. Oferty 
Poznański zdg 558

Wózek
dla chorego dobrze utrzymany 
kupie. Oferty Kurier Poznański

 zdg 125
Skład

komisowy. Strzelecka 2 kupujé 
garderobę męska. zdg 239

Motocykl
• pi£-,?a J?9töwlt9 w dobrym sta­nie 3o0—500 — ki. Zgłoszenia W, 

Karlitz, Kościan, Marsz. Piisud- 
skiego 33.______ zdg 267
Kupię używane nowoczesne urzą­
dzenie dla termochemicznej

przetwórni padliny
Oferty Kurier Poznański 
 zdg 19 535

Skład
kolonialny wzgl, innej branży w 
mieście lub dużej wsi kościelnej 
kupię. .Zgłoszenia z podaniem 
obrotu i ceny Kurier Poznański

 zdg 429/30
Heblarkę

w dobrym stanie 600—700 szero­
kości. kupie. Oferty Sękowski. — 
Ostrów, Fabryczna 11. ng 45 816/7

Domek
składem. przedmieście 10 000 - 
Zgłoszenia Kurier Poznański

zdg 481
Siodło

na konia
żniwiarkę

kupię. Oferty Kurier Poznański 
_______ zdg 502

srebro,

27 Grudnia

Złoto
brylanty kupuje

Kruk,
Ng 40 562

Sołacz
... — jje komfo.

- - ?,on wiUi- Wawrzyniak, śląska Kurier 11. zdg 19 674
3

słoneczne, łazienką, bezpodatko-
................. - —. we zaraz lub lipca 75 złotychskunksy obszerny spod, maszyna gospodarz, Focha 128. ’

szycia, ^gabinetowa. Zgłoszenia! ___ zdg 18 954

Okazja!
Kjektorka nowa 16, patent Anglii
• V.JCL, f,fiuinPLuwa. Zigic
Kurier Poznański zdg 383

Rzeźnictwo
z zapędem motorowym w 
steczku blisko Poznania w peł­
nym biegu dobrze prosperujące 
sprzedam lub wydzierżawię. — 7 ła7?AnlrQ Tif Adres wskaże^ Kinder Poznańska Czafcza 2® doL^tr°'

pokoje kuchnia. Warszawska 195. 
mią- Osiedle. 1. 8. zdg 1&9S4

Trzypokojowe
. iką III piętro, 1 lipca. — 

Czajcza 2, dozorca. zdg 19 526

Wóz
reklamowo - piekarski, jak nowy'^™ 
tanio sprzedam. Adres wsh"”' 
Kurier Poznański zdg 569

Trzypokojowe
mieszkanie komfortowe 

wolne. Prusa 13 —- 4. 
zdg 19 767

nowy

małe 
oył&

Pokój
Pocztowa 11, m. 14.

Pokój
umeblowany, oddzielne wejście, 
balkon. Libelta 12. portier.

zdg 46?

zdg 228
Pokój

umeblowany frontowy. Szkolna 
11, m. 7. zdg 222

na doby 
bary 18

Pokój
lub stale. Wielkie Gar- 
mieszkanie 4. zdg 500

13
Grunwaldzka

8. zdg 25a
Próżny

słoneczny bezwzględnie czysty. 
Łąkowa 20 —6. zdg 252

15
Konopnickiej

zdg 234

Augusta 2 
bowy.

ty
8, jedno

Wał
dwuoso- 

zd 230

Pokój
ładny, słoneczny. Marszalka Fo­
cha 43, m. 5. zdg 496

i elegancki gabinet, 
m. 7.

Składowa 1, 
zdg 45?

Pokój
duży, słoneczny, wszelkie wygody 
wynajmę solidnemu panu. — Ul. 
Mickiewicza, nr. 34, m. 11.

zdg 4ól

Da ma 
wleł/cłet

ołzestie

Czysty
przyjezdnym lub na 
leckiego 26 — 3.

stale. Ma- 
zdg 527

Klatka
komfortowy. Masztalarska 7 a 
m. 5. zdg 519

Frontowy
czysty 1—2 osobom. Grunwaldz­
ka 13, m. 6. zdg 525

3 — 12.
Staszica

zdg 433
Czysty

solidnym, stanowisku. Masztalar- 
ska 8 — 7. zdg 353

35,—
jasny, wygodami. Dąbrowskiego 
41 — 5. zdg 337

Przyjezdnej
inteligencji centrum. Ratajczaka 
38, I piętro, Scheffs. zdg 524

Frontowy
Skarbowa 17 — 5. zdg 521

, , . Ładne I Poszukuję
3 pokoje z kuchnia zamienię na ¡1 większego pokoju z piecykiem 
mniejsze,. Adres wskaże Kurier do gotowania w cenie do 15 zl —Poznański zdg 424

Pięciopokojowe
110,— Ratajczaka

„Jur“,
Piekary 26. zdg 418

Pokój
duży kuchnia — ogród .urzędni-
kom — emerytom <vl 1 lipca' Po­
znań, Główna, ul. Główna 31, — 
m. 7. zdg 566

Miły
czysty, słoneczny. Wały Wazów 
3 a — 3. zdg 326

panu 
10 — 13.

Umeblowani«rany
lub pani 20,— Kwiatowa.

zdg 333

16. SZUKA POKOJU

lub pokoju z kuchnia do 25 zl od 
gospodarza. Może być Wilda, Ła­
zarz. łub Jeżyce. Agenci wyklu­
czeni. Pewny płatnik za mie­
sięcznym czynszem. Oferty Ka- 
rier Poznański zdg 203

Przyjezdnym
niekrępujący, klatki. Piekary 24, 
m. 2._______ zdg 515

Czysty
balkonowy. Aleje Marcinkowskie 
go 18 — 8. zdg432

Pokoju
od uczciwych, 1 lipca, kawaler,
gewny, spokojny. 20,— złotych, 

ferty do Kuriera Poznańskiego
zdg 19 862

7—8
. ¡pokojowego mieszkania poszukuje 
>- się. Oferty szczegółami do „Par"

pod „56,54“. Pg 28 501-56,54

Pokój
dwuosobowy. Marsz. Piłsudskiego 
27, m. 7. zdg 488

Pięciopokojowe
sześciopokojowe słoneczne, kom­
fortowe. piece. Grottgera 4. — 
obejrzeć 16—19. ,. ___ zdg 573

Trzypokojowe
balkonem, pewnymu, rok z góry. 
Gén. Umińskiego 25, Wilda. Zgło­
szenia stróżki. zdg 557

Trzypokojowe
komfortowe, ogrodem. Grodziska 
20._____ zdg 538

Trzypokojowe
komfortowe bez podatku, parkie­
ty, słoneczne zaraz. Grunwaldzka 
6(. Zgłoszenia Siemiradzkiego 3, 
m. 2, zdg 533

Próżny
pokój czysty spokojnym. Marsz. 
Focha 101, m. 9. zdg 504

2—3 pokojowego
z przynależnościami w porządnym 
domu wprost od gospodarza po­
szukuje pewny płatnik. Oferty 
Kurier Poznański zdg' 3)9.4

Jedno
diwuipokojowe kuchnia od gospo­
darza. niedaleko Dworca Główne­
go. Oferty Kurier Poznański

zdig 119 971

2 pokoje
kuchnia korzystnie, okolica św. 
Marcina, małżeństwo bezdzietne, 
pewny płatnik. Oferty Kurier Po 
znański zdg 498

Pokoju
kuchni bezdzietni roku z góry 
Oferty Kurier Poznański

zdg 354

15. POKOTE UMEBL.

Pokój
tanio. Szewska 10 — 7. 

zdg 382

Wygodny
kulitraralmemu ,pa®iń. Plac św. 
Krzywki 3 — 1l3. zdg 381

Dwuosobowy
Półwiejska 6 — 18. zdig 372

17, m. 10.
Skarbowa

zdg 362
Pokój

frontowy dobrze umeblowany. —■
Półwiejska 1. m. 2.

Bez
mebli pokoju ładnego, czystego 
pani 20 zl elektrycznością przy 
tramwaju I piętro w domu kultu­
ralnym, najchętniej w okolicy 
centrum. Oferty Kurier Poznań­
ski zdg 219

Próżnego
Utrzymaniem lub bez u kultu­

ralnych poszukuje urzędnik. — 
Oferty Kurier Poznański

zdg 253

Dwóch
pokoi w jednym mieszkaniu ume- 
meblowanych. niekrepujących, — 
czystych 25—30,— zl od 1. 7. 
Oferty Kurier Poznański

zdg 309

Mały
niekrępujący e używaniem kuch­
ni o-d li. 7. 3(7. C ' " ' -

zdg 425 znański zdg ¡368
Ofęrty Kurier Po-

Małżeństwu
bezdzietnemu. Lakowa 9 — 9. 
___________zdg_412__________

Niekrępujący
Marcin 15 — 7. zdg 403

Samochód
6 cyl. 45 900 km, silny w ruchu, 
jako reklamowy — towarowy. — 
Spiesznie za 1 000,— zl. Oferty 
Kurier Poznański zdg 571

Citroen
najnowszy m>del napęd na przed­
nie koło sprzedam. Zgłoszenia 
Kurier Poznański ng 44 522

Ford
model 29/30 zaraz do oddania. — 
Zgłoszenia Kurier Poznański 
_____ ng 44 523

5 pokoi
plac Działowy 5, wysoki parter, 
słoneczne od 1. 9, 37. 125,— zł 
miesięcznie.

5 pokoi
I ptr. plac Działowy 5. balkon 
słoneczne od 1. 10. 37. 155,— zl

H......
zdg 491

Na czas kongresu
ędno — dwuosobowy czysty po- 
:ój tanio. Blisko dworca, Placu 

Wolności. Wierzbiecice 15, T. — 
m. 22. zdg 19 641

15—6.
Mickiewicza

zdg 389

Półwiejska
Klatki

7 — 7.

Studebacker
w dobrym stanie zaraz sprzedam 
Zgłoszenia Kurier Poznański 
_______ ng 44 526

Samochody
używane, wymagające częściowo 
naprawy poleca: Brzeskiauto SA. 
S,°5?aik dąbrowskiego 29. telef. 63-23, 63-00. Fabryka karoserii, 
warsztaty mechaniczne, stacja 
obsługi — garaże. ng 44 525

osób 
m. 12

Sztuciec
sprzedam. Dąbrowskiesm 

godz. 4—6.
Skład

tytoni, wódek, cukierków, miesz­
kaniem lub dużym pokojem ewen­
tualnie oddzierżawie ubikację do 
podobnych branż. Oferty Kurier 
Poznański zdg 540

Czteropokojowe
komfortowe i dwu w willi. Pula-, . -- _ —. ...
skiego 20. zdg 229 mieś. Informacje M. Malinowski,

—---------------------------- ---- Stary Rynek 57. telefon 11-89
Czteronokoj owe

urzędnikowi. Przemysłowa 41, —
Btróż.__________ zdg 226

Dwupokojowe
słoneczne, centr. ogrzew. Plac 
Działowy 11, m. 1. zdg 300

Pokój
kuchnia. Gospodarz, Sokola 7. 

zdg 490

osobowy, 
m. 17.

1—2
elektryka. Kręta 6, — 

zd 140

Pokój
umeblowany osobnym 
Półwiejska 34, m. 11.

duży,
135.

Pokój
samotnym. Warszawska 

zdg 2
Dwupokojowe

kuchnia, łazienka 40,— mieś. Po- 
dolska 2 (Sołacz). zdg 262

Do
objęcia 2 pokoje kuchnia. 6 ubi- 
kacyj kompletnym urządzeniem, 
dzierżawa 34,— zt. Zgłoszenia 
Kurier Poznański zdg 260

Trzypokojowe
Chociszewskiego 21. zdg 241

Mieszkania
trzypokojowe IV ptr.. czteropoko-i---- try Niegolewskich 6, wła-

zdg 305
żdg 579 jowe III. 

Sciciel.

Pięciopokojowe
komfort. III. piętro, wolne. Mar­
szalka Focha, telef. 69-33, od 14 
do 18. zdg 207

Tapczany
fotele, leżanki, gwarantowanej 
jakości najkorzystniej u fachow-
ca. Wrocławska 14. zdg 484

Pokój
od gospodarza, willi, Solacz. — 
przystanek tramwajowy, czynsz 
naprzód. Mazowiecka 6.

zdg 247/8

Kochanowskiego
24, m. 1. jedno- dwuosobowy, — 
niekrępujący. Wolny zaraz.

zdg 225

Kongres
Górna Wilda 40 — 8.

Trzypokojowe
frontowe, słoneczne, komfort, — 
bezpodatkowe od lipca. Niego­
lewskich 14. zdg 588

Czteropokojowe
wysoki parter, pięciopokojowe — 
III p. komfortowe, odnowione. 
Chełmońskiego 9. zdg 592

pokoje kuchnię wynajmie gospo­
darz. Pionierska 14, przy Saper­
skiej. zdg 455

Pięciopokoj owe
Dziaiyńskich 7. zdg

Wielka 9.

447
Czteropokojowe
Pięciopokoj owe

zdg 446
Czteropokojowe

Mieiżyńskiego 4. zdg 445

Focha 126.
Trzypokojowe

zdg 444

Pokój
kuchnia 2 lata z góry. Jeżycka 
34 — 6.______ zdg 585

Okazja
meble, urządzenie mieszkania ta- 
rno sprzeda Likwidacja, Plac 
W olnosci 14 a — 12. zdg 486

Fuzja cal. 12
rękawiczki się znalazły. Ul. Dzia­ły ńsk ich Z(ig 462

Trzypokojowe
kuchnią, wysoki parter mie­

sięcznie 60,— (Jeżyce) od 1 lipca 
br. tylko pewnymu płatnikowi. 
Adres wskaże „Par".

Pg 28 503-25,80

Trzypokojowe
Hetmańska 1. zdg 443

Poznańska
Trzypokojowe
ska 37. zzdg 442

Kawiarnia
położona rynku na sprzedaż 
dzierżawa. Rawicz. Rynek 8.

ng 45 882
lub

Ubikacje
nadające się na biura i składnicę 
wzgl. na mieszkanie i cele prze­
mysłowe wolne od zaraz w 
bliżu Hartwiga. Zgłoszenia 

trier Poznański zdg 328

68,—
trzypokojowe, komfort, bezpodat­
kowe. Jarochowskiego 59( Łazarz) 

zdg 355

iK
Trzypokojowe

komfortowe 68.— z góry wynaj- 
imą gospodarze. Poznańska 27 a, 
116 18. gdg 349

Pokoju
niekrępującego za dzienna opła­
tą. Oferty Kurier Poznański 
___________zdg 560 _________ _

Pokoiku
cichego 15 zł. Oferty Kurier Po­
znański adg 384

Niekrępnjącego
wybitnie eleganckiego, czystego 

-im' w śródmieściu panu. Zgłoszenia 
z°s Kurier Poznański zdg 483 lub te-

~ lefon 27-98.
wejściem, 

zdg 575 Próżnego
niekrepującego; śródmieście. 
Oferty Kurier Pozn. zdg 360

zdg 576
Niekrępujący

Dąbrowskiego 36 — 9. zdg 583

Pokoiku
starsza pani, pewna, parafia far- 
na. Oferty Kurier Poznański

zdg 340

rogramy rad
OGÓLNOPOLSKIE

Czwartek, 24 czerwca.
6.15 audycje poranne: 11.57 sy­

gnał czasu: 12.03 dziennik po 
ińdniowy; 12.15 aktualna pogadan 
ka rolnicza; 12.25 łódzka orkiestra 
salonowa pod dyr. Teodora Ryde­
ra; 15.45 wiadomości gospodarcze. 
16.00 „Z Europy do Ameryki 
przez biegun" — pogadanka dla 
dzieci starszych; 16.15 pieśni Jana 
Galla i Bolesława Wąllek-Walew- 
sklego wykona chór męski Stowa­
rzyszenia Pracowników miasta 
Katowic pod dyr. Leopolda Ja­
nickiego (z Katowic); 16.45 „Wa­
kacje pracującej matki“ — fel. 
(ze Lwowa); 17.00 kcncert soli­
stów. Wykonawcy: Wanda Made­
jowa — śpiew, Maryla Jonasów- 
na — forteńan; 17.50 „Kolarski 
wyścig dookoła Polski“ — poga­
danka: 18.00 poradnik sportowy; 
18.05 pogadanka społeczna; 18.15 
wiązanka walców Straussa (pły­
ty): 18.50 pogadanka aktualna 
19.00 oryginalny Teat- Wyobraź­
ni: premiera komedii radiowej pt.
Rozwód" Napisała Alicja Ram 

sey, zradiofonizował Rudolf de 
Cordova (Anglii). Przekład Anieli 
Zagórskiej; 19.40 pogadanka aktu­
alna; 19.50 wiadomości sportowe; 
20.00 dla Janeczek i Jasiów — 
muzyka lekka i taneczna w wyk. 
zespołu Wiktora Tychowskiego z 
udziałem zespołu wokalnego „Sio­
stry Burskie" i Edmunda Zay- 
endy (tenor); w przerwie o godz. 
20.45 dziennik wieczorny i wia­
domości rolnicze; 21.45 „Przygo-,

dy Stasia“ — opowiadanie (III); 
22.00 koncert solistów. Wyko­
nawcy: Gertruda Konatkowska
— fort.. Aleksander Karpacki
— baryton, Dez-'derius/_ Danczow- 
ski — wiolonczela (z Poznania); 
22.50 ostatnie wiadomości dzien­
nika wieczornego, przegląd prasy 
i komunikat meteorologiczny.

PROPONUJEMY LAMPOWICZOM <
15.15 Koenigsw. — Muzyka z 

płyt. 16.00 Lipsk — Muzyka roz- 
' Ko

WARSZAWA
Warszawa II — 13.00 koncert 

rozrywkowy (płyty); 14.00 parę 
informacji; 14.05 Rimski-Korsa- 
kow (płyty); 15.00 jak spędzić 
święto?; 15.10 arie, pieśni i utwo­
ry skrzypcowe w wyk. Lidii Kmi- 
towej — skrzypce i Haliny Stec­
kiej — śpiew; 22.00 wiadomości 
sportowe; 22.05 -muzyka lekka 
(płyty); 23.00 reportaż z życia; 
23.15 muzyka taneczna (płyty).

POZNAN
Poznań — 12.15 skrzynka rol­

nicza; 13.00 życb kulturalne i 
społeczne Poznania; 13.05 koncert 
orkiestry symfonicznej pod dyr. 
Stokowskiego i Gaspar Cassado 
(płyty); 13.50 poradnik sportowy 
lokalny; 13.55 chwila muzyki ope­
rowej (płyty); 14.05 przegląd gieł­
dowy; 14.15 tańce polskie (płyty); 
18.00 trzy generacje skrzypków 
(płyty); 18.25 „Wszystko już było“ 
— żart Kazimierza Piekarczyka; 
18.30 chwila śpiewu. Wykonawcy: 
Tadeusz Bardziejewski; 18.45 
wiadomości sportowe lokalne; — 
23.00 koncert życzeń z płyt.

rywkowa. Wroclaw — Koncert 
popul. 17.00 Budapeszt — Koncert 
chóru. Droitwich — Płyty. 17.40 
Wiedeń --- Koncert chopinowski 
(fort.). I8.O1I Wrocław — Muzyka 
organowa. Budapeszt — Koncert 
ork. salonowej. 19.09 Droitwich — 
Koncert. Monachium — „Annerl" 
komedia muz. Emmela. 19.05 Wro- 
£law ~ Symfonia nr. 1 Graenera. 19.55 Monte Caneri _ „Aida" 
op, Verdiego. Hilversum II — 
„Stabat Mater" Rossiniego. 29.00 
Londyn R. — „Don Juan de Ma- 
nnra" o.p. Goosens' (akt I i Ili. 
20.15 Lille — Kwadrans polski. 
20.30 Lyon — „La Basoehe" op. 
Messagera. Lilie — „La petit« 
marlee" opt. Lecocga. 20.50 Wro­
cław — „Hanneler Himmelfart" 
op. Graenera. 21.00 Praga — Kon­
cert symf. z Karolovych Varöv. 
R. Paris — „Poezja i wirtuoz - 
stwo w twórczości Chopina" kor-- 

dyr. cert w wyk. Cortota (fort.). Mc-, 
diolan — „W krainie legendy", 
óp- L. Rocca, 21.30 Luksemburg 
— »?ncert syn,f- Sztokholm — Muzyka rozrywkowa. Rzym 
— Koncert symf. 22.10 Brnksełą 
flam- — „Wolny Strzelec" 0«. 
Webera (fragm.). 22.29 Droitwico 
— Koncert kameralny. 22.49 

— Muzyka taneczna, 23.00 Koenigs , — Muzyko +-■
neczna. 23.15 Sztokholm 3' 
ka taneczna (d« 0.39). 21.,.)
Lrankfurt i Sztutgart — Koncert.«¡fe.
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Skład
t^“tle!zkaniei9 oraz ubikacja 
warsztatowa. Graniczna 5.
_____________zdg 307____________

Skład |
jeden pokój, urządzenie do każ­
dej branży lub bez. Focha. Wła­
ściciel, Lodowa 1, m. 4.
__________  zdg 544

Lingwistka
aypl.. jęz. angielski, francuski, 
niemiecki, lege artis, lekcje zbio- 
r°we, poj. demi-place wyjazd na 
posadę, najlepsze referencje. — 
Zgłoszenia Maria Glińska, Po-

Jznan, Al. Hetmańska 3, m. 9.
I _ ____ zdg 272

. . Nauki
niemieckiego za polski poszukuje 
Zgłoszenia Kurier Poznański 
_________ zdg 520

Skład
z mieszkaniem. Boina 17, telefon 

._________ zdg 499

Skład
mieszkaniem. Focha 126. 
. __________zdg 449

„ Skład
Rynek Wildecki 73.

Stenografii
Pisania maszyną, książkowości 
udziela Kromczyńska, Ogrodowa 
lb’ zdg 532

zdg 448
Lokal

frontowy duże okna obok Placu 
Wolności ną reklamę odstąpimy. 
Oferty Kurier Poznański zdg 346

Poszukuję
drogeria połączonej z składem ko­
lonialnym w małym 1 ’
dużej wsi kościelnej. O 
ner Poznański zdg 285

F ortepiany
naprawiam, stro­
ję, modernizuję, 
połituruję facho­
wo najtaniej

Drygas,
Trzeciego Maja 4 

zdg 19 926

. . . . Kwartet
łub trio wolne od 1. 7 Zgloszp- 
ma Hotel pod Orłem, Września 

ng 45 881

Domek
i kilkanaście mórg roli zadzier 
wie. Potra wiak, Wąbrzeźno, 
Marsz. Piłsudskiego 61.
________ zdg 237

Wydzierżawię
200 mórg kompletne żniwa, 
wentarze żywe, martwe. dc 
budynki. przejęcie 14 000,— 
Bzowiec, pow. Mogilno.
_________ zdg 19 161-2

Rzeźnictwo
do wynajęcia od zaraz w mi 
mieście blisko Poznania. Ii 
macje: Strzelecka 26, m 1

zdg 377

22. ZGUBY

Zgubiono
«‘VMiuy segares z pa€ 

metalowym na rękę uprat 
zwrot. Poznańska 42. m. 3. 
_________ zdg 426

Szpic
się. Stark 

zdg 545

rozmaite

IFajki!
Cygarniczki szklane — galali 
we — Wiśniówki — Maszynki 
pa-pierosów — Papierośnice 
lytonianki — Kamienie do zar 
mcze-k — Knotki — Wszel 
Przybory dla palących — hurte 
me — niskie ceny — Dybicki. 
Wrocławska 1. a» 33

WO

Montowanie,
Rewizje
Gromo-

chronów

Idaszak-
„ Walczak
1 o-znań, św. Marcin 18.

Pg 28 072-24.14

Dziewczynkę
19 miesięczną oddam na własne 
W skazę Kurier Pozn. zdg 291

Przyszłość
numer losu powiem psychochiro- 
mantka. Niegolewskich 7 — 7 

zdg 345

Dekoracje na kongres
wykonuje tanio były tapicer tea- 
h™w. miejskich Poznaniu, War-

U ¡HL 26' SZUKA POSADY^S
y£,O8ZePia do 30 słów dla poszu- 

a- kn.J.acych posady w tej rubryce 
— obliczamy po jednej trzeciej cenie

drobnych.

n) Sinzbn

Dziewczyna
i)f^-Ii-^aK-skromn-^ szuka Posady. 
Oferty Kurier Pozn. zdg 292

, ... PRBtna służąca
m 1’’, f'ryZJerstwo. manicure, róż-
r' .nafty, prasowanie, sprzątaniep<>sady.od. 15 lipca lulS póź!

baki 28 prtTn<m. Poznań. Ry- Dam J8, ni. 3. zdg 2Ś7

1 Posługi
hil?rini^m' 8?towaniem od zaraz 
Oferk n- Caly TiZIeń Poszukuję. 
Oferty Kurier Poznański 

zdg 19 860

Służąca
sk-łf,?n°Xai!lcm’ ewentualnie do 
’7k.ł„ u s?uka Posady od 1 lipca . Zgłoszenia Kurier PoznańskiP ’ 

zdg 19 864

| Przyjmę
’ n2^adei .»ospodyni do starszego 

Pana lub pani. Oferty Knri?r 
Poznański zdg 294 y Kurler

Kucharka
=..n2brym-gotowaniem szuka po­
sady majątku. Oferty Kurier 
Poznański zdg 299 Kurier

Małopolanka
. szuka posady smacznym gotowa-&!SS,»S"Si “»'»'KiS

Prasowaczka
poszukuje posady do Gdyni. — 
Oferty Kurier Poznański

zdg 314

. Uczciwa
dziewczyna szuka posady do 
wszystkiego lub posługi na cały 
dzień od 1. Oferty Kurier Pozn. 

zdg 311

. , Małopolanka
inteligentna do wszystkiego do-
nf\?l\rriier^ncjaT,>ni szuka posady 
Oferty Kurier Poznański 

zdg 487

Praczka
poszukuje prania. Wierzbiecice 
49 — W- zdg SfU

szawie, Lublinie 
mieszkanie 11.

Staszica’ 19,
zdg 539

Konwersacja
języka franc. na lipiec do dwóch 
dziewczynek na wsi. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 282

TEATRY
Poznań, środa, 23. 6.
ADRIA: „Niech żyje Lombard“

KINA
Poznań, środa, 23. 6.
■APOLLO: „Niesamowity Dom". 
OORSO: „Antek Policmajster“. 
GLORIA: „Sen nocy letniej". 
GWIAZDA: „Ostatni Akord“. 
METROPOLIS: „Broodway 
Bil,".
OŚWIATOWE T. O. L.: „Moja 
gwiazdeczka“.
RENAISSANCE: „WZ 6 nie wy­
lądował“. Nadprogram film cow- 
boyski.
SŁONCE: „Zakochane kobiety". 
SFINKS: ..Ta albo żadna". 
ŚWIT: „Pięć dziewczynek z Ka­
nady“.
TRCZA-Lazarz: „Maria Stuart". 
TECZA-Wilda: ..Biuro zaginio­
nych ludzi",
WILSONA: „Porwano kobietę“.

i . Dziewczyna ślusarz
wLf?JS<„a„'T,„!.r.ediibn . wi<?ku- uczci- kowal szuka posady 15 lat praco­

wał na majątku przy maszynach
rolniczych, okolica obojętna. _
Oferty Kurier Pozn. zdg 18 242

wa sumienna, pracowita z dlu- 
r.1,-"1111,1 świadectwami poszuku-

¿txn°iSaidy- ,d°. dwóch starszych
osob lub jednej, dom religijny __
Oferty Kurier Poznański 

 zdg 19 998

Młodsza
samodzielna kucharka poszukuie posady na .letnisko luli koloSe 
Oferty Kurier Poznański Q'

 zdg 118

Praczka
uczciwą tania poszukuje prania 
Oferty Kurier Pozm_p 20 783

Panienka
dobrego domu — sierota, poszuku. 
je posadę wychowawczyni do­brym domu zaraz lub później _ 
Zna szycie, robótki. Oferty Ku- ner Poznański zdg 145 y '“’U

Posługi
lk"zdg-15?ferty Kurier Poznart-

b) Inni

. Korespondentka
znająca jeżyki obce z półroczna sJdytynf blurS?'a. Poszukuje po’ 
sady. Oferty Kurier Poznański

zdg 19 897

Ślusarz
budowlany mechanik rowerów __
z autogemcznym spawaniem od 
zaraz poszukuje pracy. Oferty 
Kurier Poznański zdg 301

Rządca
uczciwy, wykwalifikowany do­
brze polecony, lat 41 poszukuje 
zaufanej posady lub zastępstwa 
Inowrocław, Jacewska 28 — 2 
„Rolnikowi' . zd 275

Szukam
posady, pomocy pani domu szy­
ciem, haftowaniem, prasowaniem 
Oferty Kurier Pozn. zdg 18 246

Mleczarz
samotny lat 50, długoletnia prak­
tyką i wyrobami serów, prowa­
dzeniem ksiąg poszukuje od za­
raz posady. Starszak, Mleczarnia 
Wilkowo, pow. Szamotuły, 

zdg 18 624

Apteka I Potrzebna
ni Zięlezińs-kiego, Sosno-!do większego przedsiębiorstwa 

Stra'i-irii 1 R ’ poszukuje magi- młoda, silna kobieta jako stała 
i.i, ' ,,- --asi’s'<',lta (ki) Pola- praczka. Zgłoszenia św. Marcin 

ri,i,iZSCI1.anin.a 2 Prawem za- 24, w biurze.
na zastępstwo od hpca do---------------------------------------

i wrzcśma. zdg Ig 559, Dziewcziyna
zdg 1ÔÎ

Pn«łiir,'><—Vn z praniem od 1. 7. Oferty KuriernntrzA.f0 T 0aCZka ¡Poznański zdg 541
!--------- PMrzeW

„.Ekspedientka *
ouKierni, młodsza kucharka ¡referencji, ^odpisem świadectw dodo

Kupiec
zbożowy, zna. księgowość, handel, 
korespondencje, język niemiecki 
Pisanie maszynie, trzeźwy, lat 30 
posiądą prawo jazdy samoch 
Przyjmie posadę handlu, kasjera 
bilarsisty, korespondenta, przed­
stawicielstwo, magazyniera, złoży 
kaucję. Oferty Kurier Poznański 

zdg 18 690

Ekspedient
dekorator artykuły męskie poszu­
kuje posady. Zgłoszenia Kur' 
Poznański zdg 18 689

, . Urzędnik
kupiecki, ląt 33, język polski, nie- 
miecki, Pisze biegle maszynie, 
korespondent książkowy, dobry 
nn5ai}1Zat°G•’ . SI>rzefkiwca szuka 
posady. . Miejscowość obojętna 
?<fg°18e850 Adm' Kuriera Pozn-

Bankowiec
z praktyką, ląt. 35. obce jeżyki poszukuje jakiegokolwiek J zadę­
cia. Oferty Kurier Poznański 

zdg 18 565

dn ■’ młodsza kucharka ireferencji, odpisem świadectw do
wiami«7 P;iegj ,b-ez sPania. Ka-¡Agentury Kuriera Poznańskiego wiarma, Piłsudskiego 4. ILeszno. ng 44 292

zdg 474 ----------------------------- --------
Cukiernik
natychmiast potrzebny.RtOWiCC młodszy naiycnniiast pumicuiij,

stenotypistka polsko- Zgłoszenia podaniem gdzie praco- 
niemiecKa ze stenografią, silałwal. Leszno, Leszczyńskich 18.

-- - ’ - tx,„ ng 44 293młodsza, możliwie taka, ’która 
ma .rodzinę na Śląsku. Zgłoszenia
nenl?i1Sd?1R>ViadeAtY ’ Podaniem 
pensji _d° Biura Ogłoszeń „Par“ 
Poznan pod nr. „25,89“

Pg 28 500-25,89

Dziewczyna
uczciwa, łagodna, średnim wieku, 
Praniem, cośkoiiwiek gotowaniem 
potrzebna starsze państwo Jac- 
kowskiego 36, m. 5. 2d-g 3g()

Kelnerki
Potrzebne. „Familijna“, Noskow- 
SKlggo-___________zdg 37©

Uczeń
blacharski może się zgłosić. W. 
Stachowiak, Wielkie Garbary 33 

zdg W 019

Panienka
.Powyżej szesnastu przychodnia 

I(a,z,a!'z,a trzyletniej daiew- 
czynki, lekkich prac zaraz. Lo­
dowa Iß. m. 1. zdg 370
Dzienny

W dużym mieście przemysłowym na Śląsku Pitych
przy słownej ulicy położona ‘

PIEKARNIA, CUKIERNIA
______ _________ Poznanski zjr 27 2S8 J

Rządca dzierżawca
lat 37. 18 lat praktyki, niemiec­
kie kwalifikacje, gospodarz naj­
nowszego systemu, dobre wyniki 
zgodzi się na procent 1 lipca lub 
Później. Golus, Dyrdy, poczta 
Woźniki (Górny Śląsk), zdg 274

Szukam
posady do krawiecczyzny, takżp
rif.i-?°ppodaîsî'^a' Zgłoszenia Ku- 
ner Poznanski zdg 18 633

zarobek
10—15

dJa dzielnych kolporterów Prze­
wodnika po Poznaniu (8-ch jeży­
kach) czasie Kongresu. Kaucja 
k o tli e cz.n a. Z gł o-szeni a

jedynie
godzinach 19-50. Agencja Re- 
klamy, Marcina 58. ng 44 5211

Pomocnik
piekarski, uczciwy ,znającey cu- 

Oferty

Fryzjer
dną z własnym apara-

Bufetowa
isady. dobre świadectwa 
, 1'U'b od I. 7. Oferty Ku­

lał 27.
Ogrodnik

silny, zdrowy po wojsku z

Krawcowa
OfPerrtvtyT<n,?ZUk£ posady w dom 
yierty Kuner Pozn. zdg 19 006.

Chłopiec
uczciwych rodiziców cheiaibv sie
OfeUrCtvyVŚlU?arzfe mechanika. 
Oferb Kurier Pozn, zd(g 18 945

Studentka
komR^3*’/ p,osz,fk”-ie posady lub
Ä^’zd^Ä11’3 Kuriw p°-

Krawcowa
posaukuję letniska za szycie 
Oferty Kurier Poznański

 zdg 18 986

, pt. wujbku z wychowawczyni
ladeetwami szkółkarz Francuska, dyplomowana biegła 
szklarinowy pragnie niemieckim, polskim. Oferty Ber 

le samodzielna na ma. naćka, Puszczykowo Różana T 
___________ zdg 18 388

zdg 45Ö

Panna
uczciwa, sumienna

C W tTJl fl. kaucją. I 
Poznański zdg 390

Osoba

po­de. — 
Kurier

Sumienny
chętny kupiec szuka jakiejkol­
wiek pracy. Oferty Kurier Po znański zdg 18 76-5 ^uner ł«

mi. Oferty Kurier Poznański 
 zdg 531

InteligentnaTnłol-Sm^ł_ ¡samodzielna starsza przyjmie po-lHieil gentil a sadę do prowadzenia domu, do-
z lepszego domu szuka posady do 'krze gotuje chętnie u samotnych 
wszystkiego, wyręczycielki lub 9d 1- 7. lub później okolica obo- 
samotnej osoby. Oferty Kurier Jętna. Zgłoszenia Agentura Ku- 
Boznanski zdg 590 jnera Poznańskiego. Kaźmierz.

' _____ ng 45 820. Posługi .
piii?z*enne? 7- poszukuje. —I Stenotypistka£j_ac Asnyka 4, m. 6. zdg 456 biegła dobrze polecona, znająca

Praczka
akuratna sumienna szuka prania 
Oterty Kurier Poznański zdg 347

język niemiecki, szuka posady 
najchętniej u adwokata. Oferty 
Kurier Poznański zdg 493

Fryzjerki
dzielnej, uczciwej poszukuje fry­
zjer (prowincja) dobrze usytuło- 
wany. Cel ożenek. Oferty Kurier 
Poznański ng 45 814

Kucharka
samodzielna z dobrym gotowa­
niem do 2 osób do Środy. Zgło­
szenia ul. Słowackiego 22, m. 4. 

zdg 506

Potrzebni
zaraz do ulicznej sprzedaży wie­
ku 18—25 możliwie rowerami. — 
Za Bramka 12 b — 10. zdg 497

Służąca
dobrym gotowaniem do wszyst­
kiego 1 lipca dobre świadectwa. 
Ul. Różana 13 — 2. zdg 493

Pierwszorzędny
akwizytor

na Poznań z branży metalowej 
lub żelaza. Oferty Kurier Pozn. 

. zdg 492

Panienka
dla trzyletniego dziecka, przy- 
cho-dnia potrzebna zaraz. Zgło- 
szenia Prusa 15, m. 3. zdg 584

Pomocnik
fryzjerski zaraz. Grobla lb. 

_____ zdg 454

Dziewczynę
przychodnia, lat około 15 do po- 

Zdg 427,Su11UgB^^c&^

Uczennica -------------- zdg 43a
takzakaa40.1<’ryZ-'er’ uL zdg 419 , i- , Dziewcz9

- B » do dziecka. Przemysłowa 3, m. 1

Fryzjerka
Kantaka 6.

Fryzjerka
Chwaliszewo 20.

zdg 428

Uczciwa
gotowaniem, praniem zaraz. — 
Śniadeckich 23, m. 3. zdg 352

____ ___________ zdg 392

, ,, Ekspedientka
Zre-mnn0? Janickiego potrzebna 
Zygmunt Niklasiewiez św. Mar- 
Cln n- _____ ______ zdg 391

Krawiec i _
potrzebny zaraz. Pocztowa 22.' Radioaparaty
m' “• __________ zdg 579 bateryjne, sieciowe, detektory z

——----- ------------------------- ¡głośnikiem. Pożyczki 100 za 100,—■Dziewczyna Długoterminowe spłaty. Asygna-
z dobrym gotowaniem od 1 7 m- Iy ."Kredyt1 ‘. Z. Kolasa, radio- trzebna. Burą, W. Garbary 38,ltechnik' św',,?5 a- 
skład. ».di K79 zdg 19 543/4

29. ROZRYWKA :a
zdg 572

Bufetowa
inteligentna potrzebna zaraz. 
Oferty Kurier Pozn. zdg 582

Dziewczyna
jeżyk polski, niemiecki, francuski, 
szuka posady pokojówki do wszy­
stkiego od 1 linca. Oferty Kurier 
Poznański zdg 19 443

Panienka
inteligentna, do dziewczynki lub 

skf^og' 1!?3%rty Kurier Loznań-

Książkową
znająca korespondencje handlo­
wa. wypłaty i ewidencje robotni- 
-j°w przyjmie jakakolwiek posa­
dę. Oferty Kurier Poznański

_____ zdg 589

Fryzjerka
!orrSiStk5- Pp'SSUkuje posady.

Absolwent W. S. H.
Dziewczyna

uczciwa samodzielnym, gotowa­
niem, dobre .świadectwa szuka po­
sady. Oferty Kurier Poznański

____ zdg 213

Pokojowa
samodzielnym dobrym gotowa­

niem czysta, uczciwa, obowiązko­
wą. lat 26, z lepszej rodziny z 
praktyką dworska poszukuje po­
sady do lepszego domu, w którym 
mogłaby pracować dłuższe lata. 
Oferty Kurier Pozn. zdg 216

Dobrze
polecona poszukuje posługi i pra­
nia. Oferty Kurier Poznański

zdg 5

poważny energiczny, korespon- 
pondencja handlowa, maszyna, 
poszukuje posady lub praktyki. 
Referencje. Oferty Kurier Pozn. 
 zdg 19 376

Władający
kilkoma językami, wykształce­
niem gimnazjalnym, handlowym, 
praktyką biurową poszukuje po­
sady. Kwartał bezpłatnie. Oferty* 
Kurier Poznański zdg 19 509.

Człowiek zaufania
doświadczony rachmistrz, skarb- 

i znnzadcą - emerytowany, 
chlubne świadectwa, szuka posa- 

'yarankach przystępnych.
Zgłoszenia Kurier Poznański 

zdg 18 514

Pł" 7 P fł rdfl ł U na “»tosiąc czerwiec 1937 r. za oba wydania razem t» Poznaniu I rzeopiaia w ekspedycji zt 3.20. w agencjach w mieście zt 3.50. z odnoszeniem do
> m u d°m,u ,w Po?aai“r- zl 3'7O> z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem 

miesięcznie zt 4,10, kwartalnie zl 12,30. uod opaska miesięcznie w Polsce zt 5.00. w innych 
krajach zl 7.00—9.50. W razie wypadków, spowodowanych sita wyższa, przeszkód w zakladz;e 
strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania się niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

. 500,— zł
nb>U?at-; uZyi k?Yaler za otrzyma- 
nie jakiejkolwiek posady Ofertv 
Kurier Poznański zdg 18 805

Młody
szofer w bardzo trudnych wa-
posadvh nPf°Sr lkfr1e .iak{?jkolwiek 
posądy. Oferty Kurier Poznański 
_______ zdg 19 591

Podróżujący
z własnym samochodem szuka 
posady. Oferty Kurier Poznański

________  zdg 19 590

. Szofer
mechanik pierwszorzędny lat 29 
szuka posady. Oferty Kurier 
Poznański zdg 19 589

Wychowawczyni
doskonalą praktyką szuka

sady na. przychodnie" lub*“stałe' 
ÄoZCzdg 19°670KUrIera P°Znart-

Krawcowa
Krój także bieliznę szuka posady 
dziennie 2- Oferty Kurier p£ 
znanski zdg 19 789

J^^wolnemiejsca'

Ogrodnik - szofer
samotny majętność pod Pozna-
PnrmnPd P 10-’- luk wcześniej, 
t-2„aI le- Pensji przy wolnym u- 
trzymanui, odpisem świadectw 
Kurier Poznański zdg 18 665

Służąca
potrzebna zaraz. Restauracja 
Woźna 13.__________ zdg 322

Inteligentna
panienka do 4 dzieci tylko z prak- 
tyką, potrzebna od zaraz. Zgło­
szenia Szewska nr. I, m. 22. 
___________  zdg 227

Drogerzysta
dyplomowany, dobrze polecony 
potrzebny na zastępstwo. Zgło­
szenia Mosina, Rynek 3, apteka, 

zdg 289

Żelaźniak
młodszy, dzielny ekspedient po­
trzebny od zaraz. Zgłoszenia z 
odpisem świadectw i podaniem 
żądany pensji ewentl. przy wol- 
ęym utrzymaniu do ekspedycji 
Kuriera Poznańskiego zdg 489

Nauczycielka
potrzebna zaraz na wieś do 2 
dzieci w V powszechnej. Pożąda­
ny .Język niemiecki i francuski. 
Emilia Szlagowska, maj. Wełna 
“ Parkowo, powiat Oborniki.

_______ zdg 263

Pamiętaj I
radioaparaty

Radiomechanika
części radiowe

Radiomechanika
lampy radiowe

Radiomechanika
naprawy

Radiomechanika
św. Marcin 25. telefon 12-38. 

zdrg 19 549

„Porwano kobietę“
Kino Wilsona. zdg 526

„Kapelusz“
Fąbrycznie przefa-sonowa-ny ka­
pelusz zastąpi czes-to nowy. Ta­
nie kapel-us-ze na składzie. Pol-

Pielęgniarkę
Z dobrymi poleceniami, która wy­
chowywała bliźnięta, poszukuję......... ...  lia

4^ 27-gc
zdg 255 zd g 17 Ö57/8

Humor zagraniczny

Znawczyni muzyki w variété.
W'esz moja droga, uważam, że artysta ten nie opa­

nowuje dostatecznie klawiatury. (m)
(Ric et Rac, Paryż).

OodoS 7 i4 Tl I ?J Odamowei 25 gr, na stronie 4-lamowej przy końcu tekstu
ós_______________  redakcyjnego 60 gr. aa stronie czwartej (lub piątej) 100 gr, na stronie

od miUmrf.. Sei dub trzeciej) 120 gr. przed wiadomościami po:ocznemi 200 gr
wyżki f)B-loKzonial h581®111* ek>mphko»1 ne oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nad-
do n • 'Kannego przyjmujemy do godz. 18,30. w nagłych wypadkach
tęcz™ draZu o wydamg giównego (wieczornego) „drobne" do g. 11.10. w dni przedświa-
w tem UteŁ?ped“»o^ności. Drobne ogłoszenia .najwyżej) 100 słów
zestawem1 a8 (Uaste) <fr- ksżde dalsze słowo 15 gr. Za różnice między

W wydaniach wielfcoświąteeznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienna cześć numeru » reifmamf wskat^ matryc. wydawnictwo nie odpowiada.
Telefony do Redakcji i Administracji: 44-61. 14-76, 33-07, 35-24, .35-25, 40-^ w nadzielę, św” U i n«ą t” k” itó-72 1 RiT«”“
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